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Według sondatu opinii publicz­
nej pn:eprowarlronego przez In­
stytut Harrisa 1 sieć telewizyjną 
ABC, popularnoś~ prezydenta 
CARTERA Jest obecnie nita-za nit 
Jakiegokolwiek Innego prezyden­
ta. 73 proc. respondentów oce11>!10 
ogólną dzlałalno~ Cartera nega­
tywnie, a tylko 25 proc. pozy­
tywnie. W maju br. odPOWiednie 
wskaźniki wynosiły 70 i 29 proc. 
Dla porównania. w czerwcu 1974 
roku, a więo na dwa miesiące 
przed rezypacJ" Richarda 
Nixona, 71 proc. ankletpwanycb 
oceniało jego działalność nega­
tywnie Jeszc:re większy odsetek 
Amerykanów, bo at 12 proc., Jest 
niezadowolonych z programu an· 
tvlnflacyJnego Cartera, a nie· 
"tadowolenle z pol~tykł energety­
cznej wyraziło 113 proc. eapyta­
n ych. 

• • • 
Przywódca. ltbi:Jskl, Moa.mmar 

Ka.daf!, w wYWiadzie udzielonym 
arabskiemu czasopismu „Al-Mu­
staqbal" powiedzta.l: „Powinniśmy 
powstrzymać naszą produkcję 
ropy, z wyjątkiem ilości, która. 
potrzebna jest na. nasze wew­
nętrzne potrzeb11, ł to na. dwa, 
a może na.wet triy lub cztery 
lata. Im więcej zgromadzimy ro­
py na naszym terenie, tym lat­
wleJ będzie nam stawić czola Sta 
nom Zjednoczonym t krajom 
uprzemyslowionym. Będziemy 
mogli w ten sposób uniknąc 
wszystkich problemów, które 
stwarzają, ł na.cisków. które WY· 
wterają na nas" ,Naciski te -
doda! Kadafi - podwa:tają naszq 
reputację na oa:lym świecie. Mu 
szą ocentać na.s tak, jak na to 
zasługujemy, nawet gdybyśmy 
miel! zerwać z nimi wszelkie sto-
sunki". 

••• 
Kairski tygodnik „October„ pi­

sze, że Chiny sprzedały Egiptowi 
;;u MIG - 21 W związku z tym 
prezydent Sadat powsiął bez roz­
głosu decyzję zrezygno"łfania z 
zakupu 50 amerykańskich oamolo­
tów F-5. Decyzja ta wiąże się 
także z tym, te Arabia saudyj­
ska odmówiła sfinansowania te­
go zakupu. 

• • • 
84-!etnt Karl Carstena - piąty 

prezydent RFN, rozpocząl ofl· 
ejaLnte swq plęeioletniq kadencję 
w ttiedzie!ę 1 lipca. Jak pls;ze 
korespondent l':JPI, w swym tnau-
g1iracyjnym przemówieniu Cars-, .. 
tens nie wspomniał oczywiście o 
.nominalnej przyna.leżnoścl• do < 
NSDAP, gdy byl 23-Letntm stu­
dentem prawa. Powledztal jedy­
nie że od dnia 23 maja br. 
gdy wybrany zostal prezydentem 
RFN, otn„ymaf wtele tr.1siecy lfa· 
tów, niektóre z "ICl'r barat:> • 
krytycziie". „ •• 

Przywódca 011ozycji połollnio­
We>k<>rea ńskle3. Kim Dae Dzong, 
wyraził ubolewanie z pe>we>du 
faktu, że „wizyta prezy~enta 
Cartera w KOREI Połudn10WeJ 
stała się okazja dla pozbawienia 
wolności działaczy demokratycz. 
nych w tym kraju". Właśnie w 
tvm rzasie 7amknleto w ares2· 
de domowym około 100 dzlalaczy 

~ 0 pozycyjnyrb; Kim Dae Dzong 
był w 1971 r. głównym rywalem 
prezydenta 1.-'ak Dzong Ry~ . w 
wyborach pow<ierhnycb 1 me-

d wiele brakowało, aby odniósł 
{! wówrzas zwycięstwe>. Dwa lata 

późnieJ. w czasie pobytu w 1:0~ 
kie> „ostał porwany z notel11 1 
przewieziony siłą do 11..orel Po­
!udnio.-ej. W 1975 r. are~1towauo 
go i przebywał w więzieniu do 
grudnia uh. roku, po czym zo­
,tał zwolniony ze względu na zly 
'tan zdrowia. 1 czerwra br. został 
osadzony w areszcie de>mowym. 

, 

„ „ • 
Jak pisze amerykański tygo-

dnik Time", przywódca Libii, 
Muamniar Kadafi sfinansuje być 
może wielką tnwestycję nukle­
arną w Paktstanle, której koszt 
oblicza się na 500 mln dolarów. 
Tygodnik pisze. że jest to pro: 
1ekt budowy zakładu produkc:Jt 
wzbogaconego uranu, slutąceg~ 
do produkcji broni nuklearne3. 

Wielu obserwatorów uważa. -
pisze „Time" - że przywódca 
Libii, który od dawna. ustiowal 
uzyskać bombę atomową dla swe­
go kraju, może sfinansować pro­
ickt paktstań.skt, Tygodnik doda­
je że Pakistan zaprzecza, jako­
by mial zam1a.r produkować 
bombę atomową t jakoby Ka.da.ft 
mia! finansować ten projekt. 

„ •• 
Wypowiadając się na temat 

przyczyn kryzyau paliwowego, 
król Arabii Saudyjskiej, ORA· 
LlD, potępił kategorycznie mo:tli­
woś~ lntet>wencj• zbrojnej Sta· 
nów Zjednoczonych w strefie za­
te>ki Perskiej, co miałoby zabez­
pieczyć dostawy ropy do USA. 

„ •• 
Na zamach .• Zenmtn :typao" 

ukazał się list od czytelnika z 
prowtncji Hopel, który zwróctl 
uwagę na. to że Wielki Mur -
poza tym, te ;est 1ednym z CU• 
dów techniki - spelnta również 
rolę dostarczyciela budulca... Czy 
telntk na własne oczy obserwo­
wal ludzi którzy wyrąbywal! ply­
ty kamienne lopatamt i oskar­
dami. Okazało !tę, te od 1970 r. 
do 1974 r. zniszczono 3 km mu­
ru a prym wiOdla w tej dzlalal­
nośct pewna jednostka wojskowa, 
której kamienie byly potrzebne 
na budowę koszar. Za przykla­
dem wojska poszlt mie1scowi 
chlopt, którzy z nielegalnie zdo­
bytego budulca powznosut domy 
1 zabudowania gospodarskie. 

• • • 
Jak O.onod Irański dziennik 

Bambad" komitet rewolucyjny 
~ mieście Semiran na północy 
lRANU zabronił sprzedaży taśm 
magnetofon<>Wi>cb, stwierdzając, 
te muzyka rozrywkowa jest sprze 
czna z zasadami islamu. W ca-
łym Iranie z kolei zabroniono 
wyśw1ehanja filmów przedsta-
wiających akty pn:emocy I za. < 
wlerających brutalne sceny. Jak 
oświadCtLył przewodniczący pań· 
stwowego towarzystwa filmowego, 
N'adtafi, tego rodzaju filmy 
obrażają ducha Islamu". 

••• J FPP? P?PPPPP 

Wydanie 
A 

1.0ni.-..,'iioła f lipca 
I nłed1iela 8 llpea 1979 roku 

Bok XXXV nr 1111 (932'1) !
Cena 
1 zł • z t 

DZIEl\Tl\TIK Edwarda Gierka 
POPULIRIY 

Dokumen~ 

li 

I 
li 

UCZESTNIOY ZAKO~CZONEJ 5 BM W BERLINIE NARA.- I na i socjalizm . Oele2acie uw2żaią 
DY SEKRETARZY KOMITETÓW CENTRALNYCH PABTII J za konieczne podeimowanie rńw· J 

I werenność. lntel!ralność tervtorial-

KOMUNISTYCZNYCH I ROBOTNlCZl'CB KRAJ()W SOCJA- nież .. W .Przvszł()Ś('i wYsiłków dl!! 
LISTYCZNYCH PRZY.JĘLI J)OKU!'llENT „O INTERNACJ'O· I rozwijania skutecz.nej . kampanu 
NALISTYCZNĄ SOLIDARNOSC". DOKUMENT STWIE&D.ZA• wszechs~onne~ nopare1a dla na· 

rodu w1etnamsk1ego. -· -·- ---- I Dele2aeje deklarują solidarność 
Delegacje partii k<>munistyeznyeh I W Imieniu awoicb P6rlli delega· z Laotańską Republika Ludowo· 

i r-obotniezych. Bułgarii. Czech. osło· cje zadeklarowały pełne J>Oparcie I Demokratvezna kt6ra pr~wadzl 
wacji Kuby Laosu. Mongo1ii, dla narodu wietnamskle20. kt6ry walke przeciw manewrom 1 pro­
NRD.' Polski Węgi.er W\l!tnamu I udzie~ł ~eeydowanej ~prawv wokacJo;n impe•ializmu i reak..!li 
~wiązku Radzieckiego. reorezento· a~res11. Chin dla leg.o walki o ~ oraz dazY do ~łebok.lch przemian 

ane w Berlinie na naradzie se- koi, niezależność narodowa. au- (Dalszy cuu! na str. 2) 
kretarzv KC zajmuiącvcb się spra· 
wami miedzvnarodo1.1rvmi I ideolo· 
g\cznvmi. jeszcze raz oodkreśliłv. 
że 1>artie te są :r.decvdowane u· 
macniać zaodme z zasadami mar· 
ksizmu·lenin.izmu i proletariackie­
go internacjonalizmu. solidarność 

1 
~ WSZV$tk'mi n ·M n~' w ktr.""· ~ 
mi prie.::iwko ·mpedalizmowi i \ 
reakcji. Wvraz\lv też prnekoMnie. 
że osiągnięcia r"alnego S<l<!jalizmu 
sprzyjają nowvm suk<'esom w 
swawach pokoju, demokracji. wol· l 
no.śc.i narodowej i postępu społecz· 
n ego. · 

Oszczędne 
. . 

tram.wa Je· 
dla Łodzi 

W Cho.rzowskle.l Wytwórni Kon· 
strukcji Stalowvch ,.Konstal" roz· 
poczęto seryina produkde eneri?o· 
oszezędnvch tramwajów Wozy :r. 
nowej serii. dzięki zmianom kon· 
strukcvinvm w układach zasila· 
nia. pa.bierać będą z sieci około 
15 proc mniej energij elektrycznej 
niż tramwaje kursujące w naszych 
mlastach. 

Skrót komunikat.u 
o naradzie sekretarzy 

komunistycznych partii 
ro.bot n i czyc h. 

krajów socjalistycznych 

• 
I 

3-5 lipca odbyta sill w Berlinie narada sekreta­
rzy komitetów centralnych partu komu~isty­
cmych i robot>nic-;:ych kraj6w socjalistycznych 
poświęcona pr\loblemom międz.vnarodowym 

1 ideologicznym. W narad'llie udział wzięli: pn.edsta'Wiciel<11 
Bułgarskiej Pa.rtl~ Komunistycznej, Komunistycznej 'Partii 
Czechosłowacji, Komunistycznej Pa.rtii Kuby, Laotań$kiej Re­
wolucyjnej Parli.i Ludowej, Mongolskiej Rewolucyjnej P~rtil 
Ludowej, Niemieckiej Socjalistycznej Partii Jedności, Polsl!:iej 
Zjednoczonej Partii Robotnicz~j. Rumuńskiej Partii Komuni­
stycznej, Węgierskiej Socjalistycznej 'Partii Robotniczej, Komu­
ni.stycznej Partii Wieitnamu, K0tn1l!llisty<:l:nej Partii Związku 
Radzieckiego. 

PZPR reprezen.towali: :r.aatę<pea członka Biura 'Politycznego, 
sekrełarz KC Jeny Łukaszewfc1 i ~kretairz KC Andrzej 
Werblan. 

Pierwsza ser.ia 100 sztuk enerao­
oszczednvch tramwajów przei;na· 1 
czona Jest dla Lodzi . Bydgos:r.czv. 
Elbląga i Torunia. Tramwaje orzy· (Dokończenie na str. 2) 

stosowa.ne są do istniejacei w tyc}l "1•••••••••••••••••••••••••••••••1111 miastach trakcji wąskotorowej. • 
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E. Gierek poclczas rnzmowy z pracownicami linii montaiowej zakła­
dów „Diora" w Dzierżoniowie. 

CAF - Rosiak 

I sekretarz KC PZPR Edward 1 mieszkuJe jut ponad 25 bslecy 
Gierek, przebywał 6 bm. w woj. · osób oraz „Podz.amcze" - :lowo 
wałbrzyskim. budowana legttvmującą się efek· 

W Wałbrzychu. mieście liczącym towna . nowo.:ze.~na architekturą 
już blisko 150 tysiecv mieszkań - cześć miasta. 
ców. &lw~rd Gierek w towarzv- I sekretar2 KC PZPR zapoznał 
stwie gosnoda rz:v regionu zwie- się z olana mi orzyspieszenia tem­
dził nowe dzielnice mieszk a n iowe: 
„Piaskowlł Górę". rdzle za· (Dalszy ciąg na str. 2) 

H. Jabłoński przy jął delegację UMCS 
li bm. przewodniczący Rady / go roku akademickiei?o, kt6ry 

Państwa, Henryk Jabłoński, orzy· zbiega sie z Jubileuszem 35-lecia 
jął w Belwederze delei?acie Trni· oowstania uczelni. kt6ra iako 
wersvtetu 1m. Marii Curie·Skło- oierwsza J>Odieła działalność w 
dowskiej w Lublinie. P-olsce Ludowej, 

Reltt'or UMCS orot Wiesław 
Skrzydło. przedłożvł informacie o 
'Przeb.ie.gu 1>rzyaotowań do nowe-

dz 
·e B est 

W piątek Rada Federalna (Bundes­
rat) parlamentu zachodnioniemiec­
kiego zaaprobowała, nie wnosząc 
żadnych poprawek, ustawę o nle­
przedawnlaniu zbrodni morderstwa. 
Ustawa, która wcześniej została 
uchwalona przez Bundestag, rozcią­
ga się także na zbrodnie hitlerow. 
skie, dokonywane w różnych kra­
jach Europy w latach Il We>jny 
światowej. 

Najwi,kszy 
hotel świata 

Nowojorski hotel Hiltona po roz­
budowie ma być największym tego 
rodzaju obiektem na świecie, 

Obecnie składa się on z 2.100 pokoi. 
Projekt rozbudowy (wzniesienie dal­
szych 43 pięter) p0zwoli na zwię­
kszenie liczby pokoi o 800. 

Koszty rozbudowy hotelu szacuje 
się na 70 mln dolarów. Zakończenie 
prac jest przewidziane na 1982 r. 

Przewodniczacv Rady Państwa 
naoko ~rlił dor<>bt>k ter,o orei· 
neto ośrodka akadem.lckie~o. któ­
ry w myśl swej dewizv .. Nauka w 
służbie ludu". wykształcił 30.000 
absolwentów I dał znaczący wkład 
w roiw6j gospodarczo społeczny i 
kulturalny regionu i kraju. 

DZIERI 
NIESIE 

W 188 dniu roku słońce wze­
szło o godz. 4.23. zajdzie Hi o 
29.58. . 

e c "'d1q 

DZI8: Cyryl I Metody 
.JUTRO: Elżbieia. Wirginia, 

Prokop 
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w dniu dzisiejszym dla ł;odzl 
przewJduJe następujlłCą pogodę: 
zachmurzenie na ogół duże. o· 
kresami opady desZC?;U oraz 
możliwa bun:a. Temperatura 
maksymalna w dzień Około 19 
st. C. Wiatr umiarkowany, okre· 
sa:mi dość silny północno za· 
chodni i północo~. 
Ciśnienie o godz. 19 wynosiło 

992,6 hPa, czyli 744,5 mm. 

POLSKA REWOLUCJA KULTURALNA 
O ŻADNEJ CHYBA 
DZIEDZINY NASZE· 
GO ŻYCIA NIE 
PRZYSTAJE TAK 
OCZYWISCIE I BEZ· 

DYSKUSYJNIE 
OKRESLENIE RE· 

WOL UCJ A, JAK DO POWO-
JENNYCH PRZEOBRAŻEN W 
DZIEDZINIE KULTURY. BO 
TEŻ POLSKA KULTURA I SZTU· 
KA PRZEŻYl.Y W PIERW· 
SZYCH LATACH POWOJEN· 
NYCH PRAWDZIWIE REWOLU­
CYJNE ZMIANY STRUKTURAL­
NE I IDEOWE. 
POLS~ PRZEDWRZESNIO· 

WĄ, W KTÓREJ POWSTA-
WAŁY UTWORY ARTYSTYCZ· 
NE SWIATOWEJ WAGI, CHA­
RAKTERYZOWAŁ GŁĘBOKI I 
NARASTAJĄCY PODZIAŁ NA 
NIEWIELKĄ ELITĘ KULTU· 
RALNĄ I SZEROKIE RZESZE, 
POZBAWIONE . W ISTOCIE 
MOŻLIWOSCJ KORZYSTANIA 
Z DÓBR KULTURY. Z JED· 
NEJ STRONY SZYMANOWSKI 
I STAFF. Z DRUGIEJ MAR· 
CZY~SKI i PIĘCIOGROSZOWE 
ZESZYTY ZE SZMIRĄ DLA 
„UBOGICH DUCHEM". 

Potem przyszedł okr~ okupacll 
hitlerowskiej. w czasie której 
Niemcy z żelazną konsekw.encją 
tępili niszczyli polskich twór· 
c6w i naukowców, · kslą-Zki, muzea 
I zabytki. Wiedzieli. że najprostszą 
drogą spacyfikowania narodu jest 
1abicie jego ducha. 

:Warto molle w tym miejscu 
J)rzypomnieć. P.e hiitlerowsk!e "Pl&· 
ny zniszczenia kultury 1>0lskiej zo­
stały opracowane :leszcz. 1'~ 
wojn• w Głównym Urzędz.1<11 Bez· 
pieczeństwa Rzeszy, J>l'ZY wsp6ł­
udziale niemieckiej dY'!>lomacj! i 
wyspecja.liwwanyeh . instytut6w 
pseudonaukowych. ·z cbw.iba wkro· 
czen.ia wojsk .Jloiemleddch Jl& zie-

mi<11 polskie l'()Zl)OC%W się mordy 
ludności cy-wiluej I tropienie pol· 
skiej inteligetncji. artnt6w l na· 
ukowców, Dotychczas nie ustalono 
1>recyzyjnej listy atrat intelirencii 
polskiej, wiadomo iedna11:, ie z.gi­
nęły dZieslatkl tysię<:y uczonych. 
nauczycieli, dziennikar:r.y. piaa.rzy 
i artystów, 

TM hlstoryCZ'llych tiudynków, za'Pł· 
aanych w rejeatrze zabytków, w la­
tach 1939-1945 llległo zniszczeniu 
lub poważnemu uszkodzeniu 710, 
w Gdańsku zabytkowe łr6dmieśele 
było zrujnowane w 90 procentach, 
we Wrocławiu w 70 orocentach. 
bardzo· ooważne straty p0ni6sł 
PO!Zllań; niektóre mruejsze ośrod· 
ld m.iejs~ jak Malboirk, 

urzestdy latni«. Spalono. zburzo­
no i unkodzono niezliczone zam­
ki, pałace i dworv wie.iskie. ratu· 
sze I domy .mieszkalne w małych 
miasteczkach. Cały kraj znajdował 
aią w ruinie". 

Pamiętam OJXYWie.M mego orofe­
sora li ł6d.zkiej oolonistyki, nieod· 
żałowanej pamięci znakomitego 

Ogromne straty poniosła polska naukowca i przviadela młodzieży 
kultura również w sferze dóbr profesora Stefana Hrabca. którv 
materialnych. Wydawnictwo „Kul- opowiadał nam. jak w 1945 roku 
tW'a Polski Ludowej" Informuje: z rruii. 1>0lskich ocalałych na­
„W gruzach · leżało ~le tysięcy 

1 

ukowc6w l>Odnosił z wiosenneio 
gmach6w o wartości historycznej błota zniszczone polskie księgi, nie­
! artyatycznej. W Wapa:aw.ie • raadko uby*1 uszego piśmien· 

11.!ctwa. Ucbod?l:ac:r na zachód oku· 
pant oozbywął się łu-pu. 
Weszliśmy tedy w odzyskana 

n.iet>Odle,głość z potwornymi strata· 
mi materialnymi, o których przecież 
wiadomo byro. że ie wspólnym wv· 
silkiem odbudujemv. Stokroć eor­
sze były .straty ludzkie - pne· 
trzebiono bowiem szerecl tvch. 
kt6rz:v mogli kreślić humanistyez­
ne wizje. mobilizowa6 wYObraźnie 
narodu. Tym większa odpa.wie· 
dzialność spadała na ocalałycb od 
za1głady. na tych, kt6rzy przeiy· 
li„. 

Nie zaczyna.no jednak naszej re· 
wolucii kulturalnej i odbudowy od 
zera. Ukrvc.1 w Podziemiu komu· 
niści p<>lscy, kontynuując myśl te· 
oretvczna KPP. wvstapłli z pro­
gramem demokratycznej. nowej 
J)Olityki kulturalnej która ooma­
gałaby realizowa6 humanistyczne 
ideałv socjalmnu. 
Podstawę J>Olityki kultuulnej 

es ! I 

llłM Zm. G, S. Obm, fi· 
syk niemiecki. 

1889 . Ur. M. Bemstrin, 
działacz ruchu robotniczel{ll. 

1945 - Pierwsza pnlsko·ra· 
dziecka umowa handlowa. 

Nigdy nie znlewataJ kroko­
dyla. dopóki nie przedostałeś 
1ię na drugi brzeg rzekL 

Polskiej Partii Robotniczej stano­
wiła tw6rcz;o stosowana w swois· 
tych. oolskich warunkach. klasyez· 
na, loolnowska teoria rewolucji 
kulturalnej. kt6ra miała stanowić 
integralna· ~ og6ln.osJX>łeczneJ. 
rewolucvjuej 

0

1>rzebudowy . ustroio· 
wej. Politvka kulturalna winna 
była więc USU!UłĆ kulturalne upa.­
śledzenie czę!ci soołeczeństwa. słu­
żyć jego l>Olityr.znej i sJ)Olecznel I 
aktywizacji. miała doprowadzić do 
umasowienia kultury, Chciałabym wiedzieć, dla ko-

go tu przyjechałeś, dla morza, 
czy dla dzlewczątT ••. 

(Dalszy ei~r .na str. 8) ------------



GENEWA 

Organizacje pozarządowe 
zakończyły koni erencję 

r'&Ss il~™'"™ ~ I Skrót „~~"~~ikatu l'Gospodarska wizyta-
~ Na nairaooe dokonano wymta,ny in!orma.:.ji i poglądów do- ~ (Dokończenie ze str. 1) Serdecznie wita.ny przez waoow-
~ tycz.ących ak1:wtlnvch za.gad!nień w.sp6.łdrz1ałai!Lia bratmi!Jh partii ~ nlków .,Diory" Edward Gierek 

w dziedziniie polityki międ;:ynarodowej oraz ideologii, a t&kże ~ Wał ego zWledz 'WY'!><>sawny w aail·nowo-
w kwesti.a.ch afitacji i propagaind7. W:Y1l'arżono zad01Wolcnie ~ w brzychu. cześniejsze, zautomat:f7,0wane ma· ~

~ J ~ pa budownictwa mieszkaniow · ił · 

~ z przebieiU ! rezuita.tów dlwustroamej 1 wie-l08tronnej współ- ~ Następnie I sekretarz KC 'Przy· szyny i urządz.enia wydział a:alwa· 

I 
~~~ pracy w .różnyi:h dzledtz.inach buooW111icl.wa 10Cjałistycz.nego. ~ był do Dzierżoniowa na spotkanie nizernJ, która osią.,gnęła. j\lŻ pełne, 

W Genewie zakończyły się obrady 14 generalnego zgromadzenia ~ /9. t: załoglł Zaikładów Radiowych zdol ość od k YJ 
konferencji organizacji pozarządowych, mających statui dorad- ~~ Stwierd!Z.O'llo, te __._·a•-.LL 1 lrotnBelkwenc•· kra.V.... wspól- ~ „Diora", które w roku bieci:ąc'"" Kn' pr 1! .':. ną. k'--' 
czy przy ECOSOC (Rada Gospodarczo-Społeczna ONZ). ~ w.ru•" • ._ I& P" ~ d ta ""' . oncząc WIZ.nę ~ za 14UaCh 

-------- ~ noty socjalistycznej oraz ich pryncY'PiB!l.na polityka z.ag!l"ll.llicz- ~ os rczą dla kraju i na eksport „.Diora" Edward Gierek spotkał 
~ na odgTywają wam11 rolę w d~niach do zaipobieżenia nowej ~ blisko 1,5 miliona radioodbiorni- się z aktywem oartyJno-.gospodar-

Szczególną uwagę poświęcono pro- wizacją działalności tych organ!zacjl !:IJ. wojnie, w uma=.iani·u be·~pieczeństwa mi'""oiynarodowego ~ ków. · --'·tawi · l · • · 
blemowi współpracy między organ!- 1 w celu zmobilizowania światowej ~ w - "" ~ czym i prz~ Cle !łIIll, za1og1, 
zacjami pozarządowymi, a orgamza- opinii publicznej dla poparcia !dei I I da~ I'O'l.'WOju procesu odprężenia. RaiWiec:ko-aimeryikań- ~ Edwa~d Gierek odW!edlolł z kole! 
cjami, specjallzującymi się w takich powszechnego 1 całkowitego rozbro- ~ skie rounowy W Wiedniu, a takU u.kład między ZSRR i USA ~ w J 

1 
k" burlowmczych nowej - jednej z 

kwestiach, Jak rozbrojenie, postęp jenla, zap_rzestama. produkcji broni I~ w apr.aiwie og.ranic*nia strategicmych zbrojeń ofeaisywnych ~ aruze s ł najwięk.szyeh w Eur01>ie - Fa-
l prawa człowieka. . nuklearneJ oraz hkwidacji Jej za- ~ stały się istotnym krokiem na dirodze do \lJIMltttow'lllltia odprę- ~ • bryk.i Porcelany „Krzysztof Il" w 

.w obradach zg.romadzema uczest- pasów. ~ żenia. ~ Wałbrzych'll która dostarcza~ bę· 
mczyli przedstawiciele 102 orgamza- ~ ~I od o de dz' . ·' 10 t •~ 1 
cji pozarządowych. Mimo różmc, Uczestnicy zgromadzenia podkreśU- P<ldkreślano 7lllllC-zeD.l• Wikła.du KPZR, pamstwa radalieckiego ~I 7n1aczony r rem te r_?'CZ~le :y3, ;vn porce ·-istniejących między nimi w dziedzi- , Il, jako [)OZ~tywny krok w proce- ~~ Ul! ny naJwyzszej ,:lak<:ści. I sekretarz 
nach: ideologicznej, polt~ycznej sie rozbroJema, podpisanie w W1ed- ~ i osobiście Leoinid& Breżm:ie-w• w przy19t.owani.e 1 pomyślne ~ KC PZPR ZWledt.ził główną halę 
i społecznej, u<;zestnicy . obrad jed- niu przez L. Bretniewa i J. Carte- ~ zawarci• tego Uikład.u. ~ 1 Br"ałego L produkcyjną ,,Krzysztofa ll". za,-
nomyślnle opowiedzieh się za akty- ra układu SALT II. ~ ~ I I wa poznając Sifl z postępem robót bu-

~ J ak &twierdzono na naradzie, kooseiklwentna realizacja ~,, dowlano-montażowych oraz z wa· 
~ posta!llowień układu wiedeńskiego otworzy nowe per- ~ runkami pracy załóJ? realizujących 

Węgierska delegacja w lod,zi ~ .spektywv w kwestii rozwiązania tak ważnego probie- ~ P.rzebywająca w Czechosłowacji .
1 
tę inwestycję kosztem 2 miliar-

ICi! mu współczeSJJ.ości, jakim je?St okiełzinian.ie wy.ścig u zbro- ~I z oficjalną wizytą przyjaźni dele- dów złotych. 
~ jcń, a następnie - rozibroje'llie. ~ gacja Wojska Polskiego pad prze· J Po południu Edward Giereik 

Od środv przebyWa w Lodzi de- innymi w aspekcie 
legacja Radv Narodowej woje- ootrzeb rynku. 

~ ~ wodnictwem członka Biura Pa.Lity- I przybył do Wałbrzyskich Zakład6w 
zaspakajania ~ Zaakcentowano konstruktY'\Vllly chaTakter In.lcja,tyw zgłoozo- ~ cznel{o KC PZPR, ministra obro· Porcelany „Wałbrzych" - Jednych 

~ nych na na.radach Doradczego Komitetu POilitycznego Układu ~ ny narodowe.i PRL, generała armii z najstarszych w tej branży. I se· 
~ Wa.rszaiwskieeo w Buka.reszcie i 'Moskwie, a także na buda- ~ Wojciecha Jaruzelskiego, przyjęta kretarz .zwiedził zmodernizowame 
~~ pesz.teńsk;im posiedzeniu K.omite·tu Ministrów Spraw Zagra- ~ została 6 bm. przez sekretana ge- wydziały ;produkcy}ne .zakładów 

wództwa CsonJ?rad (Węgry) pod W czasie sootkania z prezyden­
przewodnictwem sekTetarza Prezy- tern Łodzi dokonano wymillJlY in­
dium dr Sandora Bozó, z udziałem formacii na temat doświadczefl i 
dyrektora Wvdziału On!anizacvj- osiąl!nieć obu województw w rea­
no-Prawnego RN dr Imre Baba lizacii planów s'J)Ołeczno-gosPQdar­
i dyrektora Muzeum im. Janosa cze20 rozwoju. a także omówiono 

nic:mych tych państ.w. Wskazywail'.lo na znaczenie pomyślnego ~ neralnego KC KPCz, prezydenta porcelany „Wa11brzych", interesu-
przygotowania i pr.zeprowadz.ecia mad·rycldeco apotka.nia GusU!wa Husaka. W spotkaniu l jąc się efektami worowadz<>nego 

~ państw-wczestnilków KBWE. ~ wziął udział premier CSRS, Lubo- I postępu tecllnologkznego oraz we· 
~ ~ mir Sztrougal. runkami socjabO'"'bytowymi pracy 

Tornvai dr Janosa Domiltilra. problemy oczekujące rozwiązań. 
Goście interesują się zal(adnie- W Piatek członków delel(acji. 

~ Stwierdzono potrzebę C'Zynnego pueeiwd'Zdiałanla podejmo- ~ W czasie sootkania, które U'Pły· załogi, I Wlłl!lym przez agresywne koła imperlaJil!mu oraiz fuw.e siły ~ nęło w przyjaznej i. serdec~nej I Wsruszającym momentem wizy• 
~ reakcyjne próbom .&torpedowania procesu odlprężenia. Nie;:bę.d- ~ atm<?Sferze, .pozytvwme. ?Cenio.no ty E. Gierka w Wałbrzychu było I na jest w tym celu intensywna prJ.ca ideolog.iczna d:la wyjaś- ~. wspołpracę między bratmm1 arm1a· 1 serdeczne spotkanie I sekretarz& 
~ nienia społeczeństwom ws.:ystkich kra,jów, że odpowiedziaJ.- ~ mi PRL i CSRS. . . KC PZPR 1 grupą 50 przodujących I IDOŚĆ za wyśdg zbrojeń spada na imperiaJ.izń'n i militarystyczne ~ G~taw Husa~ wręczył Wo;ieie- górników - delegatów kopalń 
~ koła NATO, zaś wszełkie próby prze,J.1Zucenia winy na socja- ~ chowi Jaruzelskiemu Order Białe-

1 
miejscowego zagłębia, którzy przy· 

~ lizm są pozbawione pod.11taw. Jednym z na.jważniejszych kie- ~ go Lwa I klasy . przyz,nąny. za I byli przed gmach KW PZPR, abY 
~ run.ków współpracy bra.mich partii w dzi&{)zi.nie ideologicznej ~ szc~egó~ne za~ł~g~ w. umacmani;i I złożyli meldunek o pomyślnej re· 
~ jest nadaJ. propagowanie gospoda•rczych, nau.lcowo-tedmicznych, ~ bo.JoWeJ. pr~yiazm. rruędzy bratni· I ali:i;acji czynu produkcyjnego i 

niami organizacii. finansowania i którvm towarzvszył wiceprezvdent 
funkcjonowania oświatv wwsi:ech- Łodzi J. Morawiec przyjął sekr~­
nei oraz działalnośc i a kulturv i tarz KŁ PZPR Jerzy Grabowski~ 
sztuki, a także oowiazaniami rad 11 

narodowvch i terenowvch organów Z delel(acja SPotkal sie także 
administracji z przemysłem i ied- I sekretarz KŁ PZPR B. Koperski. 
nostkami l(osoodarczvmi. międzv (sł.) 

O I N T E H N A C J O N AL I S TYC Z N A 
~ społeczno-poil.vt;ycznych i k:ultuorafo.ych osiągnięć socjalizmu. ~ :~c~f!\;rru i~~na1cj;~;t~~·:~Y~ I ~i:~~g~m~:iu uc;ó:~~Ówss-~~~~ 
I Wiele- uwagi poświęcono wspólpra.r:y w studiowaniu teoretycz- ~ :':1ęz.i między narodarru obu kra· orzyskich kopalń. meldunek zło· 

li ~~~ nych i prak.tyi:l!nych problemów socjaHzmu, nowych zjawisk I JOW. . źył Feliks l'lleres - górnik z ko-
, 1 ~ I tendencji w rozwoju wspólc?:esnego świata. Studiowanie to ~ Gustaw Husak wręczył takze palni „Nowa Ruda". 

S O L I D A RN O S Cl I ~ stale potwieTdza i wzbogaca naukowy &<>cjałizm i ma.rksiz:m· I wysokie odznaczenia wojskowe 
~ leninizi!II. ~ CSRS innym cZJ:onkom palski.ej de· .Podczaa spotkania Edwarda 
~ ~ legacji woiskowej przyznane przez Gierka z Egzekutywą K?V PZPR I Wskazywano na stałą potrze<bę wymiany doświadczefl w pra- ~ władze czechosłowackie za umac· w Wałbrzychu przedstawiono pro· 

• . . . . . . . ~ cy ideowo-wychowawczej, ciągłego d<>5konalenia tej pracy ~ nianie bojowej . przyjaźni między gram dalszego społeczn.o·gospodar-
(Dokonczen1e ze str. 1) ori.ent~cJę social!stvczną 1 solldary· I z uwzglęC111ieniem dynamizmu współczesnego żY'Cia społecznego le obiema bratnimi armiami. czego ro1wciju woj. wałbr'Zyskiego. 

. . zuią się ~ ich walką. . ~ oraa: z:iacmego wzrostu pozioonu kultury i potrzeb ducho- ~ w tym samym dniu dele~acja l Podczas wi.zyty I sekretarza KC 
polltycznl'.c~ 1 S1)0łecznyc~. do bu· Delegacie w~raztły . soltda,~ność ~ wych budown~czych nowego społeczeńsbwa. I zakończvła oficjalna wizytę przy· PZPR w woj, wałbrzyskim obecny 
d~w.v soc1alizmu Delegacie. oo.zdra· z walką !~du N!ka.1:a2u1 .urzeciwko ~ I ·ażni i udała się dirogę powrot- był kierownik Kancelarii Sekreta· 
w1a1a nową Kampuczę kto.rei na· dyktatorskiemu rezimowt. o wol· ~ s twierdzono znaczenie dialogu i wymiany poglądów, ~ 1 do kraju w rfatu KC - Jerzy Waszczuk, 
ród pod kierownictwem iedv.nej ność i niez.aieżność swojej t>kzy- ~ orgainizowainia międtzyniarodowych kon!erencji teore- ~ ną -·--------------------------
prawowitej władzy - ;Rady Re· zny i występują przeciwko impe- ~ tycznych odbywających się zgodnie z ogólnie przyję- ~ • l PSI 
wolucyjnej Ludu Kampuczy. oba· rialistycznym próbmn interwencji ~ tymi normami w ruchu komunistycznym. ~ Zadecydowało . negatywne stanow1s (0 ·-
li.wszy tyrański reżim Pol Pota, zbrojnej w tym It.raju. która sta- ~ Zgoonie z ideami zawa,rtY'mi w dokumencie berli'6skie1 kon.- ~ 
obrał kurs na odrodzenie swego nowiłabv brutalne ooJ?wałcenie za- ~ feirencji eur{)pejskich pa.rtii kOi!Illll!listycznych i roootniezych. ~ 
kraju na zasadach orawdziwej de- sad pokojowego współistnienia i ~ uczestnicy na·rady podkreślili wagę umacniania współpracy I 
mok.racji, byłabv sprzeczna z interesami cd· ~ i solidarności partii kornU111i.styczn:rch i robotniczych oraiz ~ 
Podkreślono. że wielkomocar· prężenia. ~ wszystkich s ił rewolucyjnych, postepowych i aITTtyimpe<riali- ~ 

stwowe hegemonistyczne cele Pe- Delegacje patwierdz.iły n.iezmien- ~ stycz,~ych. ~ 
kinu, wvkorzvstvwane orzez !Jllpe· ne oopa.rcie dla narodów a.rabskich. ~ ~ 
rializm w jego walce przeciwko zwłaszcza arabskiego nlłlrodu Pa· J ~ W!elkie znac7enie - stwierdQ:ono - ma zbliżająca się kon- ~ 
socjaiizmow1, stanowia groźbę dla / lestvny. i podkreśliłv. że większość ~ fcrencja srefów państw i rządów krajów niezaangarowanych ~ 
bezpieczeństwa wszvstkich nar<>· . krai_ów ara bslt1ch występuje prze· 11 w Hawanie, której pomyślllly przebiee przyczyni się · do ul'noc- ~ 
dów. przede wszystkim narodów I ciwko egipskÓ~raelsk1emlł Uikla· ~ nienia jed'n~i i solidarności na.rodów krajów niezaangażo- ~ 
Azji południowo-wschodniej, i sa dowi separatvstvcznemu zawa.rte- ~ wanych w walce i: imperializmem i kolonia1izmem, o samo- ~ 
sprzeczne z interesami samego na· mu pod egida Was1vngtonu. Dele- ~ dzielny r~wój społeczm.o-gospod.arczy, o sprawfl od.prężenia ~ 
rodu chińskiego. gacie wyraziły solida mość ~ na-1 ~ i współpracy na świecie. ~ 

rodami Namibii Zimbabwe i Afry· ~ ~ 
Brafnie partie zdecydowanie ~- !ci Południowej w ich walce prze- , ~ Narada przebie~ała w atm~fe.rze necZ?WeJ, p:z:yjaciełskiej ~ 

tępiają imperialistvczne i kolonia· ciwko imperializmowi, o uzyskanie ~ współpracy oraz 1mte.rnacjonahsty.;zuej solidairnośc1. ~ 
listv~zne prowokacie wobec kra- praw narodowych i ich obronę, o ~L ~ 
jów Azji i Afryki. któ.re wybrały Pokój i pOtStęo st><>łeczny. ~~~~~~ 

Fiasko •• 
mlSJI 

• Andreottiego 
Desygnowany na premiera Włoch, I sj! Andreottiego, który przedstawił 

Giulio Andreotti, kontynuował konsultowanym partiom propozycję 
w piątek z delegacjami partii poli· / utworzenia tzw. szerokiej koalicji 
tyc;tnych rozmowy w sprawje p.cze- bez komuuistów, zadecydowało su.­
zwyciężenia trwalącego od Wielu non lsko Partii Socjalistycznej, która 
miesięcy impasu politycznego-, ktś- odmówiła udzielenia poparcia pro­
rego nle zdołały także przelamat ponowanej przez Andreottiego t cha­
czerwcowe wybory parlamentarne. decję formule rządowej. 
W sobotę Andreotti poinform~je 
o wynikach konsultacji Id erowmc· 
two swojej partii - Demokracji 
Chrześcijańskiej. 

Z góry wiadomo jednak, te będą 
to wnioski negatywne. O fiasku ml-

Zakończenie rozmów 
egipsko-izraelskich 

Id ;x. J :im a• l 3i j#j ił.] :i i( 19.-i#l •]a '1 ::~:z~::~ne &··!~~.u.::~~::~·:::,~::. 
łem ~elegacji amerykańskiej, w 

Prolog Tour de Pologne dla Jankiewicza Gratula·cje dla piłkarzy w Hiszpanii ~~::~~d~~· :~:::~~~!°~:li~ 
b• • k• Wł ' k • W czasie prac w starej wieży przy Jordanu i strefy Gazy. W opubli· 

w Warszawie wystartował kolarski I ostro~ną jazdę wszystkich szosow- pa 1an1c 1ego o n 1arza kościele w llerena w hiszpańskiej kowanym komunikacie stwierdzo-
wyścii:; dookoła Polski, który zgro- ców, W te~ sytuacji d~cydująca prowincji Badajoz (350 kilometrów no, łe negocjatorzy postanowili 
madzil na starcie wszystkich bez l akcJa nastąpiła na ostatn1cn kilo- w dalszym ciągu napływają tele- Prawdopodobnie ll piłkarzami na południowy zachód od Madrytu), ulw~r~yć dwie wyspecjalizowane 
mała czołowych zawodników w te.i me~rac~ trasy. _Do przodu ruszyli gramy gratulacyjne dla piłkarzy I Włókniarza, którzy wywalczyll robotnicy natrafili w czwartek na po- ko~IS~e ej!:ipsko-izraelsko-amery· 
dyscyplinie sportu. Oprócz repre- SuJka 1 Jankiewicz (Polska), Szur- pabianickiego Włókniarza, którzy I awans do 11 ligi, wyjadą nowi kan- nad 2 tys. zmumiftkowanych niebosz- kanskie,. ktorych zadaniem będzie 
zentacJl Polsk i, ekip reprezentują- lrnwski (CRZZ), Galik (C~RSJ i Mam· d d d d d d czyków. Ciała znajdowały się za t d 
cych poszczep;ólne piony sp01·tov.:e, zott1 (~Jochy) .. Na finiszu doszło prze woma tygo nJami awansowa- 'J Y aci o zespołu. Większośc z nich podwójnym przepierzeniem, , które przes u iowanie szczegółów u• 
udział bierze również 5 ekip zagra- do pas.1onujące.1 walln, z ktorej 11 do II Jigi. Wśród nieb warto to wychowankowie łódzkich klu- postawiono najprawdopodobniej pod· vrayvnień:• administracji dla P~ie· 

d i . . wskazać na gratulacje przesłane I bów. W tej sprawie trwają jeszcze · stync.zyków. nicznvch : ZSRI-t, CSRS. l"rancJa. Ho- zwycięsko wysze l Jan tiew1c,, m1• przez piłkarzy mistrza Polski, cho· , rozmowy z przedstawicielami Wi- koniec xvn wieku. Z wyglądu te-
landia i Włocliy. w mtatn1ej chwi- ni mal nie wyprzedzajac łodzianina 1 rzowskiego Ruchu, warszawskiej Le· I ctzewa, LKS 1 Startu. go masowego grobu, z wyrazu twa. 
li zrezygnowali. ze startu reprezen- Sujkę. Na. 3 pozy~j~ uplasował ~te gil oraz łódzkich I-ligowców _ Wi· ! ,Jeżeli uda się załatwić wszystkie rzy pochowanych w nim ludzi wy­
tanci Finlandii 1 Jugosławii . Szurkowsln, 4 fm.szował Galik, dzewa 1 ~KS, Nie brakuje te! de- formalności. pabianiccy !!'.ympatycy nika, że wszyscy oni zostali zamu-

Pierwszy etap, to prolog, typowe a piąty Mamzotti. Tak też wyglida pesz od innych zespołów, które nie- piłki nożnej zobaczą !eh już w rowani żywcem. Niektóre ofiary po-
kryterium uliczne, które poza klasyflka,cja indyw>duaina po prolo- d . chodzą prawdopodobnie z czasów 
punktami do klasyfikacji naj~kt;yw- gu, druzynowo. prowadzą zawodni· d;~~no wywalczyły miejsce w II ll- pierwszym meczu I sierpnia br. Inkwizycji. W mieście Ilerena dzla-
niejszych i zdobyciem koszulki hde- cy Polski. Dziś etap Warszawa - Ażeby nie sprawlO ZU/l'odU •wotm W. NOWAK lal trybunał inkwizycyjny. 
ra nie mogło dać żadnych zysków Włocławek I dopiero będziemy mo- t k iłk Włók 
ko'larzom, uczestniczącym w tej gli cc;iś powiedzieć o aktualn~m sympa Y om, p· arze n!arza 
l·mprezi·e. Trasa tego etapu prow.a- układzie all w kolarskim peletonie. jut od 13 bm. rozpoczynają przy-'! gotowania do czekających ich roz-
dzila wokół stadionu warszawskiej grywek o ml.atrzostwo II l!gi, które I 
Legil i w' nosiła w sumie 70 km. Kto w Pucharze św·1ata". zainauguruj11 5 •Ierpnla spotkaniem 1' Trzeba przyznać, że aura tym ra- z p ń k Olim i D k ń lt 
Zem dała si· ę bardzo we znaki uczest- ozna 6 ą P ą. 0 0 ca · P· 

S ca przebywać oni będl\ pod opieką 
nikom imprezy. Przez cały czas pa- W październiku br. władze w!a- trenera Szczepana Miłosza 1 jego 
dał deszcz, który spowodował towej Federacji Boksu Amatorskie- asystenta Andrzeja Włodarka na 

go (AIBA) postanowiły rozegrać po obozie szkoleniowym w ośrOdku 
raz pierwszy drużynowy Puchar klubu sportowego „Włókniarz" w 

w SKRÓCIE 
A W trzecim meczu siatkarskid> 

reprezentacji Polski i Japonii, zwy­
cięstwo odnieśll goście 3:0. 

A Triumfatorka w grze pojedyn­
czej kobiet wimbledońskiego turnie­
ju tenisowego została Navratilova, 
która pokonała Evert 6:4, 6:4. De­
bel mężczyzn wyp;rała para McEnroe 
i Fleming, pokonując Ramlreza 
1 Gottfrieda 4:6, 6:4, 6:2, 6:2. 

A Atak „wiecznie drugiego" Ho­
lendra Zoetemelka na pozycję lide­
ra powiódł się na IX etapie wyści­
gu zawodowców Tour de France. 
Etap wygrał Belg Delcroix (zwy­
cięzca wyścigu dookoła Polski sprzed 
3 lat, ścigający się w grupie 
Ijsboerke), a nowym przodownikiem 
wyścigu jest Zoetemelk, lttóry wy­
przedza o 2.oa mln, Francuza Hi­
nault. 

A W towarzyskim meczu •Stilon 
Gorzów przegrał z Górnikiem Za­
brze 0:5. 

5 miejsce 
koszykarzy ŁKS 

\V piątek zakończyła się w Byd­
goszczy pierwsza konkurencja VI 
OSM - turniej koszykówki. Pierw­
sze też punkty dla reprezentacji Ło­
dzi zdobyli koszykarze ŁKS, którzy 
w meczu o 5 miejsce pokonali Wi­
słę 'Kraków. W meczu o zloty me­
dal Slask Wrocław zwyciężył Gór­
nika Wałbrzych 108:70, a w spotka­
niu o „brąz" Astoria Bydgoszcz wy­
grała z Polonią Warszawa 78:72. 

$wiata w wersji kontynentalnej. Zelowie. 
Rywalizacja poszczególnych drużyn 
odbędzie się w hali Madison Square 
Garden w Nowym Jorku. 

W chwili obecnej sytuacja zmle· 
nila się w odniesieniu do kontynen­
tu europejskeigo. EABA jeszcze 
przed mistrzostwami Europy w Ko­
lonii postanowiła, że barw „starego 
kontynentu" bronić będą dwie naj­
silniejsze drużyny w punktacji mi­
strzostw. Jak wiadomo, pierwsze 
miejsce zdobył ZSRR 1 z występem 
tej drużyny nie ma żadnych pro­
blemów. Na drugiej lokacie uplaso­
wała się niespodziewanie ekipa 
RFN. Niemalże po zakończeniu me­
dalowej rywalizacji gospodarze 
turnieju, drużyna RFN, zrezygno­
wała ze startu w Pucharze $wiata, 
motywując ten krok rozegraniem w 
tym samym terminie mlstrzostw­
krajowych. W tej sytuacji władze 
EABA zastanawiały się, jak skom­
pletować drugi zespół.. Prawdopo­
dobnie znajdą się w nim bokserzy, 
którzy w Kolonu wywalczyli meda-
le. Z polskich zawodników szanse 
zakwalifikowania się do drutyny 
Europy maJlł zatem Srednickt l P. 
Skrzecz. 

Ciekawe r6wntet. jali: 11 proble­
mem ustalania najsllntejszych zea­
polów poradzą sobie tnne, poza­
europejskie federacje bokserskie. 
Wiadomo, że na kontynencie azja­
tyckim i afrykańskim nie ma jedno• 
litego współdziałania związków na­
rodowych. 

Do rozpoczęcia tej ciekawej im­
prezy pozostało wiele czasu. Miejmy 
nadzieję, Iż wszystkie trudności zo,· 
staną przezwyciężone.„ 

SOBOTA 

Pl.YWANIE. Letnie mistrzostwa 
okręgu i spartakiada wojewódzka 
(wszystkie kategorie wiekowe). ba­
sen Ollmpli, ul. Boczna 2, godz. 17. 
Dokończenie zawodów I 1 10 lipca 
(poniedziałek, wtorek), godz. 17. 

NIEDZIELA 

KOLARSTWO. Okręgowe zawody 
w Głownie (wszystkie kategorie wie­
kowe), godz. 9. 

Komunikat Totka 
MAl.Y LOTEK 

LOSOWANill I: I rozw. z I tra­
fieniami - wygrane po 85.89ł zł, 
463 rozw. ll 4 traflen!aml - wy­
grane po 1.881 zł, 18.007 rozw. z a 
trafieniami - - wygrana po 71 &ł. 

LOSOWANIE Il: n rozw. z I tra­
fieniami - wygrane po 93.484 zł, 
509 rozw. z 4 trafieniami - wygra­
ne po 1.408 zł, H.725 rozw. z 3 tra­
fieniami - wygrane po 81 :z:ł. 

EXPRESS LOTEK 

T rozw. z 5 trafieniami - wygra. 
ne po 213.524 zł, 1.775 rozw. z 4 tra­
fieniami - wygrane. po 1.263 zł, 
63.414 rozw. :z: a trafieniami - wy­
erane po H Ił. 

I DZmNNIK POPULARNY Dr 111 (9327) 

Z b61em uwiadamiamy, te dnia ł lipca 1979 r, 11111a·rt, naą naJ­
drołsry I najukochatiny Mąż, Tatuś, Brat ł Syn 

I. ł P, 

ZDZISŁAW BŁOCH 
prsełył lat S9 

Pogrzeb Odbędzie dę dnia 7 lipca br. o godzinie 15 a kaplicy 
cmentarza na Mani. Pozostająay w głębokim talu: 

:l;ONA, C0RKA, MATKA, BRACIA, BRATOWE I RODZINA 

Pro1lmr • .ndeskła.danle kondolencJl 

Z &lęboklm talem sawladamiam, te dnia ł lipca 1979 r. zmarła 
nagle, moja ukochana :tona 

I.fp, 

IRENA ZOFIA STRĘBSKA-POSPISZYŁ 
Pogrzeb odbędzie Ili• w dniu 9 lipca b:r. o godzinie 1J na 
Cmentarzu Komunalnym na Dołach 

W dniu ł Upea 1979 roku, prze­
tywszy lat Ił, zmarła naeza uko­
chana Matka i Babcia .. ' .. 

ALEKSANDRA 
ZABELSKA 

Wyprowatlzenł• drosich nam 
zwłok naatitpi w dniu I lipca br. 
o codz. 15.38, 11 kaplicy cmenta­
r11a rzym.-kat. na Dołach, o czym 
-powiadamiaj!\ pogrj\żone w głę­
bokim smutku 

DZIJl:Ol I WNUK.I 

MĄŻ i NAJBLIŻSZA RODZINA 

Z głębokdm talem zawiadamiam, 
że dnia 5 lipca 1979 r. ,-,marła 
opatrzona św. sakramentami mo­
ja najdroższa Matka 

I. ł P, 

BRONISŁAWA 
CHRU$Cl~SKA 

Pogrzeli odbędzie al~ w dniu 
7 lipca br. o godzinie 15 na 
cmentarzu na Zarzewi~. Pozosta­
jąca w :talu: 

C0RKA 
I POZOSTAŁA RODZINA 

"Wojna ziemni.aczanan 
1 lipca br. Wielka Brytania wstrzy. 

mała import ziemniaków z Francji 
co posta:-vuo w trudnej sytuacji icb 
francuskich eksporterów. Na znalt 
~atestu przeciwko polityce rolnej 

. Brytanii w Saint-Malo odbyła się 
wielka demonstracja farmerów 
francuskich. Rozsypali oni na uli­
cach miasta tysiące ton „niepo­
trzebnych nikomu" ziemniaków. 
Rząd francuski pos.tanowił przedsta­
wić w brukselskie.j siedzibie władz 
E~VG projekt memorandum pod 
a ~esem W. Brytanii z żądaniem 
~m~fny prowadzonej przez nią poli­i'u. handlowej we Wspólnym Ryn-

Kroniko wypadków 
4 Godz. 15.25. W Grotnikach na 

ul. Ozo!-"kowskiej przewrócił się do 
rowu ciągmk FH 6789, prowadzony 
przez Wiesława W, Straty przekra­
czaJą 4 tys, zł. 

~ Godz. 16. Na skrzyżowaniu ulic 
Prommsklego i Przędzalnianej Ja­
cek M., kierowca MPK uderzył pro­
wadzonym przez siebie autobusem 
w tył samochodu ciężarowego. Ofiar 
~n~~dziach nie było, straty są zna-

.il Godz .. 17.40. Na skrzyżowaniu 
ultc Lutomierska - Rybna kierują­
cy „Fiatem" LDC 3787 Leon R. spo­
wodował zderzenie z innym „Fia­
tem". W wyniku kolizji 3 osoby 
dozna~y obrażeń, z których dwie 
przewieziono do &zpitala. 

4 Godz, :11. W Dobieszkowie, gm. 
Stryków na skutek nadmiernej 
szybkości wjechał do rowu 1 wy­
wrócił się samochód ciężarowy 
.,Maz" LDN 0~3B. Jeden z mężczyzn 
jadących wozem poniósł śmierć 
Okazało się, że jest to Marian J; 
z Dobrej, gm. Stryków. Stedztwo 
w tej sprawie trwa. 

A God.z .. 21.10. We Florentynowie, 
gm. Pab1amce, będący w stanie nie­
trzeźwym 74-letni Bronisław M. ja­
dąc rowerem otarł się bokiem o ja­
dącą .,Ładę", skutkiem czego wpadł 
do rowu, doznając lekkich obrażeń. 

lkl) 



Potem pNy11zło naoczne pnera!a · 
,fąoe uświatłomienie ogromu po­
niesionych strat: 85 proc. 1tolecz­
nego miasla zostało totalnie zni­
nczone. A w tych ruinach czy· 
bała śmien, bo Nit·mcy by prze 
szkodzió odlludowie miasta. pozo­
stawili sto kilkadziesiąt tysięcy 
min, które najpierw trze.ba było 
rozbroić, nim można było pnystą 
pici do usuwania 20 mln 111etrów 
snściennych gruzu z samego tylko 
śródmieścia. 

Miasta stojlł na legendach. Pod 
domami, ulicami I fundamentami, 
pod pokładami historii tkwla niko· 
mu już nie snane Ich pradzieje. 

Historia Warszawy 11auczy<a nali 
czegoś innego. Na początku - w 
1945 roku - nie było miasta. \Var­
s:ia wa nie istniała jako obiekt uzyt· 
kowy, Przrz Mar$1ałkowską wą· 
skim węi3rkiem biegła ściezka 
przekopana przez k•mif>nn'\ •hun­
g1ę. W loży Teatru Wie.lkhlf'.:O za­
domowiły sie zdzic·iale kozy. a pod 
ruinami domu pny ulicy Foksal 
- w centrum miasta - spokojn4 
kryjówkę znalazł borsuk. Zliawa­
ło się wówczas, że na tych wy ­
dzwzałych ruinach nie podobna od· 
budować Warszawy. 
Wiosną 1945 roku głośniej od 

kroków człowieka brzmiał na 
placu Zwyci_ęstwa ipiew ptaka. 
Przez lliowy Swiat, jak krc;te ner· 
wy uschniętego liścia biegły splą· 
tane śc1ezyny. 

Wiedza zna sztukę spajania cegieł 
w mury, wytyczania ulic, wznasze­
oia domow, przerzucania mostów 

NAROD-ZINY TRASY 
. „Warszawa przestała istnieć. Warszawa jest jui tylko punktem na 

mapie" - wieściła światu butna i syta zwycięstwem machina zdziczałego 
faszyzmu, który wydał wyrok śmierci na dwumilionową stolicę podbitego 
kraju. Być moie wtedy właśnie jakiś mieszkaniec antypodów wodząc pal­
cem w atlasie stracił kilka minut na to, by znaleźć ów „punkt geografi­
czny" i wyobrazić sobie, że wygląda on jak p.owierzchnia Księżyca. 

Rzeczpospolita proklamowana 22 lipca 1944 roku w Chełmie Lubel­
skim Manifestem Lipcowym, dotarła do Warszawy 17 stycznia 1945 roku, 
aby uklęknąć i zapłakać najbardziej gorzkimi łzami. 

To było najokrutniejsze, co spotkać mogło jakikolwiek naród. 

Dlatego kiedy w grudniu 1947 j Potem, było śniadanie, a o godz 
roku spod dawnego wiaduktu Pan- 7 na TJ:"asę pojechały pierwsze 
cera ruszyły pierwsze kolejki wą wózki z piachem - napisał pó.i:nieJ 
skotorowe wywożące gruz i zie· w reportażu. 
m;ę z wykopów, w prymitywnych Padały pierwsze rekordy. Rok 
warsza wskich kawlarenkaf'h czę- budowlany przedłużono do 220 dni, 
~to słyszało się o owych kaktu- junacy Koza, Rogalski, BogaJeW­

ąki i Ubik osiągnęli po 920 proc. 
normy, W nagrodę otrzymali sre­
brne papierośnice. Wąskimi ulicz­
kami Mariensztatu furmanki nie 
mogły nadążył> dowozić cegłą, wap­
no, cement. W ciągu paru tygodni 
zbudowano 6 domówi 

A kiedy Z2 czerwca 1948 ruku na 
Trasie zjawił 11ię Bolesław Bierut 
··obotnicy Rurka, Kopijek i Michal­
ski wylali pierwszy wózek betonu 
na 'Zbrojenia ścian tunelu. To wła­
~nie wtedy w dzit:nniku budowy 
pojawił się wp's: "Trasa W-Z to 
pierwszy na miarę historyczną pro­
jekt nowej Warszawy, tym bardziej 
t'enny, ie realizowany natychmiast 
po zroiłzenlu się w my~lach ~wór­
czych projektodawców". Bo trzeba 
wiedrleć, że Trasę budowano we 
dług nrojektów wycinkowy(:h. Co 
ilzień do istniejącej wizji doryso· 
wywann kolejny fragment, często 
wprnst na budowie. 

.:.flarę, którą tegn4ła pra..vle 4,5 
tys. ludzi licząca za.łoga. 

• • • 
Nie było czasu na rozpamiętywa­

nie. Zbliżał się dzień kole:iny wi­
zyty prezydenta na Trasie. Ghcia· 
no to uczcić. montazem pierwszego 
przęsła na moście, Skręcano więc 
dwa portowe dtwigi, przy porno · 
cy których 19 września mo,stosta­
lowcy położyli pierwszy, 37 ton 
ważący element. 
Jesień nie sprzyjała montażowi. 

„Chybotliwe deski rusztowan utru­
dniają pracę - pisało „Życie War­
szawy". A do tego silne wjatry 
przeszkadzają monterom. Dokucza 
zimno". 

• • • 

na Trasie, pojawlły llę IO-letnie 
lipy, tuje l dęby specjalnie przy­
wożone (bo na Trasie ma być ła­
dnie) nastał najczarniejsiy z: czar·· 
11ych doi. 27 kwietnia - na !J7 dni 
przed ;>ddaniem obiektu do użytku 
stolicę obiegła wieść: kościół św . 
Anny się wali! ..• 

Co prawda nie walił się jeszcze 
kościół, ale obsuwała się skarpa, 
na której stał. Jednak jak stwier­
dzili pracujący przez 48 gr dzin 
&pecjaliści - kościoł jest zagrożo­
ny. Obliczyli: w ciągu 14 dni obiek~ 
się zawali. Chyba że ..• 

Kto żyw popędził do roboty, 400 
ludzi nie śpiąc i nie dojadając wal­
(;Zyło z czasem. w•ercono „grom· 
:i.e otwory, betonowano skarpę, 
c!.yniono jakieś nikomu nie znane 
tabiegi i czekano.„ RuniP.? Cty nie 
runie? .•• Grupa ekspertów z całego 
kraju przez 12 drn nie odchndziła 
ze swych pracowni, nie odc·hodzili 
od ska1'py budowniczowie. 8 maja 
pe zastc>sowaniu metody elektro­
smotyC'znej stabilizacji gruntu 
0pracowanej przez prof. Cub~rto­
wicza i po raz piet wszy wdrożo­
nej, skarpa przestała się obsuwać. 
Potem jeszcze prze:r: 20 dni praco­
wano nad jej umocnieniem. Jesz­
cze jeden zabytek uratowano dla 
stolicy. 

1 czerwca 1pecjaliścl radzieccy 
rozpoclęli montaż ruchomych scho­
dów. Nadal zwożono tysiące fur­
manek ziemi. Siano trawę, sadzono 
:irzewa. Kładziono dachy na ka· 
mieniczkach, 6 lipca zaczęto ukła-
1ać da~hówkę na kościele, kończo­
no budcwę 6 km Wisłostrady, a 12 
lipca o godz. 20.17 ustawiono na 
cokole pomnik króla Zygmunta. 

14 lipca o godz. 19.05 załoga Mo­
stostal u zameldował.i o zakończe· 
nlu robót na Trasie. 17 o godz. 10 
iakii meld qnek 11łożyła załoga Be­
tonstalu. Inżynierowie Jankowski 
i Sigalln natychmiast zawiadnmill 
prezydenta Bieruta, ie w dniu 17 
lipca l!J49 roku T~asa została za­
kończona i gotowa jest do uroczy­
stego otwarcia. · 
Zawrrało w stolicy. Dziesiątki 

tysięcy ludzi zjawiło slQ na świe­
l:ej, czystej i zielouEj arterii K.aż· 
dy chciał na własne oczy prZFko-
11ać się, że jt'st, że Warszawa wy­
grała z czasem. Wurew malkon­
tentom, na przekór wszystkiemu i 
wszystkim, zarówno tym, kti>rzy 
wątpili, jak I tym, którzy nie wie­
;:r.ylL Trasa W-Z powstała! 

Styczeń 1945 r. - to byto najokrutntejsze, co mogto spotka<! naród... I kiedy ł lipca 19łl roku prace 
projektowe zakończono, zna<-zna 

sach, które wyrosną na dłoniach. · liczba obiektńw jui była sbudowa­
A tam, na Trasie sz.padel po s1.pa - na, wszystkie były w trakcie reali· 
dlu zatapiał się coraz gł~bicj i zacji. 2,& tys. robotników Beton­
głębiei... ~talu i MostQstalu oraz tys'ące ju· 

W połowie października p\•?:ystą­
piono do kopania fundamentów 
pod pałac Soltyka Odbudowywano 
kamieniczki Krakowskiego Przed· 
mieścia, odbudowywano koś:?; ól św. 
Anny. Do stolicy dotarła znpowie­
dziana bryła granitu na po:r.nik 
Zygmunta Ul Wazy. 16 listopada 
<15 dni przed terminem) Zllbetono­
wano tunel. Wskutek wyczerpania 
wielu ludzj uległo wypadkom, po· 
3tanowiono podnieśt'> kalorycznośc. 
rosiłków . . Trwała budowa 1>9iacu 
Staszica . Wprowadzono prA<ę na 
trzc.-ch zmianach. W roku 1948 do­
starczono do Warszawy 40 ty~. wa· 
gonów materiałów budowlal'\ych. 
Na ul. Swiętokrzy~kiej 2 11rurho­
miono produkcję pustaków gruz?· 
betonowych. 

BUDr)W ANO JĄ 95 TYGODNI. 
PROJEKTOWANO KRÓCEJ. LI­
CZY ONA 67ti0 M DŁUGOSCI. W 
JEJ SKŁAD WCHODZĄ M. lN.: przez rzeki, ale z iadnej katedry 

żadnej uczelni inżvnierskiej nie 
głoszono nigdy nauki o wskrz<'sze· 
niu do życia miast, rozsypanych w 
ruiny. 

~Decyzja odbudowy 1toltcy była 
decyzją czyi.I.o polityemą, nJe liczi\· 
cą się ani z ekonomicznymi, ani 
technicznymi możlłwościami znl 
szczonego kra.~u. Df'cyzja ta była 
koniecma dla porafonego nhatą, 
stolicy narodu. Uch wała KRN u 
stycznia 1945 roku nie ma ki for­
my prawno-ustawowej, lecz patol 
roty ogólnonarodowego ślubowania. 

Tego ogromnego wysiłku podjął 
się narod wykrwawiony i wycień­
czony nieludzko, naród w t'ozsypce. 

• • • 
Kiedy w końcu 194? roku w pra­

cowniach pr:>jektowych Nac?:elnei 
Rady Odbudowy miasta stołeczne· 
go Warszawy pokai;ano pierwszą 
makietę przyszłej arterii komuni· 
kacyjncj, która miała łączyć Wolę 
z odległą Fragą, sceptycy ry,;,owali 
sobie kółka na czole. Ak•ir11t w 
miejscu. przez które miała prze­
biegać owa szkłem I stalą błvsz­
cząca . trasa, leżały ogromne zwały 
gruzu porosłe gęstymi krzewami. 

W miejscu. w któ .·ym projektan· 
ci umit"ścili makietfJ mostu, ftra­
szyły wyszczerbione kikuty daw 
uego m"'lstu Kierbedzia, u kt6iego 
przyczółka leżał zmiażdżony t11ia­
dukt Pimcera. Piękny pałac .1ohna, 
kościół św Anny, domki na Ma­
riensztacie, Krakowskie Przedmie­
ście leżały w gruzach. Na Mura­
nowie gniddziły się watahy 
szczurów. 

Taka była rzeczywistość. Tak ją 
widzieli warszawiacy i to wtedy, 
kiedy pod nadzorem inżvni~r6w 
Jankow~kiego i sigalina pow~ta· 
wały projekt.y now<'j Warszawy 
I . wie~e trzeba było mieć wyobraź­
ni, w1de entuzjazmu: trzeba było 
posiada~ wielką, niezniszezalną 
wiarę w siłę okaleczonego na1odu 
by snuć wizj~ mia~ta, którr 1nlało 
powstać Bo łatwiej było powta­
rzać hasło rzucone przez Krajową 
Radę Narodową - CAŁY NA\-łÓD 
BUDUJE SWOJĄ STOLICĘ - niż 
w nie uwierz.yć. 

„W <!zień i w nocy pięó koparek naków SP n~ mogło zwllln;ać tern· 
i:-ryzie zamarzającą 'Ziemię. ~"tki I pa .•• 
furmanek wywoźą tys!ll(le metrów • • • 
s7eścienny<h gruzu" - pisał repor-
ter ,,życia Warszawy". A przeciei .. Przv unrzataniu mieisca pod 

budowano nie · tylko Tra~ę. Wyra­
stały domy na Mokotowie, budo· 
wano Młynów, przez Marsz1>łkow 
sltą przejechał pierwszy tramwaj 
Chodników wprawdzie jeszcze nie 
było, ale tramwaj już był Na ru· 
mowisku, które było kiedyś War­
szawą pracowało ponad 30 tys. 
ludzi. A kiedy przyszła sol.Jot.a, z 
biur i urzędów, z fabryk l ~zkół. 
z ministerstw wylegały tysią<!e lu­
dzi, b rali w ręce kilofy i hpaty 
1 tak tworzyli miej~ce pod przyszłe 
domy, ulice, pod miasto. , 

Prezydent Rzeczypospolitej z ło­
patą w rękach pra·ował na Mar­
~1ałkowskieJ a panienki z urzędów 
ustawiały rozbiórkową cegłę w ko­
dy. Bo początki stolicy burlowano 
'>: tego co znaleziono na rumowi­
!Jcu. 

Kied.~ przy toliczkach ltawiar­
nianych zastanawiano się „it1ecI_y 
też to będzie" - tam n~ trasie 
dramat. jedna z sześciu koparek 
odkrył11 szczątki wczesnośl'Canio­
wiecznej palisady. - Przerwać- ko­
panie. czy nie przerywać? Archeo· 
lodzy 'iądah przerwania robót. In· 
7ynierowie przesunęli kopa.:kę. W 
kawiarniach mówiono o wandalach, 
co niszczą zabytki. •• 

• • • 
- Pada deszcz? To doskonale 

przynajmniej wypłurze nam z uszu 
piasek i kur1 - zakrzyknął 1 ra 
dością dowódca S Brygady „Sluźby 
Polsce", kiedy o 4 rano reputer 
warszawski odwiedził na Oolędzi­
nowie Junaków, któn;y odbudowy· 
wali miasto, 

pałac l'eppera, gdzie pracuje swą i 
koparką mistrz Chrzanowski widzę I 
milicjanta - pisał kronikau ·rra 1 

sy. Słuzbowa postawa, pasek pod I 
brodą. Cóż on robi na budowie? 
W oca:ałych piwnicach znalP.„iono 
setki butelek przedniego wina 
Więc „władza" w trosce o „skarb" 
tkwi w kuP:u, by nie pos:<:łr> ono 
do „ludu". A ów lud nawet chyba 
„ tym nie w!P.. Bo któż by si~ zaj­
mował winem, kiedy pot ocz:v za­
lewa? Nawet operator Chrzanow-
3ki śmiało macha łyżką ma5zyny. 
jakby mu nie zależało na uratowa­
:uu znaleziska". 

Tymclasem „biorą w łeb" wszy­
stkie plany. Na najtrudnit>j~zym 
węźle budowy przy ul. Mir.d"wej 
i przy moscie zaczyna b!'ak!>wać 
stali. Ludzie domagaJą się doi.taw, 
mżynierowie szaleją, a kolej 11dpo­
wiada. że wiezie... Szczupłe zapa· 
sy grotnie sie kurczą, a prz1:cież 
co dzień „w tunel" idzie pcnad 
50 met,ów szP.ściennych materiału. 
Rozdzwoniły się telefony. Mln'.stro­
wie przynaglali, ludzie k\dl, aż 
wreszcie w Skierniewicach znale 
ziono pociąg, którego poszukiwało 
już pół Polski. 

I gdy do budowniczych dotarła 
radosna widć o nadejściu materia­
łów, nie było wiwatów. Nie był'> 
radości Została ona zmącona śmier­
cią współtowarzysza. - Feliksa 
Balcerzaka. robotnika wodociągów, 
który wskutek zaniedbania, zasy­
pany zosta? w czterometrowym 
w;y~pie. C6i, miała Trasa 1w14 

• 
Kiedy w lutym 1949 roku v-rzy­

stąpiono do budowy Muran.cwa we­
dług projektu inż. B. Lncherta 
wyłonił się kolejny dramat. Oto 
trzeba było wywieźć ponad 8 mln 
metrów sześc. gruzu, pozostałego 
po zburzeniu getta. Tylko dukąd 
i jak? - pytali ludzie. Zdecydowa· 

MOST SLĄSKO-OĄBROWSKJ O 
DŁ. 476 M I SZER. JEZO,._I -
15 M. CiłODl'\l fKl PO 3 M. W >\GA 
MOSTU WYNOSI 5.6QO roN . I 
ZBUDOWANY ZOSTAŁ . ZE .SPE- , 
CJALNEJ STALI PO RAZ PIERW­
SZY WYPRODUKOWANEJ W 
POLSCE. 

TUNEL O DŁUGOSCI l:J5 M. 
ZBUDOWANY .PO RAZ PlCRW­
SZY METODĄ WYKOPU W KTÓ­
RYM ZAŁOtONO SZALUNKI I 

Zclawa!o się wówczas, te na tych wydziczatych 
odbuctować Warszawy. 

rutnach niepodobna 

no się na eksperyment: fundamen­
ty zagłębiono poniżej kilk11mi::tro­
wej warstwy gruzu i tak z cegh 
gruzobetonowej zaczęto b11dowac 
dzielnicę dla 50 tys. ludzi. 

Tymczasem na moście tramwa ja­
rze układali tory. Prawda, że mo­
.;tostalowcy klęli. Musieli pl"zf:cie~ 
mo~t zmontować. Ale tak trzeba 
było... · 

A kiedy drogowcy rozpoczęl: 
układanie jezdni, !tledy 5 tys. 
dziewcz14t s SP 1iało trawę, kiedy 

ZABETONOW' ANO, A NASTĘPNIE 
BUDOWANO NA Nli'd DOivlY. 

NA 8UDOWĘ TRASY ZUŻYTO 
480 T'i'S. TON MATERIAŁÓW 
PRZYWIEZIONYCH OO STt.)LlCY 
W 24 TYS. WAGONÓW. . 
Łódzki reporter w korespo„den­

CJI z Warszawy napisał: 
„Na ulicach stolicy spotka się 

niebawem §wiał romantycznych 
dyliżansów s najnowszą tecbn:ką". 
lUarzyclel ••• 

HENRYK ZAWIRA 

Orle organy 
OsobUwoAi:tą Domaniewic - wsi, będącej 

steaztbą gmtny w woj. sklernlewtcktm któ­
ra jest położona przy traste E-12 z 'War­
szawy do Lodzi - są rokokowe organy 
z xvn1 w. Wy;ątkowo~I! tego Instrumentu, 
który posiada 8 gtosów, polega na tell ory­
ginalnym i nie spotykanym ksztalcle. D:J­
mantewtckte organy prz11pomlnajq orla 
z rozpostartymi .skrzyaiamt. Przed ktlku la· 
ty pod.Czas prowadzon11ch prac renowacyj­
nych pod warstwą 1rebrnej farby odkTl/tO 
stare polichromte koloru zlotego. Odkrycie 
to zadecydowało o przuwróceniu organom 
pierwotnego wyglądu. tym bard.zlej, t• 
barwa ztota byla powszechnte stosowa.na 
w XVIII-wiecznym sztukatoratwt•. 

Ktelecka„. Z4' • im "°"" tunkcJa fed· 
n.ostki f!4goweJ pnypadla 55-tyalęcznłkowl 
m /s „Mantfe.st Lłpcowu", Il w 1974 roku 
flagowcem polskiej floty handtoweJ :rostai 
zb!orntkowlec o nośności J4S tys. ton „Ka­
sprowy Wierch''. Zgodnie z marynarską 
tradycją, miano to nada1e stę na;wtększym 
statkom. ptywającym pod ba.nderą poszc:e­
gólnych krajów. 

M/t „Czantoria" posłada 1u.rn1 um ""'" 

•llor• ;,1eW>ro• J)ł1Dlł - ogólem 700 tya 
hekto!ltrów buruti1nawego napoju. Z/3 te) 
porcji dostarczane jeat do sklepów 1 pla­
cówek gastronomtcznych w beczkach, po. 
.rostala łlośc! trafł4 w butelkach. W maju br. 
w browarze „Młeszczalisklm" we Wrocta ­
wtu uruchomtono nową linię rozlewniczą 
piwa importowaną z Czechoslowacft_ Linia 
ta ®starcza li . tys. butelek plwa na go­
dzinę. Dzlękt jej uruchomtenlu, cala tego­
J'OC%11<1 produkcja najlepszuch gatunków • pl-

• dawct ej tm. Antonl-uo Bolulawa Dobro­
woLsktego, poto~onej na Antarktydzie 
w Oazte Bungera. Stacja ta przez 30 lat 
pozostawala ni eczynna, a wtęc badacze 
wespól z ekipą techntcznq mteit llemazo 
prac11, aby prz11wróctc! ją do stanu uż11-
walnolc!. 

Ekspedycja przeb11wala ft4 atacjl, ;r;godnt• 
;r; zalożenlamt, tylko w okresie antarktycz. 
neao lata. Opuszczając sta.cję, ·naukowcy, 
zgodnte z polarną tradycją, pozostawm we 
wnętrzu nakruty 81ól z butelką polskiej 
wódkt, a ta.kże herbatq, cuklsr ł tnne wik­
tuały, na wypadek, gdyby zabląkany polar­
n i k tnalazl slQ w tym rejofłUI. Ocz11wtścte, 
drzwt nie iostaly ztlmknlęte na klucz. Cho­
dzi w tym przypadku, necz jasna, bardtlet 
o dochowanie wlemo'ct iradycjl nt.t o real. 
nie przewidywane wapomotenle kogol po­
trzebującego pomocy, cho<! z drugiej stro­
n11 nie motna wyklucz11c! ..atstnlenta takłe­
ao przypadku. 

Największy polski statek 
· GOdnoAI! statku flagowego polskiej floty 
handlowej nost mit .,czantoria". Jest to 
największy statek, plywający we flocłe 
Polskiej żeglugi Morskiej w Szczecinie ora~ 
pod btalo-czerwoną banderą w ogóle. Wy­
budowany zostal w roku 1976 w 1apońsklet 
stoczni Mltsubtshł w Jokohamie. 

Warto przypomntel!, tt przez włe!e lat 
zaszczytny ten tytul nosi! m/a „Batory". 
Następnie prze;ąi go 25-tystęczntk m/s „Zie· 
mia szczecińska", a po niej jut w roku 
11161 nieco od ntaj wtększy m/• nZiemia 

os 
noAcł, 19J metry dlugoAct era Ili inlfl'dw 
1zerokogc1. Statek prz11stosotcany zostal do 
transportu dutych parttt paliw płynnych 
na dlugi ch liniach oraz Innych towarów, 
zwlaszcza sypktch, taktch, jak ;rbote luzem. 
l.adunkł te przewotone aą t0 15 wtelklch 
zbtorntkach. Mimo swojej Włelkotcł, mft 
„czantoria" ostąga uybkold 15,I 11111.rla. 

Dolnośląskie browary 
Osłem dtlalaJącyc~ M Dolftlfl(I- !lq~ku 

browarów. podległych Zakladom Piwowar­
•kłm "'• Wrocławtu. 11lt/J1rodulcł141 Ul llr, 

tH ~łe~. fa.Jl „lbpol'f lfpoetal!• ł „Młesr­
czat'ilkte") bfdzł4r sprzedawana łułl w bu­
telkach. 

Warto dodcad, I• browaru dolno,ląski11 
to br. aprz11dllj4 na eksport - atównie = 
zamówtenl1 firm s Japonii - browarniany 
slód. Ogółem t 1fśl4 „ Zlr. UllO ton l!OclU 
browarnla.n•go.. 

Nakryty stół„. czeka 
no Antarktydzie 

W tt/M roku e7dp11 Polsktej Akademtł 
Nauk r.alct11wowała d.złalalnold ••~ił ba· 

W polsklet łtacJł Iła S'pltsbergente, która 
wykorz11stywana jest przet badaczu zasad­
niczo tylko podczas lata, kUkakrotn!e znaj­
dowalt achrontente naukowcy tnnych naro­
dowo~cl t myś!łwt, .saskoczenl naglq zmia­
ną pogody, 

Na.jprawdopodobntej fednali wapomntana 
butelka :rostante otwarta dopiero przez na­
stępną naszą ektpę, która uda Bit na 
Anta.rktl/dt 1111 lcoleJn11 uzon letnl. 

le wtem, ny Państwo 
sauwatyll, ale wzrasta· 
ją różnego rodzaju na· 
ciskl na świ4l!towanie. W 

moim, jak bodaj w kaidym 
polskim domu, świąt ciągle 
przybywa. Dawniej świętowaliś­
my tylko dni z czerwoną kart­
ką w kalendarzu i było dobrze. 
Wystarczało do syta, aż za du­
żo. Dziś moja latorośl, która 
jeszcze nie wyrosła w szkole 
li klocków matematycznych 
prof. Semandlniego, świętuje: 
imieniny - obowiązkowo, uro· 
dziny - jak na razie również 
obowiązkowo, dzień dziecka -
obowiązkowo, święto rozpoczę­
cia szkoły obowiązkowo, 
święto zakończenia szkoły 
obowiązkowo. Druga latorośl 
również nie obce by6 gorsza. 
pod tym przynajmniej !\'Zglę­
dem. Wreszcie do tego docho· 
dzą liczne święta żony, babci, 
koleżanek w pracy. Natomiast 
męzczyzna ma wtedy tylko 
święto, kiedy nie musi sięgać 
po portfel. Ale właśnie tych 
świąt 'Jest coraz mniej, a o oca· 
leniu jakiegoś zaskórnlaczka na 
koleżeńską okazję mowy nie 
ma. Na pocieszenie pozostaje 
fakt, źe mężczyzna moźe Jesz­
cze być panem z portfelem. 

.Jednakże zastanawiać musi w 
tej całej sprawie zupełnie eo 
innego. 

Przeoieł nie irrzmlało i Die 
trzaskało, a nowe święta 
dzień kobiet, dzień nauczyciela, 
dzień dziecka. dzień matki, 
dzień babci - weszły na dobre 
do naszej świadomości. bo nie 
tylko do samego kalendarza. A 
co to znaczy, że weszły do świa­
domokl? Objawy tego są rółne. 
Dzień nauczyciela, który jest 
dniem wyjątkowej urody. cho• 
ciaż obchodzimy go jesienią, 
przekształcił się w dzień hołd u i 
dziękczynienia przede wszyst­
kim uczniowskiego dla tej nie 
pozbawionej samozaparcia pra­
cy. Czegoś takiego Jak dzień 
nauczyciela brakowało, bo na 
pewno nie pełnił tej roll I 
pełnić nie będzie ostatni dzień 
roku szkolnego. Po prosta nie 
da się wówczas wytworzyć ta­
kiego klimatu. W, ostatni dzień 
roku szkolnego radości miesza· 

ło 
Ją, się 1 goryczą, a wdzięczność 
dla nauczyciela zależy bezpo· 
średnio od ncen na. świadec· 
twie. Do tego wszystkie głowy 
są zajęte wakacjami, wyjazda­
mi, obozami. egzaminami, emo­
cjami pierwszej pracy ••• Jesień 
na dzień nauczyciela została 
więc wybrana trafnie również 
z powodów psychologicznych. 
Niezależnie od tych wszystkich 
okoliczności musi zdumiewać i 
to, ze dzień nauczyciela tak 
szybko. nawet wręcz błyska· 
wicznie, zadomowił się w pow­
szechnym obyczaju I stał się 
tradycją. Te sznury dziatwy 
szkolnej, które w dniu nauczy­
ciela niosą choćby po jednym 
kwiatku! Same z siebie, nie 
mobilizowane. Te sznury dzieci, 
które w dniu nauczyciela idą 
trochę lepiej I jakby odświęt· 
niej ubrane! Czyż to również 
nie zaskakujące! Kiedy§, kiedy 
pisma kobiece zaczęły lansować 
dzień babci, a było to stosun­
kowo niedawno, skłonny byłem 
ostro protestować • . Jeszcze jed­
no święto. Ileż może by6 tych 
świąt. Po kilku latach okazało 
się, że święto ma rację bytu, 
bo się niemal natychmiast przy­
jęło jak właśnie święto nauczy· 
ciel a. 

Podobnie sprawa ma się z 
Innymi świętami. · 

Nie było ich. nagle są ł to 
są w ten sposób, jakby swy· 
mi korzeniami sięgały hen w 
odlegli\ przeszłość. 

Swięta te, Jak mi slę ,wyda­
je, dlatego tak szybko zdobyły 
sobie prawo obywatelstwa, po­
nieważ było ich brak, ponieważ 
na takie święta mieliśmy głę· 
boko ludzkie zapotrzebowanie. 
Faktycznie są, one nie tyle oka· 
zją do dawania upominków · i 
kwiatów, ale okazją do zacieś­
niania się więzi rodzinnych oraz 
do zacieśniania więzi - jak w 
przypadku dnia nauczyciela 
z ludźmi współtworzącymi kil· 
maty rodzinne. Dzisiejsze, ciąg· 
le niełatwe czasy dla rodziny, 
tym bardziej upowszechnianiu 
się i utrwalaniu tych świąt 
sprzyjają,. 

Niejednokrotnie łwięta te 
1potykają się z atakami lub na­
wet programową wzgardą pod 
hasłami „doś6 świę·towania". 
Mniemam, że winniśmy się te­
ma przeci:wstawia6, bo one są 

autentycznymi kolorami naszej 
zwyczaJnoścL 

T. JERKO 
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P 
rzebil!i t atmosfera wyborów do parlamentu europejskle11J 
w Wiclk\ej Drytanii, będąc •woistym wyrazem protestu prze­
ciwko „Wspólnemu Rynkowi", raz . jeszcze udowodniły jak 
trudno jest pogodZić się mieszkańcom Zjednoczonefo Kró-

lestwa z fakte.n, ii ich kraj jest „mimo wszystko" częścią konty­
nentu europejskiego. W wyoor ach wzięło udział mni'!j niż ·10 proc. 
uprawnionyctl tlo głosowania, tj. znacznie mniej niż sąazili naj­
więksi pesymiści. Niemniej uczt>stnict;r10 Wielkiej Brytanii v: kolej· 
nych etapach integracji paf•stw zachodniej Europy oi;nacza d la tego 
kraju zasadniczy przełc.m historyczny. 

„SPLENDID ISOLATION'~ 
Od wieków odgrodzeni kanałem Brytyjczycy traktowali sąsiedni 

kontynent ru jak pol11 bitwy, kiedy inc:h1ej teren ekspansji ekono­
micznej czy politycznej. Tak czy inaczej Europa była jedyule jed· 
itym z wielu teatrów, gd.ne czasami trzeba było bronić brytyjskich 
interesów. Izolacja z wyboru wytworzyła model społeczeństwa o 
mentalności i obyc1ajow-:>ści dalece odbieg~jącej od „normy europej­
mklej". $wiadomość tej odrębności jest .zreszt, silGic rozwinu:ta i 
aawsze podkreślana przez BrytyJczyków. 

Mieszkaniec dowolnego kraju europejskiego, nawet po kilku tygod­
niach pobytu na wyspach, czasami nawet po kilku lalach, ;:to;: hodzi 
najczęściej do pa!'adoksalnego przekonania, iz więcej wiedział o tym 
kraju„. zanim go odwiedz ' ł. Konfrontacja nawet głębokiej wiedzy 
książkowej z wyspiarską rzeczyw1stością wykazuje, że przybynowi 
trudno jeąt naprawdę zrozumieć Anglię i Anglików. Odmienna oby­
czajowość, pozorne d~'wactwa, róznice kulturowe, klaustrofobiczne 
w naszym poJlłCiU formy życia w klubach, a wszystko to połączone 
M •krajnym prali{matyzmem działania tworzy między BrytyJCZY· 
kami, a mieszkańcami kontynentu tru1ne do przebycia iranice. 
Naprawdę trudno niekiedy uwierzyć, że wyspy oddzielone aą od 
kontynentu jedynil' wąskim pasmem wody„. 

CO ICH WVROżNIA ł 
Co wyróżnia Brytyjt>zyków !pośród Innych nacji zamieszkujących 

kontynent? Plerwoze co zaskakuJe przybysza, to chyoa fakt, iż dla 
Anglików, potomków dawnych podróżników, <>?krywców, kclon~a­
łorów, że&larzy wszędzie jest.„ dalek!>· _CzytaJl:lC pi:a~~·. og~ą~aJąc 
telewizję, rozmawiając z ludźmi odnosi '1.ę. wr1u;eni~, 1z lstn1.cJe t~ 
identyczny niemal dystans do spraw d:1;ieJących 111• w sąs1edn!eJ 
Francji, czy też np. w odległej Brazylil,. Chinac:h itJ.). Nle dot?czy 
)o oczywiście pi:'>blemów, w których kraJ bezposrednio uczestniczy. 

Zrozumieć Anglików 
Wydaje się, ie wszystko co dzieje się za kanałem. jest ~u d~lckie, 
niemal egzotyczne. Niezwykle rzadko, nawet naJbardz.1ej lstotni; 
0 uniwersalnym wymiarze, informacje ze świata potrafią wy:>rze: 
- a jeśli to ty1ltc1 na krótko - z czołówek i rozmow relacje o wy­
darzeniach dotyczących tylko ZjednoczooEgo Króles~wa lub co. naj · 
wyżej krajów Brytyjskiej Ws~l~oty. Trudno sobie .w.y~braz1ć, <;O 
musiałoby się wy.~arzyć na św1ec1e, by zepchnąć w c1en mf..>~macJe 
o przebie&u dorocznej gonitwy na torze w Epsom pod Lo~dynem 
- Derby. 

W czasie drugit>j wojny światowej, a. tlokł~dnie po wyer~niu bi~­
'INY o Anglię - piszą o tym często emigranci z wielu kra Jo W. kto­
rzy przebywali na wyspach - rodzajem metaktu l towarzyskiego 
,zgrzytu" była ro:rmowa o zmaganiach na kontynencie. Tematu tego 
unikali nawet wojskowi. Czasami mówiono o wojnie w ollt:cnoścl 
obcokrajowców, ale tylko dlatego, by dost?sować ~lę do gnęb1ącyi;h 
ich problemów. Podobnie .zrsztą r.eagowah Bryt~JCZY<;Y w ok1·esie 
wojen napoleońskich, idY przez pf1w1en czai Ang ha tGz byh zafro· 
tona inwazją. 

KTO TO JEST DżENTELMENt 
ltażdy Anglik uważa się. za dże11:telmena. Żeby zrozumiei: • A~.gh­

ków trzeba wpierw ustalić, co się kryJe pod tym okresle„iem 
oprócz potrzeby przeatrzegania zasad kodeksu honoro"'.e~o, u{Jry:e­
dzającej irzeczności ~obec pań itp. Dżentelmell: to rówmez człow:iek 
obserwujący codzienne życie z dystansem, moze nawet z. rodzaiem 
niesmaku, z wyraźnym brakiem z~intercs?wania. (Nie trzl'ba • do­
dawać, że to są oczywiście w większości pozory, gra .pozoro"".)· 
W „dobrym stylu" j~st naw~t gdy ~że_ute~men eze5oś. waznego .me 
wie, lub się w czyms pomyh. !'jrrtrisk1 dz~ntel~en w1~rzy, ze Jego 
kraj, kierowany przez rząd Jej Krolews~1eJ Mosc1 ~ędz1e st~ 'lnga­
żował tam gdzie trzeba i tylko na tyle, ile wymagaJą . tego :nt~re~y 
Brytanii. Nie ma więc spec~al~ych ~owo~6w, aby zapo~naw~c się 
z poszczególuym1 problemami 1 rozw1ązamaml. InaczeJ Jedna;c ma 
się sprawa, jeśli chod:r.i o politykę wewnętrzną. 

DERBY I · KLUBY„. 
Dla obcych mc1tywy I zasady dziata;iia Bryty~czyków są . c7.ęsto 

dziwne niezrozumiałe. Nie ws1yscy bow1t>m potrafią dostrzec, 1z wy­
nikają 'one z wielowiekowych . tradycji i przyzwyczaj_eń, ksi;~ałtu­
jących przez v,.ieKi i pokol.ema sposób zachowania się Ąngl•kó~. 
Stwierdzenie, iż przyzwycza)eme Jest drugą naturą . człow1eka, n~­
gdzie nie będzie ts.k trafne jak na wyspach . K~o me zna I ~b 11ie 
docenia tradyc11 w życiu społŁczeństwa brytyjskiego, nigdy UJe bę­
dzie w stanie go zro·mmieć, a tym bardziej 11,oznać. W Wi~Jkiej 
Brytanii jest wiele mniejszości n_arodowych! ktoryc~ przedstaw1c1ele 
nawet po kilkudziesięciu latach me rozum1e3ą właścl':"'e .o co. w t~ 
kraju chodzi. Wszystkie próby, a trzeba przyznać, zG J~St icll me­
wiele, przek:;ztałcenia „angielskiej tradycji" spotykaJą &ię tu z po­
wszechnym obuczeniem i dezaprobatą. 

Do angielskiej t.-adycji narodowej nal!'!:i:ą m. in. w~cigl \cvnne 
Najważniejsze biegi otlbywa3ą ~ię_ doroc~nie w Epso~ 1 Ne\\rn11rk~l 
i jak dotąd iaden katakl~zm d~1eJowy me przesz~odz~ł w rozegMn~u 
tych gonitw. Gdy w cLas1e wo3ny postulowano nieśmiało prze1·wame 
wyścigów, znanych na świecie jako ,,nerby", podniosło się tyie gł~­
sów protestu, iż nikt więcej do tej s~rawy nie pow1ócił. Na3głos­
niej protestowali zułnierze ze wszystkich frontów, którzy masowo 
grali systemem kon?spondencyjr1ym. Derby . trwają tylko trz~ ~inuty 
- pisano -i ni~· mogą przeszkC'dzlć w WOJllle, ktora trwa 3uz l!::ilka 
lat„. Zwolennir!y tr·:i.dycji zwyciężyli. 
Inną typowo brytyjską „instytucją narcdową" są kluby I - i.ycie 

klubowe. 
Kluby odgrywały i nadal odgrywają ważną rolę w życit1 poli­

tycznym, kulturalnym, artystycznym Wielkiej Brytanii. .,Corlton", 
„Conservative•·. „Const•tutional", „Brnoks", „Army and Na„y" -
to nazwy symbole. C:..łonkami klubów były najwięKsze znakt•mi­
tości: Spencer, Dickens, Faraday, Scott, nie mów_iąc już o premie­
rach I wodnch. Więksrnść naj~tarszych klubów mieści się przy Pall 
Mall i Piccadilly. .Są to oczywiście lrluby elitarne, nie demokraty­
czne. Jednakie w całym Londynie i Anglii, niemal w każdym mia­
steczku spotkać '.llożno kluby polityczne, sportowe, byłych wo jsko­
wych Itp., powsze~hnie dostępne. 

• W wytszyoh Tatrach le.iy spo• 
ro zlodowaoiah~go śniegu, co 
stanowi dodatkową atrakcję dla 
l•tnicb wczasowiczów. Ale cho• 
dzenie po nim jest bardzo nie· 
bezpieczne. Spowodowało już w 
tym roku trzy tragiczne wypad· 

kl. 
CAP' - Momot 

• 
ł DZ~NNIK POPuLABNY m 111 ~3ZT) 

PIOTR l'llOCl; \R 

I crzten~tczek I 
0 W POZNANIU WY- nycll W c11.a1'Cktern Hra;ł­
BUCHŁ POŻAR w miesz. ników auitrudntono bt1l11ch 
kaniu na pierwszym plę- krttmtMlastów, któr.r11 od­
trze. Nadjechał iramwaJ: blf!t iu* kari( Wl~snł4 za 
motorniczy wysiadł s cali· ktadrlflte. Znając •14 na 
ntc11, wazedł na prsynle· neCZI/, fDYpełnfa.jq tt00Je 
slOD.11 przn lr.010• a •11sla• obowtqz1ri bsa za7'%1dU; Ucs 
d6w drabinę l pcs..a p1l6, bci JcracfztriJI •JIÓ<llG me­
w akcji udslal wslęJl r6w· mol do .r-. 
ntet: paaaterowle, Jednak 
działali dokładni• w PrH• o ll·L:STNJ 'l'ADBUSZ 
c!wnym kierunku. Jedni Ł. • Wansawy pracował 
jęli namawlai! motornlCH• kilka lai temu na naszęJ - Pa6skle HH• 'blJ• r6wno, Jak M1arelr.-
go by wszystko rzucił I zagranJczneJ budowie, WY· 
pojechał dalej lnnl 10 lano go atamt11d za Jakid u !'adeusza IL. t11dane 40·11>11 wyulo n mętczy:mę, 
wręcz łajali ' a Jlajbar· wykroczenie. Nie mogąc kum.ent_y l 40 tys. zł i któ:V okaz~l się bytym 
dziej spleszą~y sl'll potną• wr6cit na tamtą 'budowę udah scę u ni~ do ".ma-, męzem wla.śctClelkt biura. 
sali drabiną, nie zdając osobiście, zaczął propono·1f1h~o 0::zdu~e!u ~ie~z ziob~: O TYLE SI~ MOWI 0 
sobie BJ?rawy te motornl-1 wać t~ ~nny1u, oczyw1,cle nleważ ;jeJn:mu z Y t:ch nowoczesno~ci transportu 
czy moze spdć I np. zła- z~ p1en1ą.d~e. P~wolując trzech wydało alę że jak kontenerowego, te zainte­
mać rękę, a wtedy nie się na tesc1a, ktory miał na urz dnika któr ma resowall się tym nawet 
będzie zdolny do kręce- być szyszk11 w naorcle I załatwi!t tak' watn! apra- złodzieje. 22·1etni I 25-let• 
nia korb11. budo11t'.ntctwa, prsyJmował wy to jest on ,,. bar• ni, dwaj obywatele Szcze-

podanta ł opłaty naiwnych d\ ' k 1 t t · clna, nie ezekaJ11c at to-
0 POLICJA W eoLOM- s całej 'Polski, kt6uy za-1 ° 1 acowany. 1 0 nie, war dotr&e do Peweicu" 

BO (USA> pm~ •łt na prasnęll poamakowd Jaka T.adeuss IL. - samiaat d~ włamali •lt do 'itontener~ 
ek&perumeflll • poaoru do'<! to praca za sra11lc11. Przy• wpływoweao tełcla - po w porcie t skradli 1 to par 
ryzykowny No placach byli teł m In trzej kl•·1dążyl korytarzem prosto do dni W I " NI 
budOWlf gmachów publlic.r- rowcy • x.'rak~wa; •łotyll ~·';t;!~: ... :>"l~~=dllci::,Pc;r. :~:tyll J1~d:::"pe:kierowa~ 

debrall pienl11dze 1 troch• sprawami tak, by mleć 
poturbowaU, a miejscowy z tei:o jakąś kC!rzyi~. bo 
stratnlk zamknął co w zgarnęła Ich milicja. Zresz­
pokoju na I piętrze. Wpra- l tą wraz • łupem. 
wdzle Tadeusz Ł. wysko· 
czył przez okno na dzie. 
dzlniec, lecz był on ze 
wszystkich stron ogrodzo­
ny, a weJścle zamknięte, 
I at11d, biegającego w kół­
ko, 1•brała milicja. 

- Od. małeco 11cs, dzleet oascz.ędzae kaidy grc>sz, 
moja panll 

Sukienki w tym sezonie mają 
bardzo róźny krój S4 wśród nici'!. 
skromne calodrtenń.e bez rękawów 
z m.alymt „skrzydełkami" wąskte 
®lem; plaszczowe attktenkt roz­
pinane, ir ponerzonymł wywato­
wanymi ramtonami. Wlfda~e sit, 
te pelnlf aplciuz zyska:lą aukten­
kł no wątkłci'!. ramłączkach • 
rozkloszowcinvm dolem, :lak pre­
nntowa114 no zd;lęctu. Pochodzi 
111 wtosenno-letni<!j kolekcji „Mo­
dli Polskiej", 

CM - Radkiewtos 
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C-3, B-5, CJ-9, F-Z, 1-11, C-4, 
Ł-2, A-10, B-6, G-7, F--6, J-6, 
A-4, D-11, D-6, 1-7, A-3, G-2, 
E-1, I-!, J-3, C-1, K-2, A-11. 

Wir64 Czytelników, którzy w 

-------REDAGUJE JERZY KAŁUżKA-------
terminie 7-dnlc>wym nadeślą pra· 
widłowe r07'Wią.7..ania tej krzytów· 
ki (wystarczy nmo hasło) rMlo' 
su jemy 

LABIRYNT KRZYŻÓWKA Z 
POZIOMO: 1. KomIJOSyłor 

,,Krainy uśmiechu", 4. Potrawa • 
mięsa baranleg-o z rytem I ostry· 

. ml przyprawami, 'F. Stany Zjed­

HASŁEM 

~ 23 ·- • „ ~· . ··.A. ' . i- . . .. . . . . 
JJ. :· :·.11 ~ •: .. li 
t 5 •. • • 

·~ 

··:o ;' :111 ·- .· li •... 
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I NAGRODY - NIESPODZIANKI 

5.ff 
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7. B 91011· . 
i· • , . . ~·' ' ··~. 

.. . . .. . . " 
'J. ~ ... '" .. li ~ ·li . .. :.: . . 

li !J • • . .. · . . . . . . . . . . . 
to •• · li .. li . ~ . • . • .. 

oczone, 8. Wykryła go 1'1. Skło· 
dowska·Curie, 9. Wynalauk Mar­
coniego l Popowa, 10. Leci s ko­
mina, U. Zatoka w płn. części 
\U.orza Czerwonego, 14. Lutc>wa so· 
lenizantkf\, 18. Pismo dla azara­
dzistów, 19. Występuje na scenie, 
22. Mędrzec „cu4otw6rca" czczony 
przez chasydów, 24.. Imię żeńskie, 
25. U człowieka jest siedliskiem 
świadomości, 28. Lipcowa 110leni• 

ROZPOCZYNAJĄC Ob C'LAR- motka. 
NEG0 KOŁKA NALEZY POŁĄ· PIONOWO: Miejsce odosobnienia 
CZYC JEDNĄ, NIEPRZERWANĄ trędc>watyeh, 2. Opera St. Moniusz­
LINIĄ WSZYSTKIE BIAŁE. KÓL· kl, 3. ezęś6 walki bokserskiej, 4. 
KA, POWRACAJĄC JEDNOCZE· 1 Włoskie miasto znane z produkcji 
SNIE DO KOLKA CZARNEGO. serów, 5, Imie Korsak6wny, 6. 

B li 17" • ~·t~ • li 164· tS~ . 16 . 

Ptak 1 rodziny krukowatych, 12. 
Szybki taniec ukraiński, 13. Sym­

r. .. 
G. 
Jl 

„„ ~ •• 

li 
14 . . 

•· fi: 
. • 

.. : 

-
... . 

! 

li li . .. 
. - . 

•. . 
, , • • „ . .e·· ···-

""' ~-. .. 

. . 
~ . . 

r'I. li . . li li . . . . 
: . ·. . ł . . . • • • • t;~ 

. 
2~ " • . 

bol władzy, 15. Osadowa skała 
!last~, 16. Łańcuch górski w obrę· 
bie Karpat Zach., 19. Slły sbroj· 
ne państwa, 20. Dwanaście sstuk, 122 21. Egipski ból' słońca, 22. Symbol 
pieTwlastka ehemicsneg-o wapnia. 
23. Nuta. 

Rozwiązanie „Rozkoszy 
łamania głowy•' Nr 

KOŁÓWXA LITEBAOKA 

l 
J 

. ~-· . ·11 li . . 
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iC'ł: ~ •· • li • • 

Xsięgania 
Łódź. 

„Wll)Ółe%esn&" 

ZADANIE MUZYCZNE 

Po rozwłąsanlu lr.uyt6wki nair 
iy podstawi6 odpowiednie litery 
pod podany vonibj szyfr i o4czy· 
taó hasło, kt6re dotyczy treśc~ 
SDB „CENTRAL". Oto nyfr: 

·K '~ .„. 
L ·li 

.. .. 
~ . 

,:. . 
~ li • 

E-10,1-lt,A-1,I>--3,J-9,A.-11, 
Kom~dla muzyczna ,,Ni.o kłam, I-li, B-1, H-ł, 1-3, A-ł, H-2, 

kach.anie". 
ft 26 ··' . . 

' 
... . • . ;, • SDHCĘNTRĄL • . • 

Na.grody tsl~kowe wylosowali: 
Tadeusz Kleban. Łódź, ul. Zakątna 
68/26, Krystyna Czerniawska, Łódź, 
ul. Rajd.owa 14/66, Katarzyna Ma• 
linowska, Lódź, ul. _Podgórna 45/11, 
Bozena Micińska., Lódź. ul. Rydzo· 
wa 8/55, Albina .Janasi.knwa, Łódź, 
ul. l>anowa '!2/2. Odbiór ksiąźek w 
księgarni . ,Współc'Lesna" - Łódź, 
al Kościuszld. 

* ...... 
Bilety clo Teatru Muzycznego w 

f,odii '(dla dwóch osób) otrzymują; 
Zofia Bonezarow11ka, Łódź. ul. Ka· 
dłubka 42/3. Wanda Gołaszewska. 
Łódź, ul. Obwodowa 8, Michał 
Pawłowski, Łódź. ul. Krzemieniec· 
oka 7/9, Iwona Rogaczewska. Łódź, 
ul. Sienkiewicza 9/17, łłelena Sa· 
mul<l'LYk. Łódź, ul. Lniana 6/58. 
Qd,biór biletów w Teatrze Muzy­
cznym w Lodzi, ul. Północna 
47/51. 

rnn1111111mnnnmm11m11mmmrmmm1111111111m111111111111111111111111m11111111111111111111111111mm 
: BARAN (11. I. - ID. ~.): Pol'o ku osobistego, Rozwat co wat- = 
: odp<?cząc!. T"!'PO fJJ jakim tyjesz h. nlejsze, tmiertelna powaga czy ~ = trzeoa zwolnic!, łnaczej nie obeł- sympatyczny uśmiech. Ostatnte = dzie łłę bęz konsekwencjt dlci na I tygodnie wymagają od ctebie 
: z~rowta. Sytuacja rodzin!W akia- wzmożonej inicjatywy t pracy po. :i 
• ma do tego, by podzielić się z nad st!y Nie oszczędzasz stę ale = 
: bL!skimt zarówno obowiązkami jak czas po,;iyśleć o sobie. ObowJązkt § = ł ntepokojamt. Nte wymagaj od d. n muszą iść w parze z przy;lem-= .ńebte zbyt wiele. Nie j11std sam. u nośc!am! -
: Zobaczysz, że dzialcinie wespól o 18 STRZELEC (23. 11 . _ zr. lZ.): : = z kimś kom.u ufasz przyniesie Zapowiada sie dobry tydzień. a 
: nłe tylko więcej korzyśct, ale ł StanowczoAć była zawsze dominu- • 5 du:to sat11sfa.1cc)I. jącą cechą twojego charakteru, : 
- BYK (21. f. - ZJ. 6J: Czas ra. a.le rozważ czy w sprawie, którą : 
: pomnłeć o Ul'azach t wreszcie za- źy1esz nie 11.ależy iść na ustę.t1· § 
: dać pytanfa, które tak cię drę- LEW (Zl. f . _ 23. a.): Twój stwa, Boisz stę zmian a one mo. 
: czq. Osoba, której dotyczą chęt- wdzięk i urok vrzysparzają ci gą przynieść sporo radości i sa-
: ni e na nie odpowte I wreszcie wielu przyjactól. Nie bądź jednak tysfakcji. OdkruW(],nie kart bywa -~ 
: zn!knte n i ezbyt mtly nastrój w ~byt próżny. Nte jesteś sam. Naj- czasem jedynym slusznym wyj-
: jaki m spędzacie wspólnie czas. bliżsi chętnie cię podziwiają, ściem. 
: WlęceJ uwagi polW!ęc! lektur:•. zwłaszcza, że mają za co, ale i KOZlOROŻEC (22. 12. - zo. 1.). a Masz tak~e SPOl'o ktnOWlfCh '{li· oni chcą być dostrzegani. Masz Zapowiada się pewna zmiana w = 
• leglolcł. Pom11śl o miłym spędze. duże powodzente u pici odmlen- twoich sprawach sercowych. Nie- a 
: ntu wolnego czasu - 11111 tylko nej. Niebawem w twojej kolek- potrzebnie lękasz się spojrzeć = = w towarzystwie wla.myclt myślt. cji krótlwtrwalycn znajomości po- prawdzie w oczy. Jest lepiej n!ż = 
: BLIZNIĘTA (21. 5. - Zl. Il,): jawią się nowe twarze. Może myśllsz. o.soby uelające się na -
: Należyu do ludzi, którzy dużo l<tóra~ zaklóct twój spokój na urlop powinny pomyśleć o czyn- : 
: sobie obiecują, al e niewtele ro- dłużej. Bądt czujny! nym wypoczynku. Będzie kor zy. : 
: blą, teby spelnlć swoje plany. PANNA (24• 8. _ zs. 9.). za. stntejszy ntż „leniuchowanie". = = Więcej inicjatywy, a. tak:te tro- pomniałaś, że oprócz twotch WODNIK (21. I. - 18. II.): Zu- : 
: skt o swój wygląd zewnętrzny. i spraw są · jeszcze inne problemy, pełnie niepotl'Zebnie popadasz ze :i 
: zdrowie-. Dentiista cię oczeku1eJ które mogą nurtować najbliższych. skrajności w skrajność. Twoje = 
: Masz w iele zalet, ale zbyt s.krzęt- Spotykasz stę z du:tą wyrozu- wieczne „a.lbo-albO" nie pozosta- ~ 
: nie 1e ukrywasz. Slomia.~ym miałośclą. ale spróbuj odwzajem- wia często s:zansy na pokojowe ;i 
: w dowcom (tt'<iowom> zapowiada nic! to uczucte. osoby wyTtLSza- zalatwiente sprawy. Więcej tole- § 
: si ę dobru tt/dzie!\ t nowa zna- jące w podróź czeka. iiporo PTZll~ rancjt dl.a bl~nich, Jesteś skrtł-= Jomolć, która okaże •tę wspa. gód. zna:t4ą się w sytuacjach pul.atny i pracowity Wiele wy. 
: nlalum partnerem (ką) do mtlych wymagających zaMdności. Nie ma.gasz od siebie, ale wymagając ~ 
: rozmów. Nt. Obiecuj robł• .rb11t wolno się zrażać 1 od tnnych zastanów się najpierw :I 
: wteLa. WAGA cz4• P. _ zs. lO): Zbyt n.a ile tch stac!, a wtedy spotka = = RAK (li. I. - 11, 7.): N!s bqd:t latwo zaczynasz 1tę nudzić za- cię mniej rozczarowań. a 
9 taki zasad.ntc.zu. Powaga jest ce- 1·ównu sytuac;lamt Jak t iudtml, RYBY (19. 2. - 20. 3.): To będą : 
: chą raków, ale nie mote być nai- z którymi s!ę spotykasz. Postaraj n i ezapomniane wakacje pod wa- : 
: ważniejsza. Za mało czasu po- się ich bliżej poznać. a przyspo- runkiem Jednak, źe przestaniesz : 
: św1ęcasz bllllkleJ osobie. Pana- rzy Cf to nowych znajomości i się dręczyć drobnymi sprawami. -
: wte spod tego znciku duto stra- wiel1l o1eazj; aa ntezapomn.ianych Spróbuj porozmawtać 0 swoich = 
: cą jel it w n~Jblitszym czaste nie przeżyć, Sobota może przynillŚć ktopotach z kimś bltsklm. znał· = 
: podejmą waznych decyzji, któr11 watne wydarzenta. dziesz zrozumienie t dobrą ra- : 
- wctąt odkUulci;ią. Panie muszą SKORPION (24. 10. - !2 • 11.): dę. Pomyśl o sobie. Jakiś drob- 5 = rozsądniej obdanac! uczuciami, Masz zadatki nci tyrana w domu n'Y zakup (Ciuch !ub bibeiot> po- -5! obu nt. naraztc! ałf "° bolea.n11 t proc11, ol• przt1 tvm aporo uro- prawi et nastrój, § 
ii1łriiiffinnn1D1nnn1m1mmm11111nmnonnnm111nn11m1m1un111umnmmnum1D1Umu11n111or 



Hotel ŁPUSB 
na 111 miejscu 

20 tys. turystów zagranicznych 
w hotelach PT „lódź" 

Hotel Łód-z'kie~o PrzedSieblorstwa 
Usłur Socjal4lyeh zdobył III miejs-
ce w centralnym finale konkul'Su Wszystko wskazuje na to. te około 600 l>O'ko:l6w ~o§clnnych. 
hoteli Pracowniczych o puchaT Łódź w tym roku będzie odwie- Ilość ta jest zbyt mała w stosunku 
„Trybuny Ludu". Uczestniczyło w dzana przez turystów za1rranicz- do potrzeb. Nowy za:la'Zd na Ro­
nim 49 hoteli z całego kraju; ko- nvch liczniej niż w poprzednim se- 1rach ma być otwartv douiero pod 
misja wyrómiła 6 - z resortu bu- zonie. Przedsieb:orstwo Turystvcz- koniec tel(o roku. Bedzie miał 38 
downictwa. 2 - z l(órnictwa. i po ne „Łódź" już otrzvmało zgłosze- miejsc noclee:owvch oraz restaura­
jednym z chemic:mego, hutnicze- nia od 1rrup wvcieczkowych Jicza- cję na 120 mie~. W przvszłvm 
20. maszvn cieżkich i przemysłu cych ponad 20 tys. osób. Będą to roku obok zajazdu unadzi sie 
masz:vnowero. One to właśnie zma- turyści m.in. z ZSRR, USA, Fran- campinl?. W pła.nach urzedsiebior­
.rałv sie o i:>alme pierwszeństwa. cii. Bell(ii, Szwecji. Hiszpanii, I &twa • .Łódź" jest także rozbudowa 

Nie jest to w ostatnich latach I CSRS. Weeier, NRD i RFN. hotelu „Savoy", w którym 1>n:Y-
:ledvne wyróżnienie te110 ł6dzkie.e:o Hotele PT „Łódź" posiadaj11 o.ko- będzie 200 nowyeh miejsc nocle~ 
hotelu. (w) ło 1500 miejsc nocle1rowYch ora1z wyeh. (Ku) 
-· p p 7 7 o „ d w ,, 

WA:tNE TELEFONY l MAJA - „Panowie dbajcie o G6nl&, Pora dnia „K", „. relh\-
żony''. fr. b .o. godz. 15.~o. 17.30, sk1e&o i TatrHflsk.a, ddeWca 

Informacja o usłu&ach 
Informacja kolejowa &55·55, 
Informacja PKS: 

DW«>rzec Centralny 
Dworzec Północny 

InformacJa telefoniczna 
K«>menda Wojewódzka MO 

centrala 677·22, 
pogotowie ciepłownicze 
Pogotowie drogowe 

„Polme>zbyt" 
Pogotowie ener&etyczne 

Re.Jon Łódź-Północ 334-31, 
Re.Jon Łódź·Połudn. 334-28, 
ReJoo Pabianice 

191·10 
284-89 

265-88 
747-20 

03 

292·22 
253-11 

409-32 

809-32 
833-36 
37-10 

Re ;l9n Zgierz 
ReJon oświetlenia ulie 

Porotow:ie gaz..we 
P os otowie MO 
Pogotowie Ratunkowe 

11-34-49 
220-89 
395-85 

07 
09 

795.55 Strat P ota.ma os, 866-11, 
257-77 

pomoc drogowa PZMot. 
52·81-lł, 78&·27 

Centrala Informacyjna PKO 731·82 
TELEFON ZAUFANIA 337-~7 

czynny w codz. 15-7 ran• 

TEATRY 
JARACZA - godz, 19.30 „Jednak 

kabaret"; 8.7. - jak wyteJ 
Pozostałe teatry nieczynne 

MUZEA 
BISTORll RUCHU REWOLUCY.J· 

NEGO (Ul,, Gdańska lJ) 
niecziynne 
ODDZIAŁ RADOGOSZCZ (ul. 
Zgierska H7) godz. 10-18; 8.7 -
jak wyżej 

ARCHEOLOGICZNE I ETNO• 
GRAFlCZNE (pl. Wolności 14) 
godz. u....,t7; 8.7. - godz. 10-
15 

BIOLOGII EWOLUCYJNEJ UŁ 
(park Sienkiewicza) godz. 
l(}-17; 8.7. - godz. 10...,17 

CENTRALNE MUZEUM WŁO­
KIENNICTW A (Piotrkowska ~82) 
godz. 111-15; 8.7 - jak wyżej 

BISTORU l\UASTA ŁODZI (ut 
Ogrodowa 15) godz. 10-lł 

SZTUKI (ul. Więck<>wskiego :le) 
godz. 16-17; 8.7. - gad.z, 10-18 

POLSKIEJ WOJSKOWEJ Sł.UZ­
BY ZDROWIA (Zellgowsklego 7) 
- n t.eczynue • • • 

Ł0DZKI PARK KULTURY I 
WYPOCZYNKU (na Zdrowiu) 

zoo - czynne od godz. a do 20 
(kasa do goo.z. 19) 

LUNAPARK (Ul. Konstailltynow­
s..'<a S/5) cZY'1My w ~. ''J'.J."'.21' 
8.7. - gooz. io-u 

OGROD BOTANICZNY - ciyn­
ny Od godz, 9 do zmroku 

KĄPIELISKO FALA (at Unil) 
czynne <Xi godz. 10-19 kasa do 
18. 

KINA 
BAŁTYK - „Mistrz kierownicy 

ucieka" USA od la.t 15, godz. 
9.45, 12, 14.15, 16.30, 18.45, Se.ans 
noony - film przedpremierc:>wy 
„Tortury" tr. godz. 21; a.7. -
jak wyżej 

IWANOWO - „Szczęki 11" USA 
od lat 15, godz. łO. 12.15. H.30, 
17, 19.30; 8.7 - Bajka - „Trzy 
pingwiny" gc:>dz. 9 „szczęki Il" 
USA, od lat 15, riooz. to, 12.15, 
14.30, 17, 19.30 

POLONIA - „ Wielki sen" ang. 
Od lat 15, godz. 10, 12.15, 15.00, 
17.15, 19.30; 8.7. - jak wyżej 

PRZEDWIOSNJE - „Ciepło" 
bułg, od lat 12, iodZ. 14, 
„Mistrz kierownicy ucieka" 
USA oo lat 15. godz. !O, 12, 18, 
18, 20 - 8.7. - jak wyżej 

19.30; 8.7. - Ba.jk.a „w pUBz- Sródmleścde, Poradnia „K", ul. 
czach Kanady" godz. 14.30, da- 10 Lutego; ginekologia - cniel-
lej jak wyżeJ nica Polesie, por . . ,K" ul. Ollmp-

POKUJ - „New York, New pijska; polotinictwo - dzielnica 
York" USA oó lat l..:>, godz. 16, Polesie Por. ,,K" ul. Gdańska i 
19; 8.7. - BaJka „Przygoda na 1 Maja. 
dwóch kółkach" godz ló, dalej Instytut Poł.·Gin. AM (Sterlin-
jak wyżej ga 13) - połoinictwo i ginetcolo· 

RO•ttA - „Teot' pi.lota Pirxa" gia dzielnica Sródmieście 
P<>l. od lat 12, godz. 10, 12, 14, Por. „K" ul. Kopcińskiego, Re-
16, 18, 20; 8.7. - Bajka „Smok" wc:>lucjl 1905 r„ gmina Brójce, 
godz. 10 i 11, „Test pi.lota ginekologia dzielni.aa Polesie 
P1rxa" poL od lat 12, godz. 1~ Por. „K" ul. t Maja; połotnl-
U, 16, 18, 20 otwo - dziein~ca Poletlll.•, Por. 

STOKI - „GwieZd.n• wojny" „K" ul. _srebrzyl\aka. 
USA od la.t 12, gods, l·UO, 11, SzPital Im. cutie-SkłodOWllideJ 
19.30; 8.7, - Bajka „Przyg-Ody w Zgierzu - połolłnidwo 
kropli wody" godz. 13.30, dale-,j mdasto i gm.Ina Zgierz, mia.to 
jak wyżej i gmlina Ozorków, miasto K011-

0KA „King Kong" USA stantynów, gmina Andrespol, Pa-
od lat 12, godz. 15, 17.30, „Gra rzęczew, dzielllica Polesie Por. 
o jabłko" czeski od lat 18 „K" ul, 011mpijska i FOl'rUll· 
g<>dz, 20; 8. 7. - Film dla t.oł- sklej. 
nlerzy „Bez z.nieczulenia" pot Szpital w Pabłanicach po. 
godz. 10, „King Kong" USA, łożnictwo I ginekologia - miasto 
od lat 12, godz. 12.30, 15, 17.30, 1 gm. Pabianice oraz Por. „K" 
20 w Ksawerowie. 

POLESIE - „D:tieci wśród pira- Szpital w Głownie - polot-
tów" jap. gc:>dz. 17, „Joseph nictwo 1 ginekologia - miasto 
Andrews" (ang.) od lat 15, godz. 1 gm. Głowno, Stryków, em. 
19; 8.7. - „Dzied wśr6d. plra- Nowo50lna. 
tów" j&p. b.o &Ods. 111, 17, Chrl.ru.rgia ogólna - Bałuty -

W todzi i województwie 
miejskim łódzkim 

„Joseph Andrews" 11:11g. od lat 
15, godz. 19 

.,_ .ateoz:;nne 

ENERGETYK „Awantura o 
Basię" pol. b .o godz. 18.30, 
„Komisarz w spódnicy" fr. od 
la.t 18, &<>dl.. LB.30, 8.7, - jak 
Wyżej 

HALKA „Wyspa Skarbów" 
fr.-wł. b.o. godz. 13, „Co ml 
zrobisz jak mnie złapiesz" pol. 
od lat 15, godz. 17, 19; 8.7. -
Bajka „Nies.f-0rny 0iesek" godz., 
14, dalej jak wyżej 

PJONH;R - „Grlszka I koń ze­
fir" radz. b.o. - godz. 15.30, 
„Powrót człowieka zwanego 
koniem" USA or.l lal 15, godz. 
17, 19.30: 8.7. - Bajka „Miś na 
Dziklm Zachodzie" godz, 14.30, 
dalej jak wyżej 

REKORD - .,Kochaj albo rzuć" 
poi. b .o. godz. 14.30, .,Rocky" 
USA od lat !5 godz. 17, 19.30; 
8.7. - Bajka „w ~tarym mły­
nie" eooz. 13.30. dalej jak wy­
żej 

l!zp1tal 1m. Blegańsldego (Knl.a­
ziewlcza 1/5), !hpital im. Barlic­
kiego (Kopcińskiego 22) codzien­
nie dla przychodni rejon<>wej nr 
1, S2lpital im. Skłodow&k\ej-Cu.ri!.e 
(2)glerz, Parzęczewska 36) dl.a 
przychodni rejonowych nr nr 1, 
2, 3, 5, Szpital im. Marchlew­
skiego (Zgierz Dubolll 17) Ozor­
kÓ'W, Aleksandrów. Pa.rzęczew, 
Górna - Szpital im. Jon!chera 
(MUionowa 14). Polesle - Szpital 
im. Plrogowa (Wólczańska 195), 
Sródmieście - Szpital im. Ble­
gań!'kiego (Kniaziewicza 1/5), Wi­
dzew - Szpital lm. Sonenberga 
(Pieniny 30). 

Chirurgia urazM'l'a - Szp!t.al im. 
.Jonschera (Milionowa 14) 

Neurochtrurg!a Szpltal lm. 
Kopeml.ka (Pabianicka 82) 

Laryngologia Szpital im. 
Skłodowi.kiej-Cu-rle (Zgierz. Pa­
!"lęczewska 35) 

!m. Oktllistyika SZpita.I 
Jonschera (Milllonowa 14) 

Chirurgia I laryngologia dzie­
cięca - Szpital im. Korcuka 
(Armil Czerwonej 15) 

Chirurgia ~zczękowo•twa.rzowa 
- Szpital .l.'11. aa.rlicldego (KQP­
c!ńskiego 22) 

Toksykolc:>gia - tnstytu.t Me-
dycyny Pracy (Teresy 8) 

Wenerologia - Przychodnia 
Dermatologiczna. (Za ką lina 44) 

I. vu. l>r. 

DyłUTy aJ)tek - tak '* 
dnl·U 7, VII. 
Ohlrurgia ogólna - Bałuty -
Szpital im PasteuTa (Wi-

gury 19), Szpital im. Barllc-
kiego (Kopcińskiego 22) co<lzien­
nie dla przychodni rejonowej nr 
7. Szp!tal im. Sltlodowsk!ej-Cur!e 
(Zl~lerz. Parzęczewska 35) dla 
przvch<l<lnt rejonowvch nr nr l 
2, 3, 5, Szpital im. Marchlewski!>· 
go (Zgierz, Dubois 1'1), Ozor1>:ów, 
Aleksandrów. Parzęczew, Górna, 
Sznital tm . Brudzińskiego (Kosy~ 
nierf>w Gdyńl'kich 81), Polesie -
S7.;>it•l Im. Kopernika (Pabiani­
cka 82). śródmieście - szpital 
Im. PastPura (Wigury 19), Wi· 
dzew - Szpital im. So-neinberga 
(Pieniny 30) 

Chtt·ur<!la urazowa - Szpital Im. 

Wyróżnienia 

dla · łódzkich 
radiowców 

W zakończonYm. niedawno o­
l!ólnowlskim konkursie dla za­
kładowych radiowęzłów na na l­
lep.szą audycję popularyzującą 
ludzi dobrej roboty wyróżnie­
nie i puchar CRZZ zdobył ra­
dlowezeł w ŁZPG „Stomil" i 
radiowęzeł w ZPB lm. H. Sa­
wickiej ,.Ariadna". 

Konkurs zorianizowała CRZZ 
l KW PZPR w Bydr oszczy. 

(ik) 

Nov\ie wiejskie place zabaw 
WZSR „Samopomoo Chłopska" SJ>6łdzlel~ r olnicza vrowadsi 

zn:et1Zający H apółdzie1ni ('2 tya. także dziaWn~ 1POłecmo-wycho­
człooków) obejmuje w wojew6dz- w awoza za l>Ołrednictwem 20 klu­
twie mie)!lklm łódizkim '6 proc. bów rolnika i a ołródk6w • .No­
Oł?ółu ludnoicl wiejskiej. ZeaUo- wocHsna Gospodyni". Działaja tet 

I 
rocz.ne obroty spółdzielni osiu:nttłY zespoły zaiiilteresowań m .in. a ma-
9 .4 mld 71. Posiada ona około 500 torskie zeSJ)Oły utntyczne. Uzna­
i:runktów sprzedaży detalicznej, 29 niem wsi eiesza sie stałe lu b se. 
zakładów rastronomicwi:y<:h, 265 zonowe formy sPOłecznej uracy s 
punktów skupu. 42 zakłady p ro- dziećmi. W tym roku WZSR zor­
dukcyjne i ponad 100 zakładów .11anizował na wsiach 6 nowych 
usłu11owych. I P laców iier i zabaw dla dzieci. (k) 

„ Wały Jagiellońskie11 w Klubie 117711 

Zespół, które.ro vełna nHw a 
brzmi „OkoliC2lll<>Ściowo-Rozrywko­
wY Syndykat - Wały Jaaielloń­
s-kie", 24 lil>Ca br. zawita do Łod2i, 
J?dzie w Klub ie „'1'1" za-pr ezentu je 
sie dwukrotnie studenckie:! l>Ub licz-

I 
•• do nabycia w 
kim SZSP, U!l. 
I Jrietro. 

Zarz11d zie Z..6dz­
P io trkowika '1'1, 

(eb) 

d 
. ności na k o ncerta<:h o aodz. 19 i 

• Warto przvoomnieć. że J?dańskie r: yzury= 2i. SlK L E POw I .. v.:ałv''. sa laureata~i NaJ?rodv 

Dokad na wvcieczki? 
W niedzielę w godz. 10-16 dyżury 

pelnią sklepy delikatesowe i spo­
żywcze przy ul.: zachodniej 25, 
Przybyszewskiego l, Rajdowej 2, 

Dz1ennikarzv z Festiwalu Op0ls­
kie1?0 w 1978 r. Biletv na obydwa 
koncerty w cenie 30 zł (dla stu­
dentów) i 50 zł (dla oozostałych) 

Głównej 12/H, Armil Czerwonej 100; i 
w godz. 11-18 - sklepy cukiernicze I Koncerl 
przy ul. ul.: zgierskiej 7, Wojska 
Polek.lego 152, Tybury 1, Plantowej 
1 b, Przybyszewskiego 83, Gagarina 

Orupiego 
6, Rzgowskiej 39, Pabianickiej 126, 
Piotrkowskiej ł i ffl, Obrońców Sta- Drupi to wciął wielk a gwiazda na 
llngradu 20, Nawrot I, Nowotki 150-a, firma mencie piosenki. Był na sopoc· 
Kopcińskiego 31-a, Kilińskiego 10, kim festiwalu, a w tym r ok u ru•za 
Głównej 59, Tuwima 63, Armii Czer- w Polskę. 24 siorpnia o godz. 18 
wonej 31, Kasprzaka 26; w godz. D rupi śpiewać będzie w Łodzi . 
10-16 - kwiaciarnie przy ul. ul.: Estra da ł,ódzka od dziś zaczyna 

KIEDZIELA. Wycieczki piesze na 
trasach: Chociszew stacja P KP -
Las Lućmierskl - Emilia (zbiórka 
na Dworcu Kaliskim o godz. 8, po­
wrót około godz. 16, koszt prze jaz­
du około 15 zł); Stryków - Cesar­
ka - Dobieszków - !mielnik -
Moakule - Wilamów (zbiórka o go­
dzinie 8 n a Dworcu Łódt K aliaka, 
odjazd o 8.!U, powrót około gods. 
16); Stryków - B r a toszewice (J<:b i6r ­
ka n a Dworcu ł.ódt KaliSka o godz. 
10, powrót około godz. l~); k olarllka 
n a jagody (&bl6 rka o g odz. B n a pL 
I Maja). (k) 

1 Rydzowej 10, pl. Wolności 11, Piotr- przedsptzedaż I • rezerwację bi~etów 
i. kowsklej 59, 136 i 277, Nowotki 94, na koncert, ktory odbędzie się w 
· Sienkiewicza 40; w godz. 11-18 przy H_ali Sportowej. Zainteresowa nych 

ul. ul.: Armii Czerwonej lOS, Pn.y- kierujemy wiec pod adres: u l. Naru· 

Potrzebne wózki 
byszewskiego 22 1 Kasprzaka 27. (kl towicza 21. (rs) 

Zdemolował cudze mieszkanie 
W środku nocy · zaalarmowano III na czwarte piętro. Przy oka.zjl -

Komi.Sar lat MO, te z mieszkania na I niejako - zdemolował mieszkanie 
czwartym piętrze w jednym z do· najzupełniej obcych ludzi, których 
mów przy ul. Maratońskiej jakiś akurat nie było w domu. Według 
mężczyzna wyrzuca meble na uli- wstępnego szacunku zniszczy! on 
cę. meble i inne sprzęty domowe o war-

P racownic.,. większości wydzia­
łów produkcyjnych P abianick ich 
Z P B „Pamotex1

' narzekaja na. 
trudności w trallS'POrcie wewnettt­
nvm. Przede w .szY1tkim b raikuje 
wózków akumulatorowych . I tak 
w nainowocześnle iszvm wydziale 
zakładów - wykończalni - sa .za­
ledwie trzy wózki. W tej sytuacji 
część tkaniny dźw.ira się na l udz­
kich barkach. (now .) 

i Przybyli na miejsce funkcjonariu· tości 50 tys. zł. 
l sze MO zatrzymali 21-letniego Jerze- o k k f .11 I go z., który był w stanie nietrzeż- Jerzy z. by! już karany za doko- vs ote a w all 

wym. Okazało się, że do mieszkania, nanie rozboju, którego dopuścił się 
I które demolował, wdrapał się po w stanie nietrzeźwym. Po jego do- li 
'1 balkonach. Wcześniej pil wódkf; ze konaniu uciekał przed pościgiem mi-

swoim teściem, mieszkającym w tym llcyjnym i schronił slę na dachu • . 
1 samym domu na pierwszym piętrze., jednego z domów. Aby ująć roz- J?DK Łódź-~oles1e . zaprasza w 
r Najpewniej pod wpJywem pijackie- bójnlka mUlcjanci musieli skorzy-1 kazda sobotę t n1edz1elę w godz. 
i go szoku dokonał niebywałego wy- stać z pomocy strataków l drabiny 19-22 na dyskotekę w kąpielisku 
! czynu, wdrapując się po balkonach mechanicznej. (kt) „Fala" (al. Unii). 
l 

1 ·~!~L~ i~~.~:!~~~::!~~!~~~~ 
PROGRA~l l s1edrmu w1eczor6w - zespół ABBA, Teatr PR - „ŚW!aodkt>Wie i 'doku· 

9.00 Wlad. 9.0(}-11,40 Lato z radiem. 
ll.40 Tu radio kierowców. 12,05 Z 
kraju i ze świata. 12.25 Mozaika pol­
skich melodii. 12.45 Rolniczy kwa­
drans. 13.00 Komunikat energetycz­
ny. 13.0l Przebo je z małych płyt. 
13.20 Zespół „Brasll 77". 13.40 Kącik 
melomana. 14.00 Studio „Gama". 
14.20 studio ,:Relaks". U.25 Studio 
„Gama". 15.00 Wiad. 15.05 Korespon­
dencja z zagranicy. 15,10 Studio „Ga­
ma", 16.011-18.25 Tu Jedynka. 18.25 
Nie tylko dla kierowców. 19.00 Dzien­
nik wieczorny. 19.15 z poznańskie­
go studia. 19.30 Podwieczorek przy 

I 
mikrofonie 21.00 Wiad. 21.05 Gwiaz­
dy jazzu· - Paul Desmond. 21.3; 
Przy muzyce o sporcie. 21.58 Komu. 
nikaty Totalizatora Sportowego. 22.00 
z kraju I ze świata. 22.20 Tu radio 
kierowców. 22 .23 Olsztyn na muzy, z-
nej antenie. 23.00 Wita Was ~!ska. 

PRO GRAM Il 

1.30 Wiad. 8.35 Dialogi I zbliżenia. 
9.30 Teatr Polskiego Radia - Scena 
Polska. 10.40 Sprawy cod7'ienne. U.OO 

22.15 „Windziarz" - słuch. 23.00 Solo menty". lł.30 Stan pogody, wiad, i 
na gitarze klasycznej. 23.0ó Jam komunikat dla górników. 14.35 „G raj 
session w „Trojce". gracyku". 15.00 „Spacerować nad Wi­

słą" - Radiowy Teatr dla Młodzieży. 
16.00 Koncert chopinowski. 16.30 Pod· 
wieczorek przy mikrofonie. 18.00 N o• 
wości „Polsldch Nagra fi". 18.30 Stan 
pogody i wiad. 18.35 Felieton publi­
cystyki kraj owej. 18.45 Witold L uto­
slawski - Prel udia taneczne. 19.00 
Recital Mari! Ko terbskiej. 19.20 Roz­
głośnia Ha·rce~ka. 20.00 Wielcy ar­
tyści estrady. 21.00 Wojsko - str&· 
tegia - obronność. 21.15 P iosenki 
7.olnierskie. 21.30 Koncert wieczorny. 
22.30 „Wspominamy debiuty" - S ta­
nisław Hebanowsld. 22.00 Muzyka 
He nryka Purcella. 23.30 Wiad. 23.35 
Publicystyka międzynarodowa. 23.40 
Muzyka na dobra·noc. 

PROGRAM IV 

P ROGRAM IJI 

I 
WŁÓKNIARZ - „Smie1c czło­

wieka skorumpowanego" fr. od 
lat 18, godz. 10 12.30. 15. 17.30, 
20; 8.7. - jak wyżej 

WOLNOSC - „Dubler" fr. od 
lat 12 aodz. 10. 12 15. 15, 17.15, 
19.30: 8.7. - jak wyżej 

WISŁA - „Smierć człowieka 
skorumpowanego" fr. od lat 
18, godz. 10 12.15, 14.30, 17, 
19.30; 8.7. - jak wyżej 

SWtT - „W pustyni i w pusz­
czy" cz. I pol. b.o. godz. 15, 
„Szantaż" ang. od lat 18, godz. 
17, 19; 8.7. - Bajka „Na wo­
pach bengalskiego tygrysa" 
godz. H, dalej jak wyże1 

SOJUSZ Bajka „Przygody 
RobOtka Chrobotka" godz. 18, 
„Godz!lla kontra Gigan" jap. 
od lat !Il. i<xli:. 17.; 8.7. - jak 
wyżej 

TATRY - „Uśmiech" USA od 
lat 18, godz. 10, 12.15, 14.30, 
19. „Przez Góry Skaliste" USA 
b.o. godz 16,45; 8.7. - Bajka 
„Gw:lazdor fUmc:>wy" godz. 10, 
ll, „Przez Góry Ska.liste" USA 
b.o. god7'. 12.15, „Uśmiech" 
~SA od lat 18 godz. 14.30, 1ę.4s, 

Konernlka (J'ablanlcka 82) 
Neurnchlrur<!la - Szpłtlll Im. 

'Ba rl!ckiego (Kot>clńSklego ?2) 
r, arvni;\oln<11a Szott al im. 

Płroiiowa (Wólczańska 193) 
Okulistyka - S-zpltal ;m, Bar­

llckie11;0 (Kopclń!kiel'(o 2.2) 
ChlruTgla i larynP."oloi;ila dzie­

cięca - Instytut Pedla.t.rll AM 
(Spam.a 38/50) 

I 
Koncert chopinowski. 11.30 Wiad. 
ll.35 Radioproblemy. 11.45 Muzyka 
spod strzechv. 12.00 Wiad. 12.05 Wa­
kacje melom'ana. 12.55 Na gaksofonie 
gra H. Miśkiewlcz. !3,00 Magazyn 
wędkarski. 13.15 Radlowa Estrada 
Małych Muzyków. 13.30 Wiad. l3.3ll 
Ze wsi i o wsi. 13.51 Spotkanie 
z folklorem. H.10 O zdrowiu dla 

8.40 Wiad. 6.45 Magazyn sobotni 
„Studio 5a" (L). 7.40 Had10 dedyku­
je. 8.0Q Gra Poznańska Orkiestra PR 
i TV. 8.10 Splewają Andrzej l EU­
~a. 8.25 ~·ranz Schubert - I Uwer­
tura D-dur. 8.35 Sport, nauka, tech­
nika. 8.55 Graj, kapelo. 9.00 Wędru­
jemy z piosenką. 9.25 Poranek pieś­
ni. 10.00 Bliżej twórców i dzieł: 
„Aleksander Kobzdej". 10.30 Estrada 
przyjaźni. 11.00 Język angielski. 11.15 
Recital grupy „Matla Bazar". 11.30 
Charles G·ound - koncert. 12.00 W1ad. 
12.05 Wiad. (Ł). 12.10 „Przedżniwny 
rekonesans" - rep. W. Blerkowskie­
go (L). 12.25 Giełda płyt. 13.00 Gra 
Alex Band. 13.15, Przeboje z małych 
płyt. 13.50 Tu Studio Stereo - re­

,cital S. Sang (L). 14.45 Tańce ży. 
wieckie .15.00 Wiad. 15.05 „Porfirion 
Osielek" - słuch, 16.00 Wlad. 16.05 
Kodeks i kierownica. 1-0.25 Pomniko­
we legendy. 16,40 Aktualności dnia 
(Ł). 16.55 Recenzja literacka (L). 17.00 
Ton I test (Ł). 17.01 „Discorama" 
w opr. M. Niedźwieckiego (L). 18.00 
„Na filmowej palecie" - mag. fil­
mowy w opr, A. Borowika (Ł). 18.20 
Chwila muzykl (Ł). 18.25 Zapomnia­
ne kultury. 18.55 Chwila muzyki. 
19.00 Czy znasz swoje prawo? 19.15 
6 lekcja języka niemieckiego. 19.30 
Studio Stereo zaprasza (Ł). 22 .10 Ko­
smos bliski l daleki. 22.30 Radiowe 
portrety Polaków. 22.50 W. Amadeus 
Mozart - op. „Czarodziejski flet". 
22.55 Wlad. 

T.00 Stan pogody i wl.ad. ,.05 Za 
kierownicą. 7.30 Na góralską nutę. 
7.50 Na poboczu wielkie j p olityki:. 
8.00 Kom u piosenk.;:.„ 8.30 Ekspresem 
przez świat . 8.35 Co kto lubi. 9.00 
„Drzewo liści nie dobiera" - odc. 
p ow. A. Siekierskiego. 9.10 Muzyczne 
p_odróże Orkiestry B lddu. 9.20 „Gdy 
si.i: mowl - pogoda ducha". 9.30 „Ta­
ki sobie walczyk". 10.00 60 minut na 
godzinę . u.oo Dyskoteka pod gruszą. 
21.00 „Hej, wy konle, rumaki stało· 
we" - słuch. dokumentalne. 12.25 
Muzyka z sal koncertowych. 13.20 
Przeboje z nowych płyt. tł.OO Eks­
presem przez świat. 14.05 Peryskop. 
14.30 Z muzycznego arclliwum Pro­
gramu III. 15.00 „Janka" - reportaż. 
15.20 Nowa płyta Doobie Brothers. 
16.00 „Skąd ta wrażliwość" - mono­
dram I. Iredyńskiego. 16.55 Popo­
łudnie na Broadwayu. 17.oo Zaprasza­
my do Trójki. 19.00 Wieczór na Broad· 
wayu. 19.30 Eksprese.m przez świat . 
19.35 Opera tygodn'!'a: „Niewiernosć 
oszukana". 19.50 „Drzewo liści nie 
dobiera" - odc. pow. 20.00 Jazz pia­
no forte. 20.40 P oezja Norwida. 21.00 
Na flecie gra Hubert Lows. 21.10 
Nietzsche - kompozytor. 22.00 Fak­
ty dnla. 22.08 Gwlazda siedmiu wie­
czorów - zespól „Abba". 22.15 „W 
Warszawie na Targowej". 22.35 ,.Bia­
łe dzwonki" - muzyczny dramat w 
stylu country. 23.00 z klasyki pols­
k iej - Adam Mickiewicz. 23.05 z 
wa.rszawskich klubów jazzowych. 23.45 
Mlęd2y dniem a snem. 

.,, 

ZACHĘTA - .,Wiema żona" tr. 
od lat 18, godz, 10, 12.16, 15, 
17.15, 19.30; 18.7. - jak wyżej 

ł.DK - nieczynne 
STYLOWY-LETNIE „Wierna 
żona" fr. od lat 18, godz. 21.15 
(w dni niepogodne - kino 11le­
czynne), 8.7. - jak wyżej 

TA'l'RY·LE".l'NIE - Idt do ma­
my tata pracuje" fr. god:i:. 21 
(w dnt niepogodne - kino nie­
czynne); 8.7. - jak wyżej 

STUDIO - „Bułeczka" pOl. godz. 
15.30, „Asy przestworzy" ang. 
od lat 15, godz. 111.30, 19.30; 8.7. 
- jak wyżej 

STYLOWY - .. Mroczny przed­
miot pożądania" fr.-hiszp. 
od lat 18 godz. 15.30, 17.30, 19.30 
8.7. - jak wyżej 

J>Kl\t - „2labawka" fr. od lał 12 
godz. 15, 18, „Piosenkarka z 
tawerny" jug. od lat 18 godz. 
20; 8,7. - jak wytej 

KOLEJARZ - nieczynne; 8.7. -
„Colargol Zdobywcą kosmosu" 
pol. b.o„ god-i: . l.S.30, „Roller­
coaster" USA od J&t 15 god-:i;. 
17.30 

GDYNIA - „Tomek SawyeI"' 
USA, b.o. godz. 15. ,.zmory" 
pol. od lat 18 godz. 10, 12.30, 
17.30, 20; 8.7 - Bajka „Po­
g;trach Teksasu" - godz. 10, 11, 
„Tomek Sawyer" USA b.o. 
godz. 15, „ 2)mory" t>Ol. od lat 
13, godz. 12.30, 17.30, 20 
MŁODA GWARDIA - „Brawu­

rowe porwanie" USA od lat 18, 
eooz. io, 11.45, 13.30, 15,30, 17.30, 
„Sto kool do stu brzegów" pol. 
od lai 15, godz, 19.30; 8.7. -
Bajka „Pies kot 1... zagroda", 
godz. 10.30, 11.30, 12.30, „Bra­
wurowe porwanie" USA od lat 
18, godz. 13.30, 1·5.30. 17.30, „Sto 
kont do stu brzegów" pol, od 
lat 15, godz, 19.30 

MUZA - „Orkiestra Klubu Sa­
motny"h Serc sierż. Peppera" 
USA od lat 12 g. 15, 17.15, w Wa 
gon syplalny" jug. od lat 18, 
gc>dz. 19.30; 8.7. - Bajka „Za­
gubiony flecik" godz. 14, dalej 
jak wyteJ 

DYŻURY APTEX 

Główna u, Obr. Stalingradu lS, 
Niciarniana 15. Dąbrowskiego 89, 
Ollmpljska 7 a, Lutomierska 145 

STAł.E DYZURY Al'TEJt 

Apteka nr 47-037, Aleksandrów, 
ul. Kościuszki 8 

Apteka nr 47-08'7, KODBtmty­
nów, ul. Sacl.c:>wa 10 

Apteka nr 47-083, Głowno 111. 
Łowi<:ka 116 

o 
INFORMACJI 

DUŻYRACH · APTEK. 

w Pabianicach udziela Apteka 
nr 47..083. ul. Armii Czerwonej 7 

w 21gierzu udziela Apteka Il«' 
47..080. ul. Dąbrawsklego 10 

w Ozorkowie udziela Apteka 
nr 47..092, ul. Dzlertyńskiego s 

DYŻURY SZPITALI 
POŁOżNlC'JIWO 

Szpital Im. Kopernika - po· 
lotnictwo i cinekologia - z dziel 
nlcy Górna: Por. „K" ul. Od· 
rzańska, Rzgowska. Cieszkowskie­
go, Loka.rorska, Przybyszewskie­
go t gmina Rzgów; glnekolOC'fa 
- d'llleLnlea P<>lesle Por. „K" 
ul. Fomalsklej; połomictwo 
dzieln•ica Polesie, Por, „K" 111. 
K:isprzaka 

Szpital 1m. H, Wolt - połołnł­
ctwo 1 ginekologia - Por. ,,K" 
z dzielnicy Bałuty i Widzew; 
ginekologia - dzielnica Polesie, 
Por. „K" ul. Gdańska l Ka­
sprzaka. 

Instytut Poł ·Gin. AM (ul, Cłl· 
rle-SkłodowskdeJ 15) - połobri­
ctwo ł ginekologia - d:tielnlea 

Chirurgia uczękowo-twar:zowa 
- Szpital Im. Barlickiego (Kop­
cińskiego 22) 

Toksykologia - Instytut :Me­
dycyny Pracy (Teresy I) 

NOCNA POMOC LEKARSKA 

dla ponczeg6lnych dzielnie ezyn 
na co-dziennie w godz. od 20 do 
8, tel. centralny 666·66 w Woje­
wódzkiej Stacji Pogotowia Ra­
tunkowego w Łodzi. 

NOCNA 
POMOC PIELĘGNIARSZ.A 

dla poszczególnych dzielnic czyn­
na codziennie w godz. od 211-5 
Łódź-Saluty - zabiegi na miej 

scu w izbie przyjęć Szpitala im. 
H. Wolt, zgłoszenia na zableil 
w domu chorego tel. 777-'17 
Łódź-Górna - zabiegi ni mlej-

1cu w izbie przyjęć Szpitala im. 
Jonschera, Szptiala Im. Wł. Bru­
dzińskiego, zgłoszenia na zabiegł 
w domu chorego tel. ł06-~6 
Łódź-Polesie - zabiegi na miej 

1cu w izbie przyjęć Szpitala Im. 
1\1. Pirogowa. Szpitala Im. Ma­
durowicza zgłoszenia na zabiegi 
w domu chorego tel. 251-85 
ł.ódż-Sródmieście - zabiegi na 

miejscu w izbie przyjęć Szpitala 
L. Pasteura zgłoszenia na zabie­
gł w domu chorego tel. 864-11 
ł.6dt-Wldzew - zabiegi na miej 

acu w izbie pr.zyjęć Szpitala Im. 
z. Sonenberga zg!Ołlzenia na za­
biegi w domu chorego tel. 884-11 

WOJEWODZK.A STAC.JA 
POGOTOWIA RATUNKOWEGO 

Łódł, 8ienkleWIC%a nr 
tel, 09 

OG0LNOŁ0DZKI 
PUNKT INFORMACYJNY 

UT 

dotycz11cy pracy placówek llłut­
by zdrowia - czynny cał11 • dobą 
we wszyatkle dnJ tygodnia, ie\., 

115-lt 

u u ' u 
UtNti scc o ~ u A u '1tL1llll "lls u c u u c ~,n OOCt1CtC\.."'CCOCUJb tLV:OCOt1CU o u n n a"" tC'INtCs l#CC 

zdrowia. 14.25 Chwila muzyki. 14.30 
Dla dzieci: „Przeczytajmy jeszcze 
raz". 14.50 „Czata" - magazyn woj­
skowy. 15.05 Muzyka Mozarta. 15.20 
Radioterie, 18.00 Na saksofonie gra 
Zb. Namysłowski·. 16.10 Przekrój mu­
zyczny tygodnia. 16.40 Czy znasz te 
ksl11żkę! - zagadka literacka. 17 .oo 
Z archiwum jazzu. 17.20 Literatura 
na świecie. 17.40 „Czy raki są uczci­
we" - rep. literacki. 18.00 Muzycz­
ne archiwum Polskiego Radia. 18.25 
Plebiscyt Studia „Gama". 18.30 Echa 
dnia. 18.40 „Cza! i ludz le" - aud. 
kombatancka. 19.00 „Matysiakowie'' 
- odc. pow. radiowej_ 19.30 Probie. 
my teatru operowego. 20.00 Wiersze 
Joanny Salamon. 20.15 Kathlsen Fe­
rter i Bruno Walter na fesilwalu 
w Edynburgu we wrześniu 1949 r. 
21.30 Wiad. 21.40 Krzysztof Meyer -
III Kwartet smyczkowy dedykowany 
D. Szostakowiczowi. 22,00 Radioka­
baret. 23.00 Mistrzowskie interpreta­
cje muzyki dawnej. 23.30 Wiad. 23.35 
Co słychać na •wiecie. 23.40 Muzy­
ka na dobranoc. 

PROGRAM IIl 

I .OO Ekspresem przez fwla t . 8.05 
Za kierownicą. 8.40 Co kto lub!. 9.00 
„Drzewo li~ci nie dobiera" - odc. 
pow. 9.10 Kiermasz płyt wytwórni 
„Supraphon", 9.30 Nasz rok 79. 9.45 
Dy•koteka pod grusza. 10.30 Ekspre­
sem przez świat. 10.j5 Temat na li­
piec: „Ponad falami". 11.00 ,,Diabły" 
- odc. pow. T. Nowaka. 11.30 Dy. 
skoteka pod gruszą. 12.00 1'.lkspresem 
przez świat. 12,0ii W tonacji „Trójki". 
13.00 Powtórka z rozrywki. 13.50 
„Jednoro:tec" -' odc, pow. 14.00 La­
to w filharmonii. 15.00 Ekspresem 
przez świat. 15.05 Wakacje ze swin­
giem. 15.30 Studio 202 - Wrocławski 
Magazyn Rozrywkowy. 15.30 Piosenkl 
z Iluzjonu. 16.45 Nasz rok 79. 17 .OO 
Ekspresem przez świ at. 17.05 Mm;ycz­
na poczta UKF. 17.40 „Biale dworki" 
- muzyczny dramat w stylu coun­
try - cz, l. 11.10 Polityka dla wszy­
stkich. 18.25 Koncert, jakiego nie by­
ło. 19.00 Posłuchać warto„. 19.15 Gra 
M. Mazur. 19.30 Ekspresem przez 
świat. lt.31 Opera tygodnia - .J. 
Haydn: „Nlewierno~ć oszukani!". 
ll.50 „Duewo lHot Dl• dobier•'! m 

NIEDZIELA - I LlPCA 

P ROGRAM I 

5.00 Wiadomości. B.05 Kiermasz pOd 
Kogutkiem. 7.00 Wlad. 7.05 Fala 79. 
7.15 Co niedziela gra kapela. 7.30 
Moskwa z melodią i piosenką. 8.00 
Wiad. 8.20 Muzyka z radiowych stu­
diów. 8.45 Recital A. Sauchon'a. 9.00 
Informacje sr>ortowe. 9.05 Radiowy 
Magazyn Wojskowy. 10.00 Wlad. l in­
formacje dla klerow<:ów. 10.05 z al­
bumu polskiej piosenki. 10.30 Radio­
wy Teatr dla Dzieci - „Mazurski 
Kłobuk" - s!u<:h. I . Kwintowej. 
u.oo Różne barwy piosenki. 12.05 W 
sarno południe. 12.45 Polska muzyka 
popularna. 12.58 Informacje dla kie­
rowców. 13.00 studio „Gama". 14.30 
„w .Jezioranach" - odc. pow. radio­
wej. 15.00 Koncert życzeń. 16.00 Wi.ad. 
1 t·nformacje dla kierowców. 16.05 
Teatr PR: ,.Próżnia d<>Skonała" 
słuch. J. Sulimy-Kamińsklei::o. 18.SO 
Koncert na Instrumenty. 17.15 Stu­
dio Młodych. 18.00 Komunikaty To· 
tallzatora Sportowego. 18.05 Infor· 
macje dla kierowców. 18.07 Rep. z 
XIII Ogólnop. Festiwalu Kapel i 
Spiewaków Ludowych - Kazimierz 
79. 19.00 Dziennik wieczorny. 19.15 
Przy muzyce o sporcie. 20.00 Koncert 
:tyczeń. 21.00 Wiad. 21.05 „Wróżby z 
gwiazd, czyll .,To I owo" - mag. 
22.00 Muzyka. 22.20 Moja audycja mu­
zyczna. 23.00 Wiad. 23.0S Informacje 
sportowe. 2.~.15 ReWl!a piosenek. 23.45 
Orkiestry Quincy Jonesa. O.Ol Wlad. 
0.06 Kalendarz Kultury Polskiej. 0.11 
Noc z melodlą 1 piosenką. 

PROG R AM II 

B.30 Stan pogody, wiad. 5.35 Zapra­
szamy do warszawy. 8.10 Kalendarz 
radiowy. 8.15 Mozaika polskich mel. 
ludowych. 6.30 Stan pogody. wiad. 
8.55 Wiad. aportowe. 6.40 z malowa­
nej !.krzyni. 8.55 Informacje o pro­
gramach PR i TV. 7.00 Melodie nie­
d%ielnego pora·nka. T:30 Stan pogody 
S Wiaii. 7.31 Konce«t poranny. a.oo-

P ROGRAM IV 

7.00 Wiadomości. 7.05 Francuskie 
.kantaty barokowe. I .OO Chwila mu­
zyki. 8.05 Dzień dobry, słuchaczu (Ł). 
8.07 Ton i test ( Ł). 8.08 W kolo rach. 
tęczy - koncert rozrywkowy w opr. 
A. Swinarskiej CŁ). 9.00 Niedzielny 
program literacki w opr. J . Wilmań­
skiego CŁ). to.oo Klub Młodych Mi· 
!ośników Muzys!. u.oo Sztuka bez 
ram - Tabu w malarstwie. 11.20 
Fonoteka folkloru 11.35 . czy znasz 
mapę świata. 12.00 Wiad. 12.05 Tea.tr 
Letni nle tylko dla młodzieży -
„Stara baśń" - cz. I słuch. wg pow. 
J. I. Kraszewskiego. 12.45 Ożywić zna­
ki na mapie. 13.30 Koncert z g wiaz­
dą - Billy Joel. 14.10 LudZie, epoki, 
obyczaje. 14.40 Muzy ka z jednej p!Y­
ty. 15.00 Teatr PR - Studio S te reo­
f oniczne - „Prorok baru mlecznego" 
- słuch. J, Kulmąwej (stereo). 15.M 
Muzyka:. l e.oo Wiad. 16.05 T on I test 
(Ł). 16.06 „W stylu disco" - w opr. 
J. Kljo (Ł). 17.00 Tu Studio 4. 17.15 
Warszawski Tygodnik Dźwiękowy. 
17.44 Transmisja z Monachium - R. 
Wagner: ,.Spiewacy norymberscy" -
opera w III aktach. 19.25 Mlędzy fan­
tazją a nauką - Poza granicami 
prawdopodobieństwa - słuch. A. 
Turczyńskiego. 19.50 C.d. transmisji. 
21.00 Radiolatarnia. 21.38 C.d. trans­
misji. 23.40 Wlad. sportowe (ł.). 23.50 
Wiad. H.51 Chwila muzyki. 
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Jak najwięcej zbudować ... 
' rofesor dr STANCSŁAW 

ZAGRODZKI wybitny 
ape-:jalista w zakresie cu­
krow1iictwa - od kilku już 

lat jest na emeryturze, ale pra­
cuje wcale c.ie mni"j niż daw­
niej. Nie prowadzi tylko •a;ąć ze 
studentami. ~achował natorn:~st w 
dalszym ciągu swój i:abinel w 
gmachu Wvc.t1-1alu Ch.-miI S;x•zyw­
czej Politt!chn1ki Łódzkiej, wy­
działu którPp;o jest twórcą Pra­
wie codziennie bywa w uczelni. mi­
mo swo1.:h 73 lat' czę;to wy 1eżdża 
w sprawa~h naukowYch do stoli­
cy, w tych a·niach m.a zapla•nowa­
ny pobyt w Wiedniu. Jest ~tągle 
czynny i a·ktywny. Nie wyobraża 
sobie życia bez pracy dla kra­
ju. Po prostu tak został wy~bowa­
ny. 

Bo właśnie wychowaill!e: aitmo­
sfe"a domu rodzinn„go, wartości 
wyniesione z harce:·stwa, które 
wtedy je6zcze nazywano z <1nglel­
ska skautingiem, ze szkoły 
wszystko to wpłynęło na •ilfształ­
towa:nie się postawy, której prof. 
Zagrodzki poiostaje wierny do 
.•ziś. 

Jego ojciec był technikiem, pra­
cował w przemyśle fermer.tacyj­
nym, zgromsdził w domu sporą 
bibliotekę techniczną, przede 
WSLYStkim zaś - co warte pod­
kreśkaia - wychowywał syna w 
tradycji ustawicznego kształcenia 
się i rozległych zainten:sowań 
n'!,ukami ścis;vmi. Już jako 10-12-
letni ~hłop · !;!c prof. Stanisław Za­
grodzld lubił bywać w fabryce, 
:;dzic lntere6owały go mast.yny, Lt! 
wielk:e, ~ahmn · cze urządzenia 
str-tegacc pr'Zccl rr.alcem sekretów 
prod akcji. Pot · m, w ostatmch kla­
sach gimnazh''l' eh a było to 
słaWilt> przed wojr. ą Gimnazjum 
Wojciecha Górskiego, co sobotę 
chodził Stan isław Zagrodzki na 
wykłady z fizyki doświad"zalnej 

prowadzone w Uniwersytecie do rzeczywlsteiio 
Warszawi!:kim. Czy modma się więc produkcji. 

uruchomie'llia 

dziwić, że kwestia stud~ów nie P!'of, Za.grodzki wspomina tam-
była żadnym problemem, trud111y ten okre:> z rozrzewnieniem: 
był jedynie wybór pomiędzy Tak jak pracowało się w drugiej 
Wydz.iałem Mechanicznym, a Che- ,1 połowie lat 40„. Nikt nie liczył 
mi~znym Politechniki Warszaw- czasu ani pien.iędzy, ważne było 
skiej. tylko jedno: jak n.ajszybclej od-

Zainteresowania młodeg Stani-1 ~u.:lować Polskę . ze zuiszczeń wo-
. 0 ć Jennych. (SłuchaJąc tych słów spo-

sława Zagrodzkiego, t>yły dosy glądam na stojący w gaoinecie 
:ozległe, cho<: w koncu "".Yb ral on profesora mosię:ilny model h;story­
Jednak chemię, wykonuJąc pril:cę cznej fabryki w Chełmży. Takimi 
mag~tersk~ w 1928 r~u pod k~e- osiągnięciami mogą się szczycić 
runkiem. prof. dr WoJciecha Sw~ę- tylko ci, ,którzy staw.al! w pierw­
tosła.~sk1ego. yv czasie 4-letn.ich szym szeregu bU>downiczych 
stud1ow obowiązywała go jedna ojrzyz.ny) 
praktyka w przemyśle, odbył ich - · Fot.: P. Tomasfewskl 
aż sześć _ w różnych przedsię- I tak oto zbliżamy się do m<>-
biorstwach, gdzie dał się poznać mentu, ~tó'.y ot~orzyl kolejny niechby nawet najlepiej brzmiąca 
ja<ko bardzo zdolny inżynier o~res W zyc:u Stanisława Zagrodz- - może ok.reślić w pełni wartość 
wtedy jeszcze in spe. I to kiego. W roku 19~9 robi doktorat, człowieka? - Chyba nie, dlatego 
chyba wpłynęło na fakt, że już opuszcza s.ta~ow1sk~ naczelnego tet nie będziemy się powoływa~ 
jako inżynier z dyplomem otrzy- dyrektor!l ZJoonoczema Cukrowni np. na Ilość oo~nacz~ń I medali 
mal kilka prol)Ozycj.i pracy, rów- Pomorskich i 1_1n:enosl się _na stałe I będących w posiadaniu prof. za-
nież z zagranicy. do Ł~dzl. ~dzie w Politechnice erodzklego, na przynaleznll\ŚĆ do 

. Ł~z;lnej Ju.7 od 1948 rok? prowa- tylu a tylu orga'llizacjl 'lauko-
W przemyśle cukrowniczym pra- dZ!ł wykłaoy z cukrownictwa na wych: krajowych i zagrani~mych, 

cował prof. .Zagrodzki do rok;? Wydziale Chemicznym. W rolm ciał dorad.:zych, ltd. 
195~ z przerwą na lata . okupaCJI. 1950, już lako profesor nadzwy- Wydaje się, że pełniejszy obraz 
Juz po dwóch latach stazu, w ro• czajny, powoła'!ly zostaje na sta1110- człowieka zawiera się w sł<·wach, 
ku 1930 został naczelnym inżynie- Wisko kierownika Katedry Cu- które on ss.m z perspektywy lat 
rem najwJększej w Europie cu- krownlciwa i Technologi! Środ- wypowiada określając sWI'! credo 
krownl w Chełmży, gdzie walnie ków Spożywczych, otrzymując jed- życiowe. A brzmi ono jakże nam 
przyczY111il się do podniesienia w nocześnie poważne 1tadanle - zor- znanym cytatem: „TAKrn SĄ 
niej produkcji cukru. Po wojnie ganizowaó w uczelni Wydział Che- RZECZYPOSPOLITE JAK ICH 
wrócił n3 Pomorze i zajął &ię In· mil SpoźyWt.'7.ej i opracować ~zcze- Mł.ODZJF.7.Y KSZTAŁCENm". 
tensywnie zabezpi~czanlem fa- g6ło'!y P.rogram nauczania na nim, _ Najważniejsze w służbte dla 
bryk przemysłu s~zy:wcze~o, (eh WywiązuJe się z niego bez 11arzu-

1 
Polski _ mówi prof. Sta:iisław 

ponownym uruc~am1an1em 1 C?dbu- tu. . Zagrodz.ki _ to wychowanie mło­
dową.. To. właśni? prof. Stanisław Gdyby c!1c1eć .w~e.nlać wszyst- 1 dz;eży tak, by w11zyscy czuli się 
Za1rodzki zaproiekto"ll'.ał I. k1ero- kie zasługi I 001ąg_nięcia prof St;a- , właśĆlcielaml swej ojczymy, bv 
wał budową wytwórn.1 spirytusu nisława Za~rodz.k1eg?• czytelnik wszysr.v czuli się z& nią. współoci­
b;zwodnego w Chełmzy„ Inwesty- znudziłby się przy 1<;h lekturze. i powiedzi&lnl I starali się Jak naj­
cłę tę - a była to historyczna, Czy. zresztą duzo powiedzieć mog'! więcej w niej zbudowali, jak naJ­
m~rwsza fabryka zbudowana od takie liczby jak: 41 patentów i j więcej stworzyli by nie byli 
podst.aw v.- Polsce Ludo".llej zglos.zeń . patentowych, ponad 300 I pniede wszystki~ kosnmP.nłaml, 
zr~al.1zowano zaledwie w c1ą.gu ~6 pubhkaoe:!i w jedenastu jęr.ykach, ale _ twórnmi, by solidnie I ucs­
m1'2sięcy . Tyle. dokład111le czasu .m1- ponad 20 VfYPromowa!llych dokto- clwle pracowali cJla jej cJobra! 
nęk - jak sie to teraz mówi - rów, spośród których dw6~h jest I 
od Pomysłu do przemysłu, czyli już profesorami? Czy statystyka - PAWEŁ rOMASZEWSKI 

~~'N i 
I Polska rewolue1· a ~ ~ ~ 
~ (Dokończenie ze str. 1) 
~ polityce kulturalnej PPR była od początku Jasno 
~ sformułowana zasada kierowniczej roli partii w 
~ rozwoju życia kulturalne.reo. W tamtych, 1>0wojen-
~ nych realiach rzeczywistość kult11>ralna nowej Pol· 
~ ' ski kształtowała się w warunkach ostrej waliki 

~
~ klasowej, walki politycznej. pocuttkowo w warun-

kach „małej wojny domowej', i rzecz jasna w sy-
~ tuacH zrMnicowań ldeologiczn~h l)arlyjne koncepcje rozwią-
~ zań problematyki kulturalnej nie były przyjmowane powsze-
~ chnie. Realizacja l)O;!tulatu kierowniczej roli part.ii zależała 
~ od szerokości i głębokości wpłyWu ideowego partii. jej auto- ~ 
~ rytetu teoretycznego. atrakcyjności intelektualnej jej koncep- ~ 
~ c}i. Wymagało to stałego oddziaływania na twiadomość środo- ~ !:! wisk twórczych, zdobywania ich. inspirowania i przekształca- ~~ 
~ nia :za ich pośrednictwem świadomości społeczeństwa. 
~ To wówc:MS ukształtowała się zasada, że Polityka kultural-
~ na oartii. Jej ~iałalność ideologiczna. nie Jest nastawiona by- ~~ 
~ najmniej na narzucanie gotowy<'h rozwiązań i schematów. Nie ~ 
~ było kh zresztą. PPR kształtowała w duchu marksizmu-leni-
~ n.izmu metodę myślenia. Nastawiona była w sposób otwarty 
~ na autentyczne dążenia 1 PollZukiwanl& łrodowisk tw6rezych. 
~ Partia chciała asymilować wsiyatko, co kształtowało się. ro­l dzilo i spontanicznie wyrastało w ówczesnej kulturze Jako 
~ postępowe. stąd tak bard:r.o otwarta. choć od 'POCzatku i:>ryn-
~ cypialna Politvka kulturalna PPR. Stąd uznanie. iż dominu-
~ jącą wa.rto.icp ią przemian~-1..kultury musi być Ich autenty?nY 
~ cha~akter. isan:e l arty"" i.ntelektuali*:1 i uczeni włączali się 
~ do tego ruchu z własnej inicjatywy. PPR nie ~a<rzuca}a ~ 
~ swoich haseł, spotykała na swojej drodze ideowej SPOntanicz- ~ 
~ ne dążenia tw6rc6w. zmierzające w tym samym kie-runku. Nie ~ 
~ lękała aię cudzych sformułowań. Umiała widzieć u Ich aktu- ~ 
~~ alnymi ograniczeniami możliwcecl dalszych konsekwen~ji, któ- ~~~ 

re musza te 1Pontanlczne ruchy WProwadzić na dro~ę mar- ~ 
ksistowskiego. rozwoju. I tak nl>. środowisko literackie tak ~ 

~ właśnie spontanicznie Wlllczyło o zwiazek sz.tukl z życiem, o 
~ powrót do rzeczywistego świata, o realizm. To była droga I 
~ autentycznego ruchu llte-rackiego owych czas6w która wt>1Yw la partii mógł konsekwentnie l>rzedłużyć ku 'POZYc!om Literatury 

~
~ społecznej, zaangażowanej 'PO stronie 10ClaliemlL 

Polityka kulturalna PPR. jej kryteria wvboru nastawione 
~ więc były dostatecznie szeroko, aby akcei>tować I l'()!Zwijać to la wszystko. co realnie, w polskich warunkach walczyło z za- ~ 
~ stojem. tradycjonalizmem, przesądem, na rzecz tego wszystkie- ~~ 
~ go, co ~Liciaro kulturę do życia, do konkretnej walki o od-
~ nowę myśli I wyobraźni. ~ 
~ Rzecz jasna, batalia o nOWll kulturę nie odbywała ' się w ~ 

ako zawzięty kinoman (czy- westernem na okrasę. Nie byłoby 
li osobnik, którv uparcie to takie złe, jako że wówczas za­
chodzi do kina oglądając miast truć sobie ałowę na oo iść 
wszystko co dają w nadziei, do kina, szukalibyśmy po prostu 

czaj rozsuwania z wielkim hałasem 
zasłon przy drzwiach wyjściowych, 
co obsługa ki'lla czyni najczęściej 
z wielkiim zamiłowaniem jeszcze w 
trakcie trwania seansu l w kulmi­
nacyjnych momentach zapowiada­
jących poi111tę filmu. Wygląda to 
mniej więcej tak: na ekranie ona 
umiera i z ostatniim tchnieniem 
pragnie mu pewnie powierzyć ja­
kąś wielką tajemnicę, on nachyla 
się ku niej - my takie nadstawia-

~ atmosferze sielanki. Przeobrażenia ustrojowe. mimo zdobycia ~ 
~ władzy '!:)rzez masy, t.r:zeba było dopiero wywalczyć. Życie ~ 
~ kultu.ralne odradzało się również w dawnej. przedwojennej ~ 
~ postaci. Kształtowała je w powa:!:.:nym sto'P!liu stara kadra. ~ 
~ Przeżytki kulturalne lat międzywojennych stały się subkulturą ~~ 
~ niektórych środowisk. Przegląd repertuaru teatrów Polskich ~ 
~ z 1945 r. ukazuje, że poza nowatorskim ośrodkiem łódzkim ~ 
~ <Schiller) przeważał ciągle repertuar m1ędzyWojenny z jego ~ 
~ mieszczańskim gustem, z jego mieszczańską szmirą. Tr,zeba ~ I było również walczyć z ide<>wYMi koncepcjami Polskiego Stron- ~~ 
~ n.ictwa LUdowego. kierowan&go prz~ Mikołajczyka. chociaż ~ 

! „biletoplanu" z takiej konkuren- ~ jego rzekomo liberalno-demokratyczne frazesy nie znajdowały ~ 
nie będzie. ~ odbiorców wśród znaczących Polskich twórcłiw. Choć może to ~ 

ozostawmy jednak na bolku ~ dziś brzmi nieco dziwnie, polemizować tneba było również ~ 
niewypały, a przejdźmy do ~ z idealistycznymi konceocjami pofrobowców mesja.nizmu Co pa- ~ 
p!'awdtiwie rewelacyjnych ~ radoksle ·owi bełkotliwi fideiści pochwalil! się mogli najbo- ~ te wreszcie trafi na bestseller) po- odpowiedzi na pytanie gdzie, 

dziwiam starania i pasję. z jaka 
1 

jako że w i;>romieniu 10 kilome-: 
oddają się ~prawie roz~wszec~- trów . wszędzie szłoby to samo 1. 
niania i reklamy kinoweJ ludzie mogJ·byśmv wówczas wybrzydzac 
za te sprawy odpowiedzialni. Mój w lepszych czy gorszych krzesłach, 
podziw budzi głównie ic)l zaufa- cieszących .oko k<>pi~ch,. bądź mniej 
nie i pewność. że takich Jak ja - lub ba.rd.z1~j up_rz~1meJ obsłudze. 
k:nomanów zawziętych, jest w Ło- Skoro JUZ o n1e1 mowa to przy­
dzi sporo. że nie wypłoozą ich z 
kina ani kiepskie filmy, na które 
ostatnio mamy szczególny urodzaj. 
skrzyp\ące krz.e.sła, ani też fatalny 
czasem stan kopii. ' 

Przy takim stanie filmowego go­
spoda.rstwa. kto. in.~y zaw;esi~by 
już dawno swoia dz1ałalnośc, Jak 
to się mówi - .. na kołku" i dał 
za wygraną. A oni - czyli boha- znać trzeba, że w niektórych ki­
terowie mojego felietonu „nie pę- nach stara się ona, z mniejszym 
kają" i robią co mogą. by stwo- lub większym zapałem, dorzucić 
rzyć wrażenie. iż „filmów mam.Y co nieco dziegciu do beczki miodu 
w bród". Daje się to osiągnąć róz- szykowanej na:m przez ludz.i od 
nymi metodami. Któregoś razu na- rozpawszechn!ania. Ledwie bowiem 
liczyłem np. cztery czy pięć kin. da się człowiek namówić na obej­
które walczyły o wykonanie swe- rzenia takich „Stu koni do st.u 
go planu „seansogodzin" i „widz.o- brz·egów" czy innej rewelacji, a tu 
krzeseł" przy p0mocy tego samego obsługa robi co może, aby widz 
filmu. Dawało to kapitalne wraże- nie męczył się zbytnio i opuścił sa­
nie obfitości repertuarowej. tudzież lę - najlepiej jeszcze przed koń-
nadzieję, że wkrótce do obsłużenia cem seansu. . 
wszystkich łódzkich kin wys.tar.cza Od d~wna _juz zresz1ą ~bs~rwuję 
trzy lub czter"'.__.filmy z Jakimś w łódzkich_ kinach ten „miły oby-

(r e em~~ 
Ponoć najłatwiej. ale i najtrud!!liej, rekomendować „o~ó_rki:'. 

Tę łatwość upatrują niektórzy w z.nacznym odP<>Waznienm 
i odbrązowieniu wielu spraw i tematów. które np. na: łamach 
prasy schodza z koturnów ustępując miejsca ro~maitym „ogc?r-: 
kowvm" sensacjom. „czytadłom" do tJ?budzama. wyobrazni 
żurnalistów i nudzących się wczasowiczow. Jakoz je~t to w 
istocie pora. w której śmiało można ~rekomendo";ac czytel­
nikom odpreżenie przv lekturach lekkich. łatwych i przyJem­
nych. Kto jednak nie wyszpera żadnych Łysiako~ych „napol~o­
nianów" badż nie doczeka sie „Balladv hotelowe)" W. G?rnic· 
kiego. ten trafi może na kolejne wydanie .,Zarysu h1Storll 
sztuki" K. Estrei<'hera. Bowiem i na wcz8:5a~h (g~y pada) 
moona się dokształcić... Dla tych, którzy chc1ehby się ro;er­
wać przy oomocv orasv i szukaią stosowoego tematu ?o TS· 
kusji nowy numer „Odgłosów" odgrzł'Wa w ~dzo ciekawej 
formie stary. lecz ciągle jary problem t.ungu~k1ego mete~ytf• 
albo też - jak chca n'1ektórzy -,. kosmicmeJ sondy z P ne Y 
X... ,,.l r ,, • 

W nowej „Literaturze" klasyc.z;nycb „ogórkow na raZ!e nie 
widać. ale kogo interesuje np. życie polityczne Ch;icaito ten 
znajdzie na ten temat spore • .story" dotyczace m.m. wybor­
czego zwvcięstwa pierwszego w historii Stanów Zjednoczonych 
burmistrza - kobiety. 

• • • 

pomysłów reklamowych, ~ iiatnym' objętościowo wydawnictwem kulturalnym 'PUbliltowa- ~ 
mających sprawić, że porzucimy ~ nym konspiracyiniie w czasie okulJllclil). ~ 
lekkomyślnie „Wiec-zór z dzienni- ~ Nie •l>Ol!Ób w Jednym artykule przedstawić wszystkich ele- ~ 
kiem" i pr<linozę pogody, by uba- ~ mentów orocesu r<>dzenia się nowej. socjalistycznej kultury, ~ 
wić się po pachy, lub dygotać z ~ zrelacjonować zażarte dyskusje i 1>0lemikl. choćby na lama-eh ~~ 
emocji w którymś i łódzkich kin. ~ łódzkiej ,.Kuźnicy". ~ 

Do tel Pory role przywabiacza od~ ~ odam więc .Jeszcze. że wal~ o now4 kulturę, czer· ~ 
grywały z mniejszym lub wię- ~o. plą~ą z naJle1>&zych polskich tradycji i skarbnicy ~ 
kszym powodzeilliem tzw. „zwiastu- łw1atowej. WYJnagała również ~tworzenia ekono-
ny" - czyli kiróbkie migawki fil- ~ mlcznej '!)Odstawy demokratyzacłi obiegu dóbr 
mowe - tak zmontowane, że na- ~ kulturalnych. Musiały one b;rć dostępne i to z ~ 
wet kit i chała zapowiadały się ~ 'DUnktu widzenia lll<>'i:liwoścl budżetu odbiorcy. 
rewelacyjnie, obiecując widzom nie ~ Polityka kulturalna od ooczatku opierała się na ~ 
byle jakie „momenty" i przeżycia. ~ 'D()dstawie finansowania społecznego kuMurv Nabvwca gaze- ~ 
Obecnie, w związku z. pewnym ~ ty, książki, biletu do kina czy teatru pokrywał tylk<> część ~ 

my uszy _ i w tym samym cza- spadk~em frekwencji, postanowiono ~ kosztów. Tell: system finansow~nil'.l stwarzał niezbędny waru- ~ 
sie słyszymy jedynie przeraźliwy I UC~Y'll1_ć . dalszy kr:ok. naprzód w ~ nek ruczyw.istego upowszechniania kultury Stwarzał równe ~ 
zgrzyt rozsuwanyoeh zasłon, łoskot dz1ed~1me przywa.b1aJ111a widza do ~ sza~ ~ wsz.ystkich, bez. tworzenia elit. Państwo przejęło ~ 
otwieranych drzwi i beztroskie tu- łód~kich przybyt.kow X M~zy. ~ ~ obowu~zki mecenasa i organizatora życia kulturalnego, co oka- ~ 
panie „odwalającego" swoją po- W Jednym z ki:? (przez h>tość nie ~ uło 11ę tak płodne w skutkach w ciągu całego 35-lecia. ~ 
winność personelu wspomnę w ktorym), ktoś wpadł ~ ~ 
Wracając do ~inności ludzi od na ~eniaJln~ pomysl, że. można . ~ ANDRZEJ BA.t'\IPEL ~ 

rozpowsz~chniania fi~mów, to nie =as~ zwia.st~!~!af11e,_wepkro!f~ ~~'-'-~~"'-"'-~'-'-~~~~ 
ma co wieszać na nich psów, w1- yc ~ . . ""' . 
dząc, jak wieszają na powrót w I s~m. głos, czyli ździebko efektów 
gablotach fotooy filmów, z którymi d~w1ękowych, pairę kirzY'kÓW, ja-
rozstaliśmy Się J"uż par„ razy w k1eś s~rzały - a wszy~tko to w c • * • · " demonicznym opaikowamu rekla- <?<Jbyly •tę Dni Polskie w Ltbi;J-„kinie pożegnań", ale które przy- ' · skie;J Dżamahirtt, na których pro-wrócić trzeba na powrót do łask mowego t~k:stu, zapowiadającego gram zlotylo się wiele polskich 
i pamięci widza bo w przeciwnym bestseller nre lada. . . imprez art11stycznych i sportowych 
razie „na co byśmy poszli do ki- Stara ~ię • w to uwierzy~ ten i W londył\skim Festiwali Hall kon- w Trypolisie, Mtsuracle t innych 
na" jak ..,..,.,i'adaJ"ą w kołach ow z widzow, pabrząc w. brudne certowal Krysłlan Zimerman, grając miejscowościach. ,....... utwory Brahmsa, Szymanowskiego • * • 
zbliilony-ch do dobrze 'PC)informowa- kotary, z.z.a ~tórych dobie.gają od- i Grażyny Bacewicz. Film Bogdana DzlworsTtil!go „O!tm-
nych. głai;iY tłucze«Ua porcelany (ewen~- • * • p!ada" otrzymal II nagrodę na Mię-

alrue głó".'V11ego bohatera), k;tioś i;n- l'undacja Chopinowska w USA, I dzynarodowym Festtwalu Filmów 
To radosne kręcenie się w kó11ko ny próbuJe rozpoo:nać go po głosie, która mteścl 81ę w Instytucie Kul- Górskich t Eksploracyjnych w Try­

po e!cranach cO!I'az bardziej starze- ale większość sł u c ha c z Y po- tury PQlsktej w Mlamt na Florudzte dencte. 
jących się i tracących na jako6ci jąć nie może, czy ten nowy rekla- prowadzi przygotowania do amery~, • * • 
wysłanoników X Muzy powoduje, mowy zabiel[ to zwykły kawał kańskiego konkursu chopinowskiego, W Lond!o!nte czynna byla wystawa 
~A cz·~~m d~hod~; do n1"ezbyt ra- operatorów efekt oszczędnościo- który odbędzie stę w przyszłym ro- pdrac folsGkó1egol ka!rtysty płasty.ka, Wal-
~ =~ ~ ~,. · ' · · · ku. Dotychczas zglostlo się Z4$ mlo· _ema.a ras eąo. specjalizującego 
dosnych „zbitek". Ten sam film - wych cięć w budze.:1e, ~zy , tez dych planistów 111 fll stanów się w srebrnej biżuterii. 
ograny zresztą już ~ześniej i za- próbka tzw. tirudności ob1elktyw- • · I • * • 
l>OWiadany na tydzień naprzód w nych, na które jak wia<klmo naj- • * Góralski Zespól Mlodz!eży Harcer-
TV _ pojaiwia się także na ekra- trudniej 7JWY'kle :lillałeźć leku- W Berztnte zachodnim odby~. s!ę 

1 

sklej tm. Bartusia Obrochty repre-
nach kl·n _ c'--'- wi'ad~o, ż- z -'wo I Wieczór autorsld Tadeusza Rózewi- zentowal folklor polski na mtędzy-

'"""' vw v "' „. cza; wprowadzenie wyglolil Karl narodowym festiwalu w Agrinln w 
telewizją nikt jesZJCze n.ie wygrał ZDZISŁAW SZCZEPANIAlt Dedecius. Grec;ii. 

llllUlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllIDllllllllllllllllllllUllllUllllllllllllllJllllJlllllllllllllllllllflllllllllllllllllUIJUllilllillillllllllllllllllmTI 
o maJlł rob!6 w sobotni 1

1 
brali st11 do 4yskotekl. Wydawał<>­

wieczór studenci, którzy by się. że nic prostszego jak za­
Jesu'Ze nigdzie nie wyje. I witać do jedillego z kilku klubów 
chali? Czy jako jedyna f studenckich czy to na Lumumby 

' forma odJXJczynku 'PO sesji egza. czy w al. Politechniki. ale rzeczy­
minacyjnej oozostało im siedzenie wastośc okazała się całkiem inna. 
w domu przed telewi-zorem choć Wielu znajomych zachwalało pr;zy 

Gdzie 

my?). Po drodze s1>0tkaliśmy jednak 
'Zilla:lomego, który właśnie stamtąd 
wracał. a pierwszym pytaniem :ia­
kie nam zadał (o ironio!) było: 
• .słuchajcie - nie wiecie lt'dzle by 
tu motna ulsiaj trochę uoskakać?). 
Zaczęliśmy Ilią l[łośno zastanawiać 

pro.!!ram nie zawsze jest wart o­
bejrzenia? A może już wcześniej 
przekonali się, że o „godziwą" 
rozryWkę należy zatroszczyć się 
samemu. M.am tu na myśli or.iia,ni­
zowanie coraz modniejszych pry­
watek lub używając okrełlenia 
bardziej na czasie obficie skrapia­
nvch alkoholem „bib", Przypom-

Radzimy odwiedzić dwie najwięks~e łódzkie calerle piasty~- niałam sobie s rozgoryczeniem I 
ne, w których to w czasie wakacji p:ezentowan~ sa najwaz- niekłamaną zazdrością o zeszło- w co 

da". Nie o takim miejscu marzy­
liśmy, ale sootkany przypadkiem 
kolega zaproponował nam prze­
jażdżkę do dyskoteki w... „Caro". 
Widzac nasze zdziwione miny wy­
jaśnił co Predzej, że jest to dys­
koteka chętnie odwiedzana przez 
„wtajemniczoną" młodzież. a je­
dY'llym Jej mankamentem jest sP<>­
ra odległość od centrum Łodzi. 
Pojechaliśmy tam - niejako na 
próbę - i okazało się, że •. Caro" 
jest rzecz:vwiście wymarzonym 
miejscem na spędzenie sobotniego 
wieczoru przy akompa,niamencie 
najnowszych przebojów. Szkoda 
tylko, że trudności komunikacyjne 
z doiechaniem na miejsce oogłe­
biaja sie wieczorem przy powrocie 
do domu. Tutaj nasuwa się re­
fleksja. Dlaczego w centrum nie 
mamy tego rodzaju lokalu (poza 
jeszcze do niedawna czynną „mor­
downią" w typie „Maxima"). a o 
istnieniu .• Caro" 'Prawie nikt nie 
wie?! Pan Młynarski śpiewał kie­
dyś „W co się bawić". (w tym 
przypadku wiadomo w co) ale aż 
się orooi o smetną oointę: ,;dzie 
sie bawić. lt'dzie sie bawić. ,;dy 
możliwości wszystkie wyczeruie­
my ciurkiem„.? 

niejsze i najciekawsze w ostatnim. czasie e~s1>0~yc1_e. W Ośrod- rocznym wakacyjnym 1>0bycie w 
ku Propagandy Sztuki w Parku 1m. H. Sienkiewicza pokazy- Warszawie. kiedy to prawie co-
wana jest wystawa III Triennale Mala,~stwa i Gra.fiki Łó_d~ dziennie Zllllllomi zabierali mnie 
1979 .• Nasz czas - metafora - tendenc}e · Zn~e.zło s;ę. na niei do ;n.nei dyg.kotek!, że wvmienil;l 
250 prac 47 artystów z całego kraiu. prezentuJących rćzn.e ten- tu tvlko „Stodołę". „Hybrydy''. 
dencje w twórczości plastycznej. których w.spólnym mianow- „Stolicę" czy ,,Remotllt". Jut wte· 
nikiem iest nieoboietność na sprawv nam w~pf>łczesne. Nll:to- dy pomyślałam melancholijnie o 
miast w Galerii Sztuki przy ul. Wólczańskie] 31/33 mozna tym. w jaki soos6b modabvm 
zobaczvć międzynarodowa ekspozycję pn.: ,,Małe Formy Gra- zrewanżować sie im u siebie. W 
fiki Polska - i:.ódź 1979" Wvstawia na niej 112 artystów z 15 grę wch<ldziłby w zasad-zie tylko 
krajów. 800 prezentowanych tam prac. jest .doskonałym przy- „M.axim", ale tego miejsca nawet 
kładem iak dzieło sztuki plastyczneJ uiete .w kamer_alnej nie brałam po.d uwagę. Teraz zaś 
formie może stać się obiektem dostępnym praw~e dla każdego cały kło1>0t zaczął słe od teJl'o, te 
i stanowić po.dstawe własnej prywatnej kolekc:h. w letnie sobotnie 1>0uołudnle 1>0· 

~:.:.:S~~~~mi'!!ll!IEl!ildi~O stanowiłam • sru11" maJomych wY· 

I DZIENNIK POPULARNY nr ~51 (93Z'7) 

nas wielokrotnie dyskoteki w „Fu· 
turyście" toteż tam skierowaliśmy 
swoje le.roki. I tu czekało nas 
pierwsze rozczarowanie bo nie do­
syć. że w „Futuryście" nie było 
żadnej dyskoteki to jeszcze sym­
pat:vcma pani w recepcji Poinfor­
mowała nas. że w pozostałvch klu­
bach na osiedlu równiet nic się 
nie dzieje. Nieco zniechecenf 1>0-
stanowiliśmy zajrzeć na ul. Lu­
mumby (a nuż tam coł m.aj(lzie-

czy mote wymagania nasze sa 
zbyt wielkie, może jesteśmy wy­
jątkami, bo inni nie maja podob­
nych problemów. Podobne frustra­
cje towarzvszyły całemu naszemu 
towarzystwu, kiedy 'PO wielu po­
szukiwaniach lokalu l?dzie można 
by ootańczyć (w „Klubił) 77" -
tmpre•a literacka, w ,,Baice" we· 
sele, „Hermes" zamknięty 1 'DO· 
wodu przerwy wakacyjnej) zaw.i­
taliśmy do sali kawiarni • .Kaska- EWA BRATOS 



I 
~-·trt:••··"-z~~ ... ,..~„~~~~IPUDELKA czarnego mW­

niaturka rodowO<lowy -
ZASADNICZA PRZYZAKŁADOWA sprzedam. Tel. 53-12-54. 

16317. i 

SZKOŁA ZAWODOWA 
ZAKŁADÓW WŁÓKIEN CHEMICZNYCH 

„C H E M I T EX - A N I L A N A" 

WARSZTAT elektromecha­
niczny (produkcja) odstą-

1 

pię. Oferty „16329" Prasa 
Piotrkowska 96. 

AKTUALNIE holenderekle 
w Łodzi, ul. Armii Czerwonej 113/117 I 

sadzonki g-Otliz.ików sprz.e­
da specjallstycz.ny za.kład 

, ogrodniczy, telefon Wall'• 
'. szawa 112-64-44. 1813 k (telefon 602-04 Szkoły 1000-lecia im. Tekli Borowiak) 
! ~~~~~~~~-

PRZYJMUJE ZAPISY 
ABSOLWENTOW VIII KLAS SZKÓŁ PODSTAWOWYCH 

NA ROK SZKOLNY 1979 - 1980. 

•
1
. FORMY Odzlety męsk.!ej 

dostosowane aruiwersamie 
. na każdy rozmiar figury I człowieka - sprzedam. 
, Wyczerpują~ intormacje 

po przes!anhu 10 zł z.nacz­! kami pod adresem 90-955 
/ 8 skrytka pocztowa 1. 

Szkoła prowadzi naukę w następujących kierunkach: i 16399 li 

- STEROWNICZY PROCESOW CHEMICZNYCH I 
i JAMNIKI i charta rosyj- . 
I skleg0 10-miesięczn~ -

MECHANIK MASZYN i URZĄDZEl\I 
PRZEMYSŁOWYCH. 

• Nauka trwa 3 lata. 

• Po ukończeniu szkoły absolwentom 

w ZWCh. „Chemitex - Anilana". 

gwarantuje się pracę 

, sprzedam. Konstantynów, i Zeromskiego 26 m. 3. 

16395 g 

• PIECE c.o. (dwa) po 25 I m kw. ka:tdy - pra'\vie 
1 nowe, komin stalowy, 
, h = 15 m, kompletny 

dO natychmiastowego uży­
tku - sprzedam. Oferty 
„16378" Prasa, Piotr:Jtowska 

I 96, 1637'8 g 

• Zapisy przyjmuje i szczegółowych informacji dotyczących wy­
nagrodzenia, zatrudnienia, warunków przyjęcia, udziela sekretariat 
szkoły, ul. Armii Czerwonej 113/117, w poniedziałki, wtorki, środy, 
godz. 14 - 18, w soboty od 9 do 13, w pozostałe dni w godz. od 9 

j KUCHNIĘ pol<>Wą sprze· 

I 
dam. Tel. 53-91-67. 

18507' 

PRZYDZIAŁ elementów 
domku jednorodzinnego 

' SAM - 75 - odbiór w 
1 tym roku - odstąpię. Ofer 

ty „16528" Prasa, Piotrkow do 14, a w okresie wakacyjnym w godzinach rannych. 

~,, .. ,~ 
PRZETARG NIEOGRANICZONY fi 

SPÓŁDZIELNIA PRACY KRA WIECKIEJ ~:< 
im. J. KRASICKIEGO ~~ 

w PABIANICACH, ul. ŻEROMSKIEGO 15 ~ 
< 

OGŁASZA ~ 
PRZETARG NIEOGRANICZONY ~ 

na wykonanie rekonstrukcji otworu wiertniczego 
studni w oddziale „B" przy ul. Warszawskiej 127 w 

PaHanicach, w terminie do 31 lipca 1979 r. 
Dokumentacja znajduje się do wglądu w dziale ad­

ministracyjno-handlowym. 
Orientacyjna wartość robót wynosi ca 80.000 zl. 
Oferty w zalakowanych kopertach należy składać 

do dnia 14 lipca 1979 r. 
Otwarcie przetargu odbędzie się w dniu 16 lipca 

1979 r. o godz. 9 w oddziale „B" przy ul. Warf;l,8,W­
skiej 127 w ... Paoianicacn, pókój administracyjno­
handlowy. 

W przetargu mogą brać udzial przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze oraz osoby prywatne posia­
dające uprawnienia. 

Zastrzega się prawo wyboru oferenta oraz unie-
ważnienia przetargu bez. podania przyczyn 1777-k 

~~~~~. ~~~~~~~~ 

~ SIERADZKI KOMBINAT ~ 
~ BUDOWLANY ~ 
~ w Sieradzu, ul. Armii Ludowej 73 ~ 
~ ZATRUDNI ZARAZ ~ 
~ na prowadzonych przez kombinat budowach ~ 
~ pracowników w następujących zawodach: ~ 
~ ł SLUSARZ SPAWACZ z uprawnieniami li sto- ~ 
~ pnia oraz uprawnieniami stopnia podstawo- ~ 
~ wego; ~ 
~ ł MURARZ-TYNKARZ; ~ 
~ ł LASTRYKARZ; ~ i ł BLACHARZ-DEKARZ; ~ ~ ł BETONIARZ-ZBROJARZ; ~ ~ ł MALARZ; ~ 
~ ł CIEśLA; ~ 
~ ł STOLARZ; ~~ 
~ ł IZOLER; 
~ ł MO . ~ ~ NTER wewnętrznych instalacji sanitarnych; ~ 
~ ł MONTER zewnętrznych instalacji sanitarnych; ~ 
~ o~ ~ 
~ ł ROBO~NIKóW niewykwalifikowanych. ~ 
~ Z I • ~ ~ apewn a się: ~ 
~ wynagrodzenie zgodne z układem zbiorowym ~ 
~ pracy w budownictwie; ~ 
~ odpowiednie warunki socjalno-bytowe; ~ 
~ możliwość zdobycia zawodu i podniesienia ~ 
~ kwalifikacji. ~ 
~ Zgłoszenia przyjmuje i udziela informacji dział ~ 
~ spraw pracowniczych Sieradzkiego Kombinatu Bu- ~ 
~ dowlanego w Sieradzu, ul. Armii Ludowej, 73, ~ 
~ tel. 40-01. ~ 
~ Nie dotyczy kandydatów z terenu województwa ~ 
~ miejskiego łódzkiego. fi 
~~, 183S-k ~ ~~~~~~~~~~ 

, KUPIĘ zag,<>spodarowaną SPRZEDAM okuyjnle dom 
działkę letniskową. Oferty z działką. Kupię mlesz.ka-

16246" Prasa, Piotrkowska nie. Paderewskiego 3 (nie· 
'1i6. dzlela'). 1114411 g 

SPRZEDAM domek jedno-

' 

rO<Uinny z ogrodem 1200 DOM jednorodzinny 
WILLĘ komfortową - m, przy pętli tramwajo- sprzedam. NGwosolna, Wi• 
kuplę. Oferty „16110" Pra- wej na Chojnach, ul. Kar- czyńs·ka 11. 
1a, Pio.trkowsl.i'a 118, pia li. .15913 1 Jllł'1S 1 

1462-k ska 96. 

MAGIEL prasowalnię 
DOM jednorodzinny sprzedam. Łódź. Kilińskie-
sprzedam. Oferty ,16477" go 44 m. 5 Po 18. 
Prasa, Piotrkowska 96. 

-- - - SAXOFON teaior i piani­
DZIAŁKĘ 2 700 m. sadu w no „Fibiger" sprze­
Lodzl - sprzedam. Fran- dam. Namiotowa 35 c. Ry-
C:~ańska~ m. 17, po l~.' I marz 16478 g 
DZJAŁKĘ 2000 m w okOll· 1 · - . -----
cy Pabianic. rozpoczę ta bu- KLATKI dla lisów i no­
dowa (fundamenty) - · rek, szafę chłodniczą -
sprzedam Oferty „ 16729" sprzedam. Tel. 718-79. 
Prasa, Piotrkow~ka 116, l60M g 

SPRZEDAM domek jedno-
rodzinny, piętrowy, pod-
piwniczony z garażem w I WĘZĘ pszczelą - sprze-
Rawle Maz. ul. Ludowa a. dam. Zachodnia '17 m. 2.1. 

16598 g 16100 g 
~~~~~~~~-

ART UR 0 WEK - dom no- I SP . „ wy wygody pod i i RZEDAM „Weltmelster • • p.wn czo- 96" nowy Marusarzówny 5 
ny ogródek - sprzedam I i Ewent w rozliczeniu m ie: m. 63, n edzlela godz. 15-
szkanie 2- 1 . 3-pokojowe, 

1
20. 16169 g 

odrębne - bloki. Kupię 2- - ---------
1 3-pokojowe mieszkanie -
bl9kl. Oferty 16402" Pra- GRANULOWANY surowjec 
sa. Piotrkowska 116 tel. do wtryskarek w różnycn 
768-84 po 17. • I kol~rach poleca: Maciej 

Arcbszewskl, Łódź, Rąbdeń­
ska 58. 16861 g 

SPR~DAM instytucji lub 
osobie prywatnej dużą I 
działkę rekreacyjną poło- PERKUSJĘ „Hayman" -
żoną nad Wartą w' Burze- I sprzedam. Łódź, tel. 380-94. 
ninie Oferty „ 16253" Pra- i lG'IOO g 

;~~;;·:;.~~.:'„!'!: I E!YffjJLOI 
(Komfortowo wykończony , 

1 

~A@.(oJ.I 
garaż). Tylko poważne 
oferty „15934" Prasa, Pio-
trkowSka 96. I 

„PIATA 125 p - 1500" 
. wersja fińska (1972) 

SPRZEDAM domek z ogro sprzedam. Tel. 51-53-32 po 
dem. Mieszkania wolne. , 13. 166511 g 
BlaszJkl, Swierczewskiego 
27, woj. Sieradz. 18456 g I 

1

„128 P" (1978) koral -
sprzedam. Tel. 53-85-19. 

DOM piętrowy jednoro- 111S75 1 
dzinny, działkę, ogród -
sprzedam. Konstantynów j 
Ul. Miodowa 7. 15382 g „PIATA 12łl p" (19'1'1) -

spriedam. Tel. grzecznoś­
ciowy 53-46-00. 16566 I 

„w ARSZAWĘ ~·„ -sprze 
dam. Kołowa 2 m . 37. 

1e593 I 

PAWILON handlowy pOd- „PIATA lM - 2000" fa­
plwnlczony, w dobrym brycmie nowe110 - llPfU­
punkcte sprzedam. Oferty dam. Oferty „l&:nl"· Prasa 
„l'M99" Pr.asa. Plołrkowska PiotiUrowflka ee. 
te, 

PRZEJMI'; Wlldad n& „!'la· 
KOLUMNA chi!ałkfl ta 128 p". Tel. 5~-98. 
lprzed.am. T•l. 112...00-00. 1628' I 

lł!Olle I 

„TRABANTA" (1972) 
RURKI na ogrodzenie ku- sprzedam. Tel. 53-69-32. 
p1ę. Oterty „16142" Prasa, 16225 s 
Piol>rkowska se. 

SPRZEDA.M „Fiata - 125 
BRYLANT czysty powytej p - 1300", rok 1875. Tel. 
karata - !cupi11. Telefon 52..(Jl-35. 111332 1 
51-<14-71. 18388 g 

SPRZEDAM „Citroen BL­
BRYLANT ponad 1 k. - 11". Teł. 72'.!-l:ł, po 1'1'. 
kupię. Ofe<rty „16322" Pra- 16420 I 
sa, Piotrkowska se. 

SPRZEDAM „Fiata - 800-
SPRZEDAM charta afgań- D". Pi<>trko~ka 2e godz. 
11kiego (suka). Tel. 52-59-84 11-41. 16388 g 
(godz. 11-14). 18632 g J ---·------

COCKER i 1 SPRZEDAM „Fiata - 132-·span e a - sprre- 1600" Zi•tala, wieś Ostró-d&I!l. Tel. 880-et!, Matej'kt " 
12 m. 20 blok 12. 111579 g wek, pow. Łask. 18514 1 

TAK.SO...., „WARTBURGA 353" -„TB „Ryga" & (1978) sprzedam. Rzgow·•·a świadectwem legaliucjl - ..,. 
sprzedam. Tel, 1188-08, ls:J, iOdZ. lł-illl. 

18223 I 1114111 I 

111110111111111111111111111111 

POGOTOWIE 
TELEWIZYJNE 

WPHW 
TEL. 734-91 

„SYREN~ 105" (1173) 
„prz.edam. 905-H Po 111. 

16530 I 

„NYSĘ" - aprzedam. Po­
Jezleuka I m. I. 111488 I 

(całą dobę). MOSKWICZA łl.ł„ 
194S·k ;pue<lam, Tel. 11&2-ae. 

lllUlllllWHIWUllllllllll llMilli I 

~''~'™"~~'-.~'-.~~~~ ~~ 
~ ŁASKIE PRZEDSIĘBIORSTWO ~ 
~ ~ ~ BUDOWNIC\'WA ~ 

~ PRZEMYSŁO'l/EGO I~ 
~ „MONTOPFłZEM" 
~ ~ t . ~ ~ w ASKU, ul. KOiU.EJ.OWA 12 

~ ZATRUDNI I ~ ~ na prowadzonych przez siebie budowach !I 
~ w Piotrkowie, Pabianicach, Bełchatowie, Wielu- ~ 
~ niu, Sieradzu, Poddębicach, Zduńskiej Woli, ~ 
~ lasku I 
~ pracowników na stanowiska:I ~ 
~ ł KIEROWNIKA budowy, robót, obiektu: ~ 
~ ł INŻYNIERA budowy; 
~ ł MAJSTRA budowy; ~ 
~ ł MAGAZYNIERA; ; 
~ oraz w zarządzie przedsiębiorstwa: ~ 
~ + KIEROWNIKÓW i PRACOWNIKÓW w ko- I~ 
~ mórkach: transportu, zaopatrzenia, zatrudnie-
~ nia, ekonomicznym i innych, 
~ .. , oraz pracowników ~ 
~ produkcyjnych: I 
~ w zawodach: 
~ + OPERATOR ciężkiego sprzętu budowlanego; ~ 
~ ł MECHANIK, ELEKTRYK samochodowy; ~ 
~ + MONTER instalacji wewnętrznych; ~ ~ ł ś s ~ ~ LU ARZ-SPAWACZ; !21 
~ ł MONTER kpnstrukcji: ~~ 
~ ł ELEKTRYK instalacji wewnętrznych; 
~ ł BETONIARZ, ZBROJARZ, CIEŚLA, MURARZ- ~ 
~ TYNKARZ; ~ 

I~ ł DEKARZ, BLACHARZ; !I ~ ł KIEROWCA, kierowca ciągnika; ~ 
~ ł ROBOTNIK budowlany. ~ 
~ Zgłoszenia kandydatów przyjmuje oraz wszelkich ~ 
~ informacji o warunkach pracy i płacy udziela ~ ~ d ~ ~ ział zatrudnienia, kadr i szkolenia w Łasku, ul. ~ 
~ Kolejowa 12, parter, pokój 29-32, tel. 471, ~ 
~ w~.~.~.~.~. ~ 
~ NIE DOTYCZY KANDYDATÓW z M. ŁODZI. fa 
~ ~ ~ 
~~~~~~~~~~"'~ 

INSTYTUT PODSTAW ELEKTROTECHNIKI 
POLITECHNIKI ŁÓDZKIEJ . 
ORGANIZUJE 

Studium Podyplomowe 
z metrologii elektrycznej. 

Termin rozpoczęcia studium - luty 1980 r. Czas 
trwania - 2 semestry. 

Zgłoszenia do dnia 15 października 1979 roku 
przyjmuje i wszelkich informacji udziela sekreta­
riat IPE PŁ 90-924 Łódź, ul. Gdańska 178, 

tel. 622-81. 
1991-k 

,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,C3:,,.,,j80~""=''":~ 

„AUDI 100 L!!I'• - sprze­
dam. Kuso.ciń9k1ego 104 m 
1, blok 357. 11147ll g 

„SYRENĘ 105" now• 
radiem - sprzedam. :2Ju 
bard7Jka 7 m. 37 po 111. 

18430 I 

• -

l „FIATA 1211 p tl50'' kór.a 
(paźd?:lernlk 19'77) - sprze­
dam. Tel. 356-1!8 po 16, Re­
W'Olu.eji %1 m. 11. 

181Wr I 

• JIATA 1211 p lłlOO' 
(19'n) - apnedam. Telefon 
474-33. Hl094 I 

„POLONEZA" 
5Cl-34-48, po 17. 

aprzedam 

19123 I 

-„SKODĘ 1000 MB" sprze 
dam. l'Tzebleg 80.000 km. 
Te-I. ~..17-7'2, po 111. 

19153 I 

C-33' nowy - spn:edam. 
Jan.lnów 2 gm, Br.zenny k. 
i.oo=. Lesz.<:zy:ńskt. 

lt!Mł I 

SILNIK „VW 1200" 
sprzedam. Tel. 18-43-03, 

19ł45 I 

NOWĄ przyczepę campin­
gową - 11przedam. Telefon 
88e-3Cł. 16648 " 

PRZYCZEPJ!j campin11ow• 
wypotyczę lub kupi11. Sie­
rakowskiego 11--M. 

19109' 

„ZAPOROŻCA" (l!rnł) 
parking, Retlldńska 
bo.ka nr 21 po lł. 

109 

1887' I 

„ZAPOROŻCA" (koniec 
19'15) - st•rn bardzo dobry 
- sprz:.edam. Tel. 393-4 
aocts. 11-ZO, 1975ł I 

lo1ri 
CUDZO ZIE 

I MŁODA opiekun.ka potrze. 
bna - wyjazd nad morze. 
KonstytucyJnh 1 m. 65. so­
bota, niedziela. 

16898 g 

UCZENNICĘ lat 18 · -

je M-3 ume 
MIEC poszuku- przyjmę, , Zakład Fryzjer­

blowane. Ofer-1 ski. M<lllliuszki 2. 16448 g 
Prasa, Piotr- - - ------ty „16854" 

kOW'Ska M. ZATRUDNIĘ rencistów. 
----- · Tel. 4'15-a2. 16572 g 

CZĘSTOCHO WA . - M~ SZWACZKĘ do koszUl -
epół.dzielcze, 
zamienię n 
Łódt Ofert 

wyg-Ody sartrudni11. Tel. 813-44, 
a pOdobne - 1!!009 I 

1a., Plotrltow 
y „16285" Pra-
•ka 116. PRZYJMĘ szwaczkę do 

szycia koszul. Gdyńska N 
zukuje skrom- m. 2, godz. 17-.19. PANNA połl 

nego, umebl owanego poko­
,Hl549" Prasa, 
96 . 

ju. Oferty . 
Piotr'kowska 

M-3 wła 
pierwsze pi 

15275 ' 

POMOC do dziecka po-

dam. Oferty 

sn.ośclowe 47 m, trzebna zaraz. Wyjazd na 
ętro - sprze- letnisko - okolice Łodzi 

„16508" ·Pra- warunki ba•rdzo dobre. Tel'. 
ska 96. 601•71 lub 869-43. sa. Piotrkow 

J POKOJE, 
kładowe, śr 
dające się 
zamienię na 

kuchnia, roz­
ódmieście (na­
na pra<:ownię) 

M-2 lub M-3. 

16437 I 

Jara<:za 311 m. &B. 

M-Z, M-3 
„16333" Pra 
ska se. -
M·2 kupię. 

111465 g - - -
kupię. Oferty 
sa, Piotl1kow-

WYKORCZENIE domków 

Prasa, Piotr 

- - - jednorodzinnych przeróbki 
Oferty „18529" I łazienek, glazura . Telefon 
kowska 96, S.2-39-51, Pawlak. 

ZABRZE - pokój, kuch- - - - -- -
n.la, kwa teru 

- 1 16248 g 
nkowe, nowe 

słonec:z.ne LETNISKO w Rudzie Pa· 
zamienię n~ I manlcklej. Tel. 481->l:I . 

budownictwo, 
garat -
Łódt - m 
i 111>6łdzlelc 

o.te być większe !6583 g 

dnie.nia). List 
ze. (Do uzgo- ,-

y: Anna Ka- PRACOWNIA krawiectwa 

3~~ze, Gen. lekkiego i bieliźniarst\va -
· 16()24 1 I poszukuje odbiorców. Po­

rolek, 41-800 
de Gaulle'a 1 

POSZUKUJE 

ważne oferty „16294" Pra. 
lokalu na sa, Piotrkowska 96. 

wars:ritat sam 
ferty „16234" 
k<>wska 99 

NVIM 
Pł"i 

<>chodowy. o-
1

-- ----- - --

Prasa, Piotr- INSTALOWANIE anten TV 

I 
Wolniak. Tel. 409-09. 

. 14421 g 

I 
POGOTOWIE telewozyjne. 
Tel. 53-17-10 Sionek 

i5343 g 

TRUSKAWKI do wecków CYKLINOWANIE, lakiero­
ga, lt.~iewni- wanie paridetów. Wycech - l&lllOObsłU 

ok& ISJ. 1'1597 ' 877-82. 18171 Ili 

DZIENNIK POPULARNY u lil (9327) f 



Telewizja Polska przedstawi wkrótce szereg 
interesujących filmów, będących plonem wyprawy 
polskiej ekipy po bezdrożach Amazonii. Zanim 
jednak zobaczymy na małym ekranie jej przygo­
dy, zarejestrowane kamerą podczas siedmiomie­
sięcznej wędrówki - opowiada o nich - specjal­
nie dla Czytelników „OP" - szef wyprawy, znany 
i wielokrotnie nagradzany" za swoje filmy, reży­
ser WFO w Łodzi, ZYGMUNT ADAMSKI: 

".„Co jakiś czas mieazkaflców I !!IZY sposób zdobywania grosiwa za-
Amaz<lllli elektryzuje wiadomojć miast złudnego dokopyWania sie 
o odkryciu NOWEGO ELDORADO fortuny, 

• e 
wy„. Polega to na tym. te orzed­
siębiorca daje narzędzia i ut?IZv· 
manie robotnikowi. mając w za· 
mian prawo do noł<>WY Wydoby­
tych minerałów. 

. Ruszamy dalej w p0.57JUkiwaniu 

I 
innych zł6ż diamentowych. Mija­
ją godziny w czasie których na 
poz6.r nic aię nie dzieje. ot. mija­
my kilka orymltywnycb chat. cza· 
sem trafi sie jakiś jetdziec, zro-
madka wędrujących kobiet„. Do­
piero kiedy orzy2ladamy s ie 
uważniej, dost~gamy no tle mo­
notonnego kraiobrazu l>agórki 
świeżo wYkopanej ziemi I ludzi 
którzy wychodzą z jakichś dołów • 
Przyglądamy sle sobie uważnfo. 
Nasz pr zewodnik okazał się synem 
jednego z mlejseowych garim· 
oeiros, Cd sprawia. że wkrótc" 
orzyszli milionerzy 

uspokojeni - odkładają 
broń 

• 
fiolki, jakle wszyscy nosza ittzY 
sobie, Sa to surowe diamenty. 
Tn:eba spore! wiedzy by w tej 
formie. w jakiej wydobvwa się je 
z ziemi. odróżnić le od zwykłych 
kamieni. Zauwa.żvłiśmy . że ieden 
z kopaezv wykonuje dz iwne r u­
ćhy swoim sitem. Po kilku ob.ro­
tach wysypał iego zawartość i na 
wierzchołku kopca znalazło się kil­
ka małych ciemnych kamyczków. 
Ku naszemu zdziwieniu oka"Zało 
się, że 

to właśnie były 
diamenty. 

Ich dalszy los związany fost 

- terenów bogatych w -rudy zło· W końcu jednak znalazł eie 
t<>nośne lub diamenty. Ta tadza nrzewodnik. który nabrał do nas 
złota i nadzieja na szybkie zdo- zaufania i podjął się uinrowadz.ić 
bycie fortuny WV'l?ania .. w ole- gdzie trzeba Po oaru godzinach 
ner". nie tylko :zawodowvch po· I jazdy dotarliśm.y ·nad t"Zeke. a oo­
azuk1waczy, ale I statecznych tern oieszo do m ieisca ~dzie - na 
·~jców rodzin" .' ~1edzia1Ych 1>rz~ dnie rzeki - trwa poszukiwanie i wracają do swoich l)OSZUkiwań 
biurkach urzectn1ków młodych 1 diamentów. Po krótkim czasie nie zwracając na nas wiecej uwa­
starych, biednych I bogatych. któ- pierwsze kontakty z ekipą p0szu- gi. A jest to zajęcie. przy którym 
rzy. fak zwvkle oragna b~ iesz- kiwaczy zostały nawiazane. Nie , ośmiogodzinny dzień tiracy nie 
cze bogatszymi... 

najpierw ze sneciallst:vcznymi szli­
fierniami, a zanim stana się bry­
lantami. zanim zabłvsna w dekol­
tach dam. orzeidą ieszcze dłul{ą 
obróbkę i wedrówke. Ich cena bę­
dzie l'05!a nieoomiernie do kwoty, 
którą Ot l'zymał ga ·1 mpeiro i któ­
rą zdążył już t y mczasem st ra· 
cić . Prawie każdy z obserw'lwa­
nych przez nas ooszukiwaczv bvł 
już ponoć bogaty przynajmniej 
ru. Majątek wkrótce zabierało im 
miasto. ale namieć o krótkotrwa-

Proces zarażania się miesa:kailców 
Amazonii tą fatalna nieraz w skut­
kach „diamentowa !!<>raczka" iest 
typowy. Jei obecne objitWy nad 
rzeką Tapaios sa t>Odobne do tych. 
które obserwowano niedawno w 
Poxoreu w stanie Mat<> Grosso. 
Wystarczvło znalezienie kilku byljjmy gro!ną konkurencją.„ Do­

wiedrz;ieliśmy s1e tu. że noszuki­
waczy kamieni sdachetnych jest w 
Brazylii około o6ł miliona. Wszy­
scy ma ją Podpis.a ne orzez m inistra 
odpowiednie zaświadczenie na wy· 
konywanie swoiego zawodu. Nie· 
gdyś takie zaŚWladczenie władny 
był oodpisvwać tylko prezydent. 

„Kamvków" szuka sie we wnę­
trzu ziemi. na z.boezach iiór. na 
brzegach I na dnie rzek. Naiważ­
nie:lszą osobą vr ekil>ie iest nurek. 
On to bowiem wvbiera i dna l>ia · 

Istnieje. Worawdzie zasadą noszu· 
kiwaczy (i nadzielił) iest: ,,szybko 
się wzbogacić I długo odpoczy­
wać". ale dopóki szukają szansy 
jej zrealirowan.ia tronikalne 
słońce zastaje kopaczy na stano­
wiskach i że1'na się :z nimi o za­
chodzie. Praea jest ciężka, mor· 
dercza. tyle że poszukiwanie dia­
mentów to wielki hazard, który 
wciąga sazwyC'Jlaj na cale tycie, 
choć można w nim nie znaleźć 
ani lednei?o „kamyka".„ 

łym „raju" wyganiała ich znowu 
na diamentowe oola„. Więc rv ja 

j nadal w ziemi czekając na łaskę 
fortuny na nową szansę. Ten ha­
zard ! swój zawód mają we krwi. 
Żaden nie rzuci konania nawet za 
najlenszą posadę Bo tak napraw-
dę to liczy sie tylko ten moment, 
gdv nośród grudek piasku i kamie· 
ni drżące nalce :z:naiduia w reszcie 
dla ment„. 

• • • 

większych diamentów by orzy­
gnała w te strottY cala sfora po­
szukiwaczy handlan:y zwvkłych 
awanturników a także. hm... nań 
niezbyt ciężkiego orowadzenia. W 
bardzo krótkim czasie na bezlud­
nych teren.ach Mato Grosso wY· 
rosło miMto. Jego legenda zafa­
scynowała nas tak bardm. że po­
stanowiliśmy zborz_vć 2 drozi oro­
wadzącei do naszei bazy w Ce-res 
by zobaczvć owa •tolle41 minionej 
diamentowej sławy, 

Poxoreu leey zagubione włród 
dżungli I gór. Bvło mekk• noszu­
kiwaczy diamentów Tu niesp0-
dziewanie wobvwano i leszcze 
szybciej tracono fortuny. ..Buy. 
d:ziewczyny. diamenty.„". Ech. to 
było życie" - wzdvcha jeszcze drzi· 
siaj nieieden z tych którzy oamie­
tają tamte ~gorace ·wsnaniałe. lee: 
~rótkotrwałe dobre czasv''. 

sek I kam·en ie włród którvch Garimpeiros przekopu la działki 
„może sill trafić" iliament. Obok. nomaiiając sobie w-zajemnie. Głę­
na innym stanowisku nurka zaste· bokie rowy oołączone są kanałami 
puje napędza.na silnikiem nompa odorowadzającymi vrode. Kooacze 
która wyciai?a z dna rzeki oiasek krok za krokiem penetrują dia­
i tłoczy 10 na sito. Odnowiedni mentonośnv teren. Zmecuni, zlani 
układ sit zatrzvmule nubsze ka- I p0tem Indzie przesiewają tony zie· 
myczki. wśród któr.vch „trafić s ie ml. Praca odbvwa sie w całkowi· 
może„.'' itp. itd. Garimnelros ora· tej ciszy i skul>•t'<Diu. Od cza.su do 
cula zw:vkle na zasad:zie .• noło- czasu ktoś chowa coś do małej 

Nasza wY11rawa dobiega końca, 
Jeszcze ostatnie poże!!'nanie z rze­
ka,, a dalej jni mosty i asfalt. 
Rozpiera nas radoići na myśl o 
ciepłej kąpieli . czvst:vm łóżku, u­
lubionych potrawach. do których 
wzdyr.haliśmy w ciagu 9 miesięcy 
nie zawsze bMplec'l:nej Wlldrówki. 
Przebyliśmy po bezdrożach 
Amazonii 30 tyslecy kilometrów. 
Czas wracać. Naszym d i a m e n­
t e m, który zabierzemy st.ąd na 
pamią.tkę. będa ws1>0mnienia 'l: tej 
wspaniałej, nleupomnlaneJ podró-
ży ••• 

Notował: 

ZDZISŁAW SZCZEPANIAK 
Skończyłv sie diamenty - skofl· 

czyta sie i świetność Poxoreu. Mi· 
mo wszvstko w tvm weiretulacvm 
dzisiaj na resztkach dawnej lefren­
dy, miasteczku oozostało leucze 
sporo fanatvków lttórzv w dal­
szym c1aeu mozolnie orrekoouja 
ziemie w nadziei. te znajd.a 

kamień swego tycia. 
Ale kiedy o}'ttmy atarefo 1a· 

rimoelro - dawnego ooszukiwa· 
cza d iamentów - jak trafić do 
tych . którzy nie ostyzll jeszcze z 
diam&ntowef goraczkl - wzrusza 
ramionami. Nie wie, lub nie chce 
nowiedzleć Zamienił łonate ooszu­
k iwacza na muła . Jest teru ho­
dowcą - fazendeiro To oewnleJ-

Tłum.: Ja.dwll'a Ziełowsb 
Ccl Libraire Plon. 197&. 
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ANNA KOKOT 
w domu Katmłenk& 

tu Ił 

Pogneb odbędzie si4 c!nła T ltpca 

br. o godz. U na cmentarzu Ko· 

munalnym na •Dołach, o c11ym 

se amutildem zawladamla 

RODZINA 

Yves Marianlque r; automatem w reku bluzgał · przekleń­
stwami. Całl! banda wpadła w pułapkę. Jego ludziom groziło 
odcięcie na jachcie. Starał sję dostrzec dwóch policjantów, któ­
rych przed chwilą · wymacał. Nagle kula bzyknęła blisko 
jego pleców. Dl'uga utknęła w plastiku siedzenia, na którym 
się przyczaił. Odwrócił 'ie. Nic nie dostrzegł. Trzeci pocisk 
przebił szybę ochronn1t z pleksiglasu. Sytuacja stawała się 
groźna. Strzał pochodził z Innej części basenu, od strony Ka­
pitanatu Portu. Zawisło nad nim niebezpieczeństwo. Yves po­
wrócił do steru. Włączył motor. Sruba napędowa poruszyła 
brudną wodę portu. Usiłował ratować własną skórę. Jego 
współtowarzysze musieli przezywać straszne chwile ••• A on nie 
mógł im przyjść z pomocą.I 
Posuwając sie do tyłu opuścił zaclemnlon1t przestrzefl. k tó­

ra go chroniła. Owa strzały oddane z brzegu zacliwięczały 
bardzo blisko nie10. 

- Marianlque, jesteś otoczony, poddaj siei - krzyknął Jo­
bert. ktpry biegiem wrócił do nabrzeża. 

Gangster odwrócił się. Bez celowania, odruchowo puścił 
serie pocisków w kierunku postaci, która zarysowała się w 
pełnym świetle. Dodał gazu. Gwałtowne przyspieszenie wcisnę­
ło go w siedzenie motorówki. Duże fontanny wody wytrysnę­
ły po obu stronach burty. Długa seria detonacji zadźwięcza­
ła za jego plecami. Mocno przylgnął do siedzenia. Wzburzo­
na piana bryzgała mu prosto w twarz. Jakiś pocisk odbił się 
o przód motorówki. Spostrzegł drugą motorówkę pilotowaną 
przez swego ltumpla, · która w tej chwnt wyprysnęła jak sza­
tan spomiedzv dwóch fachtów, gdzie była ukryta. z mocnie j­
szym silnikiem pruła w kierunku pełnego morza. Nagle całą 
przestrzeń basenu oświetliły reflektory. Gwałtowny ogień ka­
rabinu maszynowego siekał wodę. Na powierzchni morza 
o dwadzieścia metrów -przed drugą motorówką, wybuchał nie-
przerwany ciąg małych gejzerów. · 

Yves Marianique zrozumiał. że manewr jaki zastosował je-
110 kumpel był fatalny. Dwie łodzie patrolowe tkwiące na 

.... 75-
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wieku lat 73 
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STANISŁAWA 
GLAPlł'ilSKA 
• Iloma Gacka 

p0grzeb odbędzie 11• dnia T lipca 
br. o g>Ods. tll,SO • kaplicy cmen­
tarza 6w. Anny na zarzewie, o 
czym powladamlaJ11: 

SYN, l!IYNOWA, WNUCZEK 
I POZOSTAŁA RODZINA 

Dnia S lipca 1979 r zmarła, pn:e­
ływszy lat 86, opatrzona św, .a­
kra.mentami 
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ANNA STOLARSKA 
s domu Morawska 

długoletnia więźniarka obozu Ra· 
vensbrflck. członek ZBoWiD 

Pogrzeb odbędzie •i• w c!nłu 9 
lipca br. o godzinie 15 na mnen­
tarzu Kurczaki, o czym zawiada­
mia pogr11:tony w talu 

WNUCZEK 

środku przejścia całkowicie uniemożliwiały ucieczkę mor zem. 
Tamten. nie wiedząc o' tym, pruł cała siłą naprzód. prosto 
na policję portow1t. 

Nowa seria pocisków z karabl~u maszynowego cętkowała 
wodę. Snop światła z reflektora nie wypuszczał motorówki. 

Yves Marianique chciał krzyczeć, żeby ją zatrzymać. Jazda 
w tym kierunku była samobójstwem. 

Krótkie błyski oznaczały, Iż jego kumpel otworzył ogień. 
Dwa karabiny maszynowe odpowiedziały mu. Rozlatujące się 
pociski rysowały smugi ognia na tle nocy. 

Yves zatoczył łodzlą 1 szeroki łuk. Spektakl był dantejski. 
Trwał krótko. Głucha eksplozja wstrząsnęła nocą. Na moto-
rówce eksplodowały zbiorniki benzyny. · 

Nieforemny kształt dogasał na środku basenu. Dookoła ma­
łe jasne płomyki pożerały resztki benzyny rozlanej na wo­
dzie. Yves dokonał skrętu w lewo. Płynął w kierunku zbaw­
czej osłony zakotwiczonych przy brzegu małych stateczków. 
Pojedynek był zbyt nierówny: pistolet automatyczny przeciw­
ko karal;inom maszynowym. Reflektory wzięły go na cel. 
Z minuty na minutę spodziewał się usłyszeć suche staccato 
karabinu maszynoweFo za swoimi plecami. Cisza! Usiłował 
wśli:znąć się między Jakiś żaglowiec i jacht. Nadzieja wstąpiła 
w niego, ciemności były absolutne. Bezsilne reflektory zatrzy­
mały się , w miejscu z którego zniknął. Chciał się wcisnąć 
pod przód żaglowca. Wgłębienie ddobu stanowiło dla niego 

. schronienie I tam usiłował się wśliznąć. Czołem uderzvł 
o kotwicę a nogi zaplątały się w zwój lin. Zgięty w pół 
znalazł trochę miejsca. Serce waliło mu szalonym rytmem. 
Nigdy w czasie całej swej „kariery" nie znalazł się w takich 
opałach. 

Na brzegu 1łycha~ było zbliżające się kroki 1 nawoływa-
nia.„ 

- Tam.„ trochę niżej„. 
-W lewo.„ 
- Tak, właśnie tu„. 
Yves Marianlque skulił się jeszcze bardziej, odruch zupeł­

nie niepotrzebny. nikt nie mógł go dostrzec. 
Rozmowy toczyły się ponad motorówką. Ręce zbira ściskały 

nerwowo pistolet. Nagle jakiś głos po angielsku ostro zapy­
tał: 

- What Is ft? 
Jobert światłem ręcznej latarki przesunął po pokładzie 

wspaniałego trójmasztowca. Komisarz o mało nie wybuchnał 
śmiechem. Naprzeciw niego stał stary Anglik w piżamie. w 
szlafmycy na głowie, bardzo szczupły, typowy oficer dawnej 
armii indyjskiej. Pełen godności, mimo nieodpowiedniego stro­
ju, podszedł kilka k roków. Szef brygady opuścił latarkę, aby 
go nie oślepić. 

- Policja, poszukujemy motorówki. Czy pan nie widział 
czegoś? 

- Sądzę, że on jest tutaj - odpowiedział Anglik nlena­
ranną francuszczyzn'" 

SOBOTA, T LIPCA 
PROGRAM I 

9.00 Teleferie - „Cudaczek" oraz film fab. z angielskiej serii 
„Fingerbobs" (kolor). !5.50 Radzimy rolnikom (kolor). 16.00 Obiek­
tyw. 16.20 Dziennik (kolor). 16.30 „& dm festiwalu" - Koło­
brzeg 18 - rep, filmowy (kolor). 't7.15 Wielka niezapomniana -
Ewa Bandrowska-Turska - przypomnienie kariery artystycznej 
wielkiej śpiewaczki. 17.55 „Przed burzą" - cz. I pt. „Ostatnl 
miesiąc pokoju" - widowisko teatralne (kolor). 19.00 Dobranoc 
(kolor). 19.10 Siódemka. 19.30 Wieczór z dziennikiem (kolor). 20.30 

. „Lata złudzeń" - odc. 3 _ film fab. TV Francuskiej_ (kolor), 
21 .30 Kalejdoskop z gwiazdą - Krystyna Gitowska (kolor). 22.ts 
Dziennik (kolor). 22.30 „Ja, Klaudiusz" - odc. 10 - „Chwała, 
ale komu" - film fab. TV Anglelsklej. 23.25 Studio Sport -
Wimbledon 79. 

PROGRAM Il 
16.30 „Janosik" - odc. 8 filmu TP pt. „ Dobra cena" (kolor). 

17.35 Estrada folkloru - występ grupy folklorystycznej z Instyn­
bulu (kolor). 18.00 Popoludnie wiedzy l fantazji. 19.10 Łódzka kro• 
nlka 35-lecla (Ł), 19.30 Wieczór z dziennikiem (kolor). 20.30 „Con­
cer ti grossi I miniatury". 21.35 „Opowieści z dalekiej prerii" -
„Portret rewolwerowca" - film TV USA (kolor). 22.20 „Figliki" 
- z dziejów kabaretów krakowskich (kolor). 

NIEDZIELA, I LIPCA 
PROGRAM I 

7.00 TTR - zajęcia wakacyjne, sem, 1. T.!O TTR - zajęcia W&• 
kacy jne, sem. 5. 7.40 Nowoczesność w domu I zagrodzie. 8.10 Eme­
r ytury dla rolników - Poradnia (kolor). a.20 Sport dla wszystkich 
- Telewizjada (kolor). 9.00 Kino Teleranka - „Znak Orła" -
odc. 7 pt, „Zaproszenie", odc. 8 pt. „Gdyby zdradził" - film 
TP (kolor). 10.00 Antena (kolor). 10.25 Ekran wspomnień - „Krzyt 
~alecznych" - polski film fab. ll.55 Dziennik (kolor). 12.10 Rol­
nicze rozmowy (kolor). 12.45 z kamerą wśród zwierząt. 13.15 Przy 
pulpicie Witold Lutosławski, 13.25 „Leoldio Calado - zwany 
Lecco" - RFN-owski film przyrodniczy. 14.00 Zgadnij, k im je­
stem - program publ. kulturalnej (kolor). 14.45 Telewizyjny kon­
cert tyczeń (kolor). 15.20 Losowanie Dutego Lotka (kolor). 13.35 
Niedziela w Kłodzku - cz. 1 (kolor). 16.50 Od Tańskiego do Her­
maszewskiego - teleturniej. 17.30 Tele-Echo (kolor). 18.30 Studio 
Sport - finaly MS w gimnastyce artystycznej - Londyn. 19.00 

Wieczorynka. 19.30 Wieczór z dziennikiem (kolor). 20.15 „Jan Krzy.. 
sztof" - odc. 2 - film TV Francuskiej (kolor). :n.is studio 
Sport - wiad. (kolor) . 21.30 Na estradach świata - Michel Sardou 
w paryskiej Olimpii (kolor). 22.30 Niedziela w Kłodzku - cz. 2. 

PROGRAM D 
12.50 Studio Sport - Moskwa 80 (kolor). 13.20 Wielcy artyści 

renesansu - Bramante, Rafael, Julio Romano - wł. film dok. 
H.10 Dla dzieci - Wakacyjne kino: 1. „Ple&, kot 1 fotoaparat" , 
2. „Fotograf l modelka" - film z serii: „Nikogo nie ma w do­
mu", 3. „żywy obrazek" - film z serii: ,.Pomysłowy Dobromir" 
14.40 Młodości żaru nic w nas nie ostudzi - wojskowy program 
filmowy (kolor). 15.10 „Chłopcy z Placu Broni" - węg. film fab. 
(ret. - Zoltan Fabr! (kolor). 16.55 Telewi:zyjny music-hall - pro­
gram rozr. TV NRD (kolor). 17.55 Kino Oko - kalejdoskop fil­
mowy (kolor). 19.30 Wieczór z dziennikiem (kolor) . 20.15 Herb 
Alpert l Tijuana Bras - występ w Carnegie Hall (kolor). 21.05 
Klub Filmowy - „Tak blisko, tak daleko" - szwedzki film fab. 
(reż. - Marianne Akrme). 

PONIEDZIAt.EK., 9 LIPCA 
PROGRAM I 

9.00 Teleferie TDC - Przystal) - „Czterej pancerni l pies" 
odc. pt. „Kwadrans po nieparzystej" - film TP. 15.30 Ziemia 
mazowiecka wita (kolor). 16.00 Obiektyw - program m in. wo­
jewództwa skierniewickiego. 16.20 Dziennik (kolor). 16.30 „Gdzle 
wszystko nasze się zaczęło" - polski film dok. 17.25 Społem. 
17°35 Dzień dobry, w kręgu rodziny (kolor). 18.05 „Przed burzą" 
- cz. 7 pt. „Odwołane rozkazy" (widowisko teatralne R. Frelka 
i W. T. Kowalskiego) (kolor). 19.00 Dobranoc (kolor). 19.10 Sió­
demka. 19.30 Wieczór z dziennikiem (kolor). 20.15 Teatr TV -
Antoni Czechow: „Nowele Czechowa" - „Złoczyńca", „Drogi 
pies", „Narzeczony l ojczulek". 21.15 Kartki z 35-lec!a (kolor). 
21.40 Płynie Wisła - Kraka - cz. 2. 22.25 Dziennik (kolor). 22.40 
Sledztwo zostało wznowione - program publ. (kolor). 

PROGRAM U 
15.05 Nowoczesność w domu 1 zagrodzie. 11,35 Język francuski 

- kurs podst. (kolor). 16.05 Język ruemleckl - kurs podst. (ko­
lor). 16.30 Język rosyjski - kurs podst, (kolor). 17.00 Studio Bis 
zaprasza (program Łódzkiego Ośrodka Telew><Lyjnego) -
część 1 - 120 minut w obłokach. 17.15 Lot pierwszy - balonem. 
17 .30 Lot drugi samolote'1}. 17 .4li Przygoda ze spa­
dochronem. 18.10 Osiblsa na popołudnie - program rozr. 18.35 
Ostatni lot. 18.50 Mężczyzna na niepogodę - śpiewa Roman Frankl. 
19.10 Wiadomości (Ł). 19.30 Wieczór z d"zienniklem (kolor). Studio 
Bis - cz. 2 - Z dwóch stron lady. 20.15 Wszystko za wszystko 
- z dyrektorem Przedsiębiorstwa Domów Towarowych „Centrum" 
- Teresą Statlerową. 20.55 Goście Studia Bts. 21.10 24 godziny. 
21.20 P losenkl z lmportu - śpiewa Veronlque. 21 .40 ~erkury 
z paszportem - Studio Bis przedstawia Centrale Handlu Zagra­
nicznego „ Uniwersa!". 22.00 Właśnie leci kabarecik. 22.40 „Ka­
prysy Łazarza" - film fab. TP (rd. - J. Zaorski). 

WTOREK., 10 LIPCA 
PROGRAM 1 

9.0o Kino Teleferil - „Karino" - odc. pt. „Drpga do sla\'„y'' 
- film TP (kolor), 15-30 „Pasje" - pasje Hanny Orskiej - pro­
gram pub! kulturalnej . 16.00 Obiektyw - program województw: 
łódzkiego, kieleckiego, piotrkowskiego, radomskiego. sieradzkiego, 
tarnobrzeskiego (ŁJ. 16.20 Dziennik (kolor). 16.30 Interstudio (ko­
lor) . 17.00 Dzień dobry, w kręgu rodziny (kolor). 17.30 „Przed bu­
rzą" - cz. 8 - „Ostatni tydzień pokoju'' Cwldow1sko teatralne 
R. Frelka l W. T. Kowalskiego) (kolor). 18.40 Wystąpienie amba­
sadora Mongolskiej Republiki Ludowej w Polsce (kolor). 18.50 Ra­
dzimy rolnikom (kolor). 19.00 Dobranoc (kolor). 19.10 Siódemka. 
19.30 Wieczór z dziennikiem (kolor). 20.15 Twój współczesny -
„Klucz bez prawa przekazania" - radz. film fab. (kolor). 21.55 
Swiadkowle. 22.15 Dziennik (kolor). 22.30 Camerata. 

PROGRAM II 
16.45 Język francuski - kurs podst. (kolor). 17.15 Język nie­

miecki - kurs podst. (kolor). 17.40 Język rosyjski - kurs podst. 
(kolor) . . 18.10 Prawo dla wszy<tkich (kolor). 18.40 Miejsce urodze­
n ia - Supraśl - rep. 19.IO Wiadomości - wyd. kieleckie (Ł). 
19.30 Wieczór z dziennikiem (kolor) 20.15 Wtorek melomana (ko­
lor). 21.15 24 godziny (kolor). 21.25 Intergrafia 78 ~ program pub!. 
kulturalnej (kolor). 21.50 Wieczór filmowy. 

SRODA, 11 LIPCA 
PROGRAl\f l 

9.00 Teleferie najmłodszych - Klub odkrywców tajemnic (ko­
lor). 10.30 „Polskie drogi" - odc. l filmu TP pt . . ,Misja sp~cjal­
na" (kolor). 15.40 Nadbałtyckie forum (kolor). 16.00 Obiektyw. 16.20 
Dziennik. 16.30 Losowanie Małego i Express Lotka. 16.40 Dżleń 
dobry, w kręgu rodziny (kolor). 17.05 10 minut - teleturniej (ko­
lor). 17.20 Dom l my (kolor) . 17.35 „Polskie drogi" - odc. 1 fil­
mu TP pt, „Misja specjalna" (reż. - J . Morgenstern) (kolor). 
19.00 Dobranoc (kolor). 19.10 Siódemka. 19.30 Wieczór z dzienni­
kiem (kolor). 20.15 Kołobrzeg 79 - Koncert jubileuszowy (kolor). 
21.35 Dziennik (kolor). 21.50 Film fab. 

PROGRAM li 
16.00 Język francuski - kurs podst. (kolor) . 16.30 Język nie­

m iecki - kurs podst. (kolor). 16.55 Język rosyjski - kurs podst. 
(kolor). 17.25 Przedmioty - program pub!, kult. (kolor). 17.50 
Wszystko jut było - program rozr. (kolor). 18.30 Swiat antyczny 
prof. Krawczuka - „cesarz Klaudiusz" (kolor). 19.10 Wiadomości 
(Ł), 19.30 Wieczór z dziennikiem (kolor). 20_!5 Wieczór przygody 
i podróty (kolor). 21.45 24 godziny (kolor) . 21.55 Film Laho::'-i 
Czarnoksięskiej - „Zabijcie czarną owcę" - polski film fab. (ko­
lor). 

CZWARTEK, 12 LIPCA 
PROGRAM I 

9.00 Teleferie TDC - Na szlaku oraz „Czterej pancerni l pies" 
- odc. pt. „Wojenny siew" - film TP. 10.30 „Polskle drogi" -
odc. 2 f !mu TP pt. „Obywatele GG" (kolor). 15.30 Fotogramem 
zapisane - rep. (kolor). 16.00 Obiektyw. 16.20 Dziennik (kolor). 
16.30 Skarbiec - tygodnik historyczny (kolor). 16.55 Dzień dobry, 
w kręgu rodziny (kolor). 17.20 „Pol~kle drogi" - odc. 2 filmu 
TP pt. „Obywatele GG" (kolor). 18.50 Radzimy rolnikom (kolor). 
19.00 Dobranoc (kolor). 19.10 Siódemka . 19.30 Wieczór z dzienni­
k iem <kolor) 20.15 .:Columbo" - „Niebezpieczna terapia" - f ilm 
fab . TV USA (kolor) . 21.30 Pegaz (kolor) . 22.15 Dziennik (kolor). 
22.30 Kołobrzeg 79 - Koncert amatorów (kolor). 

PROGRAM Il 
15.30 Dom 1 my (kolor). 16.05 Język francuski - kurs podst. 

(kolor). 16.35 Język niemiecki - kurs podst. (kolor). 17.00 Język 
rosyjski - kurs podst. (kolor). 17.30 Exlibrls - magazyn mfor­
macyjny. 17.55 Tak, czy inaczej - program ekonomiczny. 18.25 
Studio Sport - stadiony świata (kolor). 19.10 Premie­
ry (Ł). 19.30 Wieczór z dzh;nnlkiem (kolor). 20.15 „U progu nie­
b ios" - australijski fllm dok (kolor). 20.45 „l!llały szum" - RFN­
owski film dok (kolor). 21.30 24 godziny (kolor). 21.40 Teatr TV 
- J, Janicki: „W kuźni urodzony" (reż. - z. Kuźmiński) . 
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